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Odznaczenia dla najlepszych

Uroczyste spotkanie
ludzi morza

w  K W  PZPR w Szczecinie

8 państw — 185 p r a c

3  l ip c a  o t w a r c ie  
VII Prezentacji Malarzy 
Krajów Socjalistycznych

D O BIEG AJĄ końca prace związane % organizacją V I I  Pre
zentacji M a larzy K ra jó w  Socjalistycznych w  Szczecinie. U ro
czyste otwarcie im prezy nastąpi 3 lipca br. w  Zamku Książąt 
Pomorskich.

PR ZYPO M NIJM Y, że organi
zatorami te j jednej z większych 
im prez plastycznych o charak
terze m iędzynarodowym, mają
cej am bicję prezentowania 
aktualnych tendencji i k ie run
ków  twórczych nurtu jących 
środowiska plastyczne kra jów  
socjalistycznych są: M in is te r
stwo K u ltu ry  i Sztuki, Urząd 
W ojewódzki w  Szczecinie i  Za
rząd G łówny wspólnie z Zarzą
dem Okręgu Zw iązku Polskich 
A rtys tów  Plastyków w  Szczeci
nie.

R E G U L A M IN  tegoroczne j prezen 
ta c j i  zosta ł n ie co  zm ie n io n y . D o
tychczas jeden k r a j  reprezentow a
ło  9 m a la rzy , obecnie jeden ma
la rz , w y ty p o w a n y  przez sw ó j zw ią 
zek p la s tykó w , może w ys ta w ić  do 
25 sw o ich  prac, na zasadzie p re 
ze n ta c ji in d yw id u a ln o śc i a r ty s ty c z 
n e j, będącej c h a ra k te rys tyczn ym  
z ja w isk ie m  d la  ś rodow iska  p lastycz 
nego danego k ra ju .

U dz ia ł w  V I I  P re ze n ta c ji M a la rzy  
K ra jó w  S o c ja lis tyczn ych  zapow ie
dz ia ło  •  państw . Zobaczym y prace 
9 m a la rzy , gdyż P o lskę rep rezen to 
w ać będzie d w o je  p la s ty k ó w : W ie 
s ław  G a rb o liń s k i z Ł o d z i i  Jan ina  
K os ińska  ze Szczecina o raz  Nadież- 
da K u tie w a  (B u łga ria ), Jan I ła v s k i

(Dokończenie na str. 2)

ZSRR

POD koniec czerwca tradycy jn ie  cały k ra j obchodzi Święto 
Morza. W  naszym regionie D n i M orza obchodzone są szczegól
nie uroczyście, bowiem gospodarka morska stanow i przecież 
najważniejszą dziedzinę działalności województwa. Szczecińskie 
jest najw iększym  w  Polsce ośrodkiem rybo łów stw a morskiego, 
n iem al połowę towarów przechodzących przez porty  morskie 
obsługują dokerzy Zespołu Portowego Szczecin-Swinoujście, 
załoga Stoczni Szczecińskiej ¡m. A . Warskiego specjalizuje się 
w  budowie skom plikowanych i  najnowocześniejszych na św ię
cie jednostek specjalistycznych. Dynamicznie rozw ija  się prze
m ysł remontu s tatków  oraz usługi morskie.

CO RO KU  w  trakc ie  obcho
dów D n i M orza na jbardzie j za
służeni przedstawiciele w ie lo ty 
sięcznej rzeszy pracow ników 
gospodarki m orskie j naszego 
województwa spotykają się z 
w ładzam i party jno -adm in is tra - 
cy jn ym i regionu. W czoraj przed 
południem  uroczystość ta odby
ła się w  K W  PZPR.

— P A R T IA  nasza przyw ią 
zuje do rozwoju gospodarki 
m orsk ie j ogromną wagę — 
pow iedział w ita jąc  zebranych 
I  sekretarz K W  PZPR w  Szcze
cinie Janusz Brych. — Znalazło 
to w yraz w  uchwałach V I i 
V I I  Zjazdów PZPR oraz w  de
cyzjach B iu ra  Politycznego w

Wyniki wyborów
do rad terenowych
M O S K W A  PAP. Ogłoszono w y 

n ik i  w y b o ró w  do 50 602 ra d  te re 
n o w y c h  w szys tk ich  re p u b lik  zw iąz
k o w y c h  i  a u tonom icznych  ZSRR, 
k tó re  o d b y ły  się 19 bra. U p ra w 
n io n e  do g łosow an ia  b y ły  166 200 403 
osoby. G łosow ało 99,98 proc. u p ra w 
n io n ych -

W yb ra n o  ogółem  2 229641 deputo
w a n y c h  ra d  te renow ych .

Posiedzenie Komitetu 
Wykonawczego RWPG
W A R S Z A W A . 23 bm . odby ło  się 

w  W arszaw ie 82 posiedzenie K o rn i 
te tu  W ykonaw czego R ady W za jem 
n e j Pom ocy Gospodarczej.

K o m ite t W yko n a w czy  ro z p a trz y ł 
zagadnien ia  i  p o d ją ł decyz je , zw ią 
zane z o rgan izac ją  d z ia łań  w  dzie
d z in ie  re a liz a c ji u c h w a ł ses ji Rady 
W za je m n e j Pom ocy Gospodarczej, 
p rz y ję ty c h  na X X X I  posiedzeniu.

K o m ile t  W yko n a w czy  za tw ie rd z ił 
sp raw ozdan ie  o w yko n a n iu  budże
tu  S e k re ta r ia tu  ra d y  za 1976 r .

D zisie jsza prasa poranna zamiesz 
cza na sw o ich  łam ach m . In . — za 
p o w ia d a n y  w cześnie j ■— k o m u n ik a t 
o X X X I  S esji RW PG.

•  •  *
W A R S Z A W A . 23 bm . o d by ło  się 

w  W arszaw ie także posiedzenie K o  
m ite tu  RW PG do S p raw  W spółpra 
Cy w  D ziedz in ie  P lanow an ia .

Nfa posiedzeniu om ów iono k ie ru n 
k i  prac, zw iązane z re a liza c ją  po
s ta n o w ie ń  X X X I  S esji RW PG , do
tyczą cych  zacieśn ien ia  w spó łp racy  
w  dz iedz in ie  p lanow an ia .

Zima w Argentynie
BUENO S A IR ES PAP. Fa la  ch ło 

dów , k tó ra  d o tkn ę ła  A rg e n ty n ę  
spow odow ała  śm ie rć  co n a jm n ie j 
3 osób i  znaczne s tra ty  m a te ria ln e . 
W  Buenos A ire s  p o k ryw a  śniegu 
w y n o s i 50 cm.

(Dokończenie na str. 2)

N A ZD JĘCIU : moment 
dekoracji K rzyżam i Kawa
le rsk im i O rderu Odrodze
nia Po lski najlepszych lu 
dzi morza.

Foto: Zb. Jodkowski

Odnaleziono zwłoki b. burmistrza Bilbao

Hiszpania wstrząśnięta 
zamordowaniem Yliarry

W ŚRODĘ (22 bm.), po po
nownej akc ji poszukiwawczej, 
k tó ra  przed k ilkom a dniam i nie 
dała żadnych rezu lta tów  (tak, 
iż sądzono, że przekazana przez 
ETA wiadomość o zamordowa
n iu  i m iejscu ukryc ia  zwłok, 
jest b lu ffem ) polic ja  hiszpań
ska odnalazła zw łok i bogatego 
przemysłowca, byłego bu rm i
strza B ilbao Javiera de Y barry , 
uprowadzonego 20 maja. B y ły  
one uk ry te  w  górzystej okolicy, 
w  lesie ok. 50 km  na południe 
od B ilbao. Zastrzelenie Y b a rry  
nastąpiło najprawdopodobniej w

ub. sobotę (38 bm.), kiedy to 
up łyną ł wyznaczony przez ETA 
te rm in  u ltim atum . Sprawcy 
uprowadzenia domagali się od 
rodziny Y b a rry  okupu w w y
sokości 1 m ld  peset.

ZA B Ó JS TW O  to  spo tka ło  się ze 
zdecydow anym  potęp ien iem  wszyst
k ic h  h iszpańsk ich  p a r t i i  po litycz 
n ych , n ieza leżn ie  od ic h  zabarw ie
n ia . M o rd e rs tw o  p o tę p ili m. in . so
c ja liś c i,  ko m u n iśc i, B a sk ijska  Par
t ia  N a c jona lis tyczna . PSOE i K P H  
o św ia d czy ły , że zabó js tw o , dokona
ne w  m om encie , g d y  k r a j  rozpo
czyna n o w y  e tap prow adzący do

(Dokończenie na str. 3)

Belgrad-77
B E LG R A D  PAP. P ią te k  b y ł na 

sp o tka n iu  be lg ra d zk im  d n ie m  a k 
ty w n o ś c i p o lsk ie j. D elegacje zapo
zn a ły  się z dosta rczonym  na piś
m ie tekstem  p op raw ek w n ies io 
n ych  23 bm. przez przew odn iczą
cego d e legac ji p o ls k ie j, am b. p ro t. 
d r  M ariana  D obros ie lsk iego  do 
p ro je k tu  po rządku  dziennego za
sadniczego sp o tkan ia  be lgradzkiego, 
zaproponow anego przez delegacje 
d z ie w ię c iu  e u ro p e jsk ich  państw  
n e u tra ln y c h  i  n ieza angażowanych. 
Jak  Już in fo rm o w a liś m y , p o p ra w k i 
po lsk ie  zm ie rza ły  do tego, aby 
p ro je k t d z iew ięc iu  państw  s ta ł się 
w  p e łn i zgodny z u s ta len iam i A k tu  
Końcow ego K BW E. P rzeds taw ic ie l 
p o lsk i odp o w ia d a ł w  p ią te k  na py
ta n ia . dotyczące ty c h  pop raw ek i  
uzupe łn ień .

W szyscy zab ie ra ją cy  w  debacie 
glos uczestn icy spo tkan ia  be lg radz- 
k iego  p o d k re ś la li k o n s tru k ty w n y  
ch a ra k te r po lsk ich  popraw ek.

Kolejne wojownicze 
wystąpienie Begina
K A IR  P A P . N o w y  p re m ie r Iz ra e 

la , M enachem  B eg in , p rzem aw ia jąc  
w  czw a rte k  w ieczorem  na sesji Ge 
n e ra ln e j Rady S y jo n is tyczn e j 
ośw iadczy ł, iż  „ c a ły  naród  iz ra e l
sk i je s t zgodny co do tego, że n ie  
ma p o w ro tu  do g ra n ic  sprzed 1967 
ro k u ”  (to  je s t sprzed a g re s ji iz ra e l 
s k ie j na k ra je  a rabsk ie ) i  że „n ie  
może być m o w y  o u tw o rze n iu  p ań 
s tw a  pa lestyńsk iego  na zachodnim  
brzegu J o rd a n u ” .

POSIEDZENIE 
Biura Politycznego 

KC PZPR
W A R S Z A W A . B iu ro  P a lii yczne 

KC PZPR na posiedzeniu w  d n iu  
24 bm . p rzedysku tow a ło  wstępne za 
łożen ia  N arodow ego P lanu  Społecz 
no-Gospodarczego na 1978 rok .

P odstaw ow ym  założeniem  w stęp
n e j k o n ce p c ji p lanu  na ro k  następ 
n y  jes t konsekw en tna  rea lizac ja  
g łó w n ych  ce lów  społecznych t  go
spodarczych nakre ś lo n ych  na V I I  
Z jeźdz ie  oraz na V  i  V I  P lenum  
K C  PZPR  w  dostosow aniu do wa
ru n k ó w  ro z w o ju  1977 i  1978 ro k u .

B iu ro  P o lityczne  aprobow ało  
p rzedstaw ione za łożenia zalecając 
opracow an ie  na ic h  podstaw ie w y 
tycznych  do da lszych p rac nad p la  
nem , k tó re  będą prow adzone w  za 
k ładach  p ra cy , z jednoczeniach, m i
n is te rs tw ach , u rzędach w o jew ódz
k ic h  oraz in n y c h  jed n o s tka ch  orga 
n iza c y jn y c h  gospodark i.

B iu ro  P o lityczn e  ro zp a trzy ło  ta k 
że podstaw ow e p ro b le m y  b ilansu  
pa liw ow o-energe tyczne go P o lsk i W 
okres ie  do  1990 r.

S ta ły  w zros t zapotrzebow an ia  u* 
surow ce energetyczne zw iązany z 
rozw o jem  p rzem ys łu , ro ln ic tw a , bu 
d o w n ic tw a  i  tra n sp o rtu , a ta kż *  
w ys o k i i  c iąg le  rosnący poziom» cen 
św ia to w ych  na te  surow ce na ka 
zu ją  m aksym alne  w y k o rz y s ta n i*  
is tn ie ją cych  zasobów g łów nego ż r6 
d la  e n e rg ii ja k im  je s t w ęg ie l o ra * 
ra c jona lne  gospodarow anie ty m  een 
B ym  surow cem .

(D okończen ie  na s tr. 2)

Królowa
i... ciężarówka 

ze złomem
LO N D Y N  P A P . S zpa le ry  w id zó w  
w  w a lijs k ie j m ie jscow ości B leanau 
Festin iog , o b se rw u ją cy  w ja zd  k ró 
lo w e j E lż b ie ty  do m iasta , ze zdu
m ien iem  za uw aży li, na ładow aną 
z łom em  cięża rów kę , k tó ra  ja k o  
czw arta  jecha ła  w  k o lu m n ie  k ró 
le w sk ich  sam ochodów. Ja k  się póź
n ie j w y ja ś n iło , k ie ro w ca  cięża
ró w k i,  19-le tn i C h ris  Evans u s ta w ił 
sw ó j sam ochód na poboczu d ro g i 
by obserw ow ać k ró lo w ą . Po prze
je ch a n iu  k ró le w s k ie j l im u z y n y  o ra * 
dw óch sam ochodów z osobam i to 
w arzyszącym i Evans w je c h a ł na 
u licę , sądząc, że to  ju ż  kon iec  
k o lu m n y  k ró le w s k ie j.  N ie  zauw ażył, 
że za p ierw szą t ró jk ą  sam ochodów 
podążały w ozy z o ch ro n y  p o lic y j
n e j, k tó re  a k u ra t zosta ły  n ieco w  
ty le . C iężarów ka ze z łom em  Jecha
ła  w  ko lu m n ie  sam ochodów k ró 
lew sk ich  ok . 5 k m  aż do następ
nego sk rzyżow an ia , gdzie dop ie ro  
m ogła sk rę c ić  w  boczną u licę . K ró 
low a E lżb ie ta  n ie  zauw ażyła  oso
b liw ego  pojazdu.

U kradli... czas
DW Ó CH p rzeds ięb io rczych  p ro

g ra m is tó w  a m e ry k a ń s k ie j f i rm y  
S n e rry  U n ivac  C o rpo ra tion  — Da
w id  K e lly  i  M a tth e w  P a lm era  u - 
k ra d lo ... czas p ra cy . O fia rą  p rze
stępstwa pad ło  k i lk a  ko m p u te ró w  
konce rnu , k tó re  K e lly  i  Pa lm er 
„z a t ru d n il i”  do u k ła d a n ia  sprzeda
w anych na w łasny ra chunek  no
w ych  a ra n ża c ji m e lo d ii ro z ry w k o 
w ych, a także do prow adzenia 
ks ięgow ości (uprzedn io  m aszynę 
nauczono czy tan ia  nu t).

K osz t ko m p u te ro w e j „c h a łtu ry ” , 
t j .  w a rtośc i czasu p ra cy  m ózgów 
e le k tro n o w y c h , oceniono na 140 tys. 
d o la ró w . B y ła  to  p ierwsza sprawa 
tego typ u , w y k ry ta  przez spec ja l
n ie  pow o łaną jednos tkę  F B I, za j
m u jącą  się przestępstw am i kom pu
te ro w y m i. Poniew aż w  U S A  n ie  ma 
praw a, k tó re  d o tyczy ło b y  podobne
go w ykro cze n ia , K e lly  i  P a lm er bę 
dą odpow iadać za naruszenie prze
p isów  o  k o rz y s ta n iu  z... poczty , re 
k la m o w a li bow iem  p rz y  je j  pom ocy 
dobra uzyskane w  drodze k ra d z ie 
ży.
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Spotkanie ludzi morza
(D o k o ń c z e n ie  ze  st-r. I )

sprawie dalsze«* dynamiczne«« 
rozwoju te j gałęzi gospodarki.

Również instancja wojewódz
ka — ja k  podkreślił mówca — 
kładzie ogromny nacisk na je j 
rozwój, bowiem ma ona ogrom
ny wpływ ' na pozostałe dziedzi
n y  naszej działalności gospo
darczej.

Następnie I  sekretarz K W  
z łożył wszystkim  ludziom  m o
rza najserdeczniejsze, życzenia. 
Szczególnie ciepłe słowa skie
row a ł J. Rrych do tych, którzy 
n ie  mogą obchodzić Dn i Morza 
na lądzie i  są najlepszym i

30-lecie „Głosu"
w telewizyjnym

„Studiu pod muzami“
K O L E JN E  „S tu d io  pod m u za m i”  

p rzyg o to w yw a n e  przez ośrodek te 
le w iz y jn y  w  Szczecinie pośw ięcone 
je s t 30-leciu „G ło su  Szczecińskie
go'*. Z  te j o k a z ji op ra co w a n y  zo
s ta ł o ko licznośc iow y p ro g ra m  p t.:  
„T e le w iz y jn e  sp o jrze n ia  na „S p o j
rze n ia ” . N a p ro g ra m  s ło ta  s ię : 
sp o tka n ie  w  s tu d iu  z ko le g iu m  re 
d a k c y jn y m  „S p o jrz e ń ” , f i f ra  sa ty - 
ryew ny © p ra c y  re d a k c ji i  w y p o - 
w ie d a l: I .  G . K a m iń sk ie g o , W. 
M yś le n ick ie g o , J. B u ko w sk ie g o , W ł. 
D o b ro m ilsk ie g o  l  K . P ią tka .

E M IS JA  „S tu d ia  pod  m u za m i” , 
k tó re  p rz yg o to w a ł red. Bogdan 
W o jtcza k , odbędzie się w  n iedz ie lę  
a* bm. o godz in ie  18.19 w  tiTOgra- 
n ile  I I .

XXX-łecie szkolnictwa 
morskiego w Szczecinie

Konkurs literacki
W Y Ż S Z A  S zkoła M orska  w  Stec ze 

e k iie  p rz y  w spó łudz ia le  W ydz ia łu  
K u l tu r y  U rzędu W ojew ódzk iego , 
S tow arzyszen ia  M a ry n is tó w  P o l
s k ich , M orsk ie g o  O środka  K u ltu r y  
o raz W yd a w n ic tw a  M orsk iego  <*gła 
sza k o n k u rs  l ite ra c k i na:

I .  W S P O M N IE N IE , p a m ię tn ik , ©- 
p ow iadan ie  łu b  re p o r ta ż

t ,  POW IKSC, to m  opow iadań, re  
po rta źy  lu b  w spom nień  te m a tycz 
n ie  zw iązanych  z h is to r ią  s z ko in ic - 
tw a  m o rsk iego  w  Szczecinie.

Celem  ko n k u rs u  je s t p rzekazanie 
w  li te ra c k ie j fo rm ie  obrazu tw o 
rze n ia  szko ln ic tw a  m o rsk iego  w  h i
s to ryczn ie  w ażnym  okres ie  odbudo 
w y  na Pom orzu  Z achodn im . Tem a
ty k a  ko n k u rs u  d o tyczyć  pow inna 
o kresu  dz ia ła lnośc i W yższej S zko ły  
M o rs k ie j w  Szczecinie 1 je j  po
przedn iczek : P ańs tw ow e j S zko ły  
M o rs k ie j (z la t  1947—1853), Państw o 
w e j S zko ły  R ybo łów stw a  M o rsk ie 
go (z la t 1662-1986) 1 P ańs tw ow e j 
S zko ły  M o rs k ie j d z ia ła ją c e j od lSflfl 
do 1989 r . po po łączen iu  z PSRM.

Do udzia łu  w k o n k u rs ie  o rg a n i
za to rzy  zapraszają b y ły c h  1 obec
n ych  p ra c o w n ik ó w  szkó ł m o rsk ich  
Szczecina, abso lw en tów , s tu d e n tó w
1 słuchaczy ty c h  szkół, lite ra tó w , 
d z ie n n ik a rz y  i  osoby za in te resow a
ne p ro b le m a ty k ą  szko ln ic tw a  m o r
skiego.

P race ko nku rsow e , n igdz ie  dotąd 
n ie  p u b lik o w a n e  a n i we fra g m e n 
tach  a n i w  ca łości, opa trzone go
d łem , o  o b ję tośc i n ie  w ię ksze j n iż  
26 s tro n  m aszynopisu — w  p rzypad  
k u  w spom nien ia , p a m ię tn ika , opo
w iadan ia  lu b  re po rtażu , a n ie  
m n ie jsze j n iż  130 s tro n  m aszyno
p isu  — w  p rz y p a d k u  pow ieśc i, to 
m u  opow iadań, re p o rta ż y  łu b  
w spom nień  na leży  w  4 egzem pla
rzach  p rzesłać pod adresem : Wyższa 
Szkota M orska , 70-506 Szcżecin, Wa 
ly  C hrobrego 1 <z d o p isk ie m  na ko  
pe rc ie  „K o n k u rs  U te ra c k l” >. W  od 
d z ie ln ych  ko p e rta ch  o pa trzonych  
god łem  na leży  podać rozw iązan ie  
godła ( im ię  i  nazw isko , adres, m ie j 
sce p ra c y  i  zaw ód). T e rm in  nadsy
ła n ia  prae u p ły w a  30. IV .  1978 r . 
R ozstrzygn ięc ie  k o n k u rs u  nas tąp i w  
d n iach  ś w ię ta  M orza w  cze rw cu  
1978 r .

O rg a n iza to rzy  k o n k u rs u  p r« e w ifiu  
Ją następujące n a g rody :

Za w spom nien ie , p a m ię tn ik , opo
w iadan ie  lu b  re p o rta ż : I  nagroda 
10 tys. z ł, I I  nagroda 8 tys . z l, 1X1 
nagroda 8 tys . z l, 4 w y ró żn ie n ia  po
2 500 zł.

Za pow ieść, tom  opow iadań, re 
p o rta ży  lu b  w spom nień : I  nagroda 
20 tys . zł, U  nagroda 18 tys, zł, 
I I I  nagroda 10 tys. z ł.

J u ry  k o n k u rs u  p rzys łu g u je  p ra 
w o  Innego podzia łu  nagród . S k ład  
ju r y  zostan ie  podany do w iadom o- 

,  śc i w  te rm in ie  późn ie jszym . Zastrze 
ga się p ie rw szeństw o W yd a w n ic tw a  
M orsk iego  do p u b lik o w a n ia  prac 
jlo szo n ych  na k o n k u rs .

ambasadorami biało-czerwonej 
bandery w  w ie lu  portach św ia
ta oraz na morzach i  oceanach 
— do m arynarzy i  rybaków.

Do życzeń tych przyłączył się 
także wojewoda szczeciński Je
rzy Kuczyński, k tó ry  podkreślił, 
że w  ciągu 32 la t powojennej 
h is to r ii województwa dorobiliś
m y się w  te j dziedzinie gospo
d a rk i niemałych trad yc ji.

Z  K O L E I n a s tą p ił m om en t deko - 
, r a c j i  w y s o k im i odznaczen iam i pań
s tw o w y m i n a jlepszych  z n a jle 
pszych, n a jb a rd z ie j ' '

K rzyża m i K a w a le rs k im i O rd e ru  
O drodzenia P o ls k i u d e ko row ano : 
F ranc iszka  D ąbrow skiego  — p ra co 
w n ik a  P P D iU R  „O d ra ”  w  Ś w in o 
u jśc iu , Jana G a rlic k ie g o  ze Szcze
c iń s k ie j S toczn i R e m o n to w e j „ G ry -  
f ia ” , Bohdana G aw ła  z P P D iU R  
„O d ra ” , Tadeusza J a c h im ia ka  z 
P P D iU R  „ G r y f ” , Czesława K rz e 
m ien ia  z SSR „G r y f ie ” , Eugeniusza 
M uszyńsk iego  ze S to czn i Szczeciń
s k ie j im . A . W arsk iego , S tan is ław a  
O zim ka z SSR „G r y f ie ” , A le ksa n 
d ra  P opko — k a p ita n a  z P P D iU R  
..O dra”  1 R om ana W ilczka  t  „ In te r -  
p o r tu ” .

Y.łoie K rzyże  Z as ług i o trz y m a li:  
S tan is ław  C isło  — cieś la  ze S toczn i 
im . A . W arsk iego , Rom an Deka — 
m o n te r z „W a rsk ie g o ” , Z y g m u n t 
D zięc io ł — spawacz ze S toczn i Re
m o n to w e j „P a rn lc a ” , Tadeusz G ro 
n o w s k i z M o rs k ie j S to czn i Rem on
to w e j w  Ś w in o u jś c iu , M ieczys ław  
K ie łbasa  z M o rs k ie j S to czn i Jach 
to w e j, Tadeusz K l im  — techno log  
Z „W a rsk ie g o ” , Ja ku b  M osie jczuk 
— bosm an z „G ry fa ” , Jan  N o w ic k i 
z SSR „G r y f in ” , Rom an S o roko  z 
„W a rsk ie g o ” , W ładys ław  S um is taw - 
s k i — to k a rz  z „W a rsk ie g o ” , Z b ig 
n ie w  S zym ko  *  SSR „G r y f ia ” , B ru 
no n  U rb a n o w icz  z „W a rs k ie g o ”  i  
Z b ig n ie w  W ozacsek z „P a rn lc y ” .

S re b rn y m i K rz y ż a m i Z as ług i ude
ko ro w a n o : Z y g m u n ta  G a ła ja  z MSR, 
A le ksa n d rę  Ja rzyna  z  „ G ry fa ”  
ł  F ranc iszka  S ca tan ika  — m is trza  
p rze tw ó rs tw a  z „B e lo n y ”  w  D z iw  
now ie .

P os tanow ien iem  P re zyd iu m  W o
je w ó d z k ie j R ady  N a ro d o w e j w  
Szczecinie za zas ług i d la  ro z w o ju  
Pom orza Zachodn iego  „G ry fe m  Po
m o rs k im ”  w y ró ż n io n o  Tadeusza 
G ąsiora 1 Ignacego H opka — k ie 
ro w n ik ó w  s ta tkó w  w  Żegludze 
S zczec ińsk ie j. P onad to  17 osobom 
w ręczono Z ło te  O dznak i „Z a s łu żo 
nego P ra co w n ika  M orza ” , S reb rne  
O dznak i o trz y m a ło  3 p ra co w n ikó w , 

Brąaowe — 2 p ra co w n ikó w
m orza.

Z  o k a z ji Ś w ię ta  M orza w  przed
s ię b io rs tw a ch  gospoda rk i m o rs k ie j 
o d b y ły  s ię  u roczys te  akadem ie  za
k ła d o w e  i  uroczyste  sesje K o n fe 
r e n c j i  Sam orządu R obotn iczego, na 
k tó ry c h  o d b y ły  się d e k o ra c je  za
s łużonych  p ra c o w n ik ó w  w y s o k im i 
odznaczeniam i p a ń s tw o w ym i.

( tw a )

Surowy wyrok
PR ZED  Sądem R e jo n o w ym  w  

Ł o d z i to czy ł się proces p rze c iw ko  
48-le tn iem u  L u c ja n o w i Ja n ick ie m u , 
k tó r y  odp o w ia d a ł za us iło w a n ie  
g w a łtu . W ieczorem , 9 g ru d n ia  u b ie 
g łego ro k u  o ska rżo n y  zaczepił na  
u lic y  sam otn ie  w ra ca ją cą  do  dom u 
ko b ie tę  1 s tosu jąc w obec n ie j p rze
m oc, c h c ia ł dokonać g w a łtu . W  re 
a liz a c ji zam ierzeń  p rze szko d z ili os
ka rżonem u d w a j p rzechodn ie , k tó 
rz y  o b e z w ła d n ili przestępcę, odda
ją c  go w  ręce m i l ic j i .

W  czasie ś ledztw a J a n ic k i pod
d a n y  zosta ł badan iom  p s y c h ia try 
cznym , k tó re  w y k lu c z y ły  u  n iego  
o b ja w y  chorobow e , a ta kże  cechy 
n ie d o ro z w o ju  um ysłow ego.

Za p o p e łn io n y  czyn  — za liczany 
p r2e* kodeks k a rn y  do z b ro d ń i t - 
Sąd R e jo n o w y  w  Ł o d z i afcazał os
karżonego aa  8 la t  pozbaw ien ia  
w o lnośc i.

Posiedzenie Z o b r a d  KSR 
Biura Politycznego 

KC PZPR
(D o k o m :z e n ie  ze s t r .  1)

je s t p row adzenie os*- 
esędnej gospoda rk i w ęg lem , po le 
g a ją ce j m. in . na  podnoszeniu 
spraw nośc i spalan ia  w  różnych  
ź ród łach  c iep ła , po p ra w ie n iu  izo la 
c j i  te rm iczn e j b u d yn kó w , szerszym 
stosow aniu nowoczesnego o św ie tle 
n ia .

Z aspoko jen ie  rosnącego zapotrze
bow an ia  na w ęg ie l w ym aga z w ię k 
szenia w ydobyc ia  w  is tn ie ją cych  
ko p a ln iach  poprzez dalszą m cchan i 
zację  p rac o raz budow ę no w ych  ko  
p a lń  węgla kam iennego  w  G ó rno 
ś ląsk im  Z ag łęb iu  W ęg low ym  i  w  !u  
be łsk im , a także usp raw n ien ia  
tra n sp o rtu . P rze w id u je  się pow aż
ną rozbudow ę k o p a lń  w ęgła b ru n a t 
nego. D la zapew nien ia  wyższego 
poz iom u w ydobyc ia  w ęgla o raz  ra 
c jona lnego jego  w yko rzys ta n ia  n ie 
zbędny jes t ro z w ó j p ro d u k c ji ty c h  
d z ia łó w  gospodark i, k tó re  p ra cu ją  
na rzecz g ó rn ic tw a , e n e rg e tyk i a 
także rozszerzenie p rac naukow o- 
-techn ieznych  zw iązanych  z p rób ie  
m em  zgazowanla w ęgla. B iu ro  Po
lity c z n e  p o d k re ś liło  równocześnie, 
że podstaw ow ym  zadaniem  _ pozosta 
je  s tw arzan ie  coraz bezp ieczn ie j
szych w a ru n kó w  p racy  oraz popra
wa w a ru n k ó w  soc ja ln ych  i  p odn ie 
s ien ie  k w a li f ik a c j i  załóg g ó rn i
czych.

Dobre imię kolei - 
jak je przywrócić?

W P R A W D Z IE  na k o n fe re n c ji eko  
n om iczne j re jo n u  P K P  w  Szczeci
n ie  to  p y ta n ie  pad ło  ty lk o  raz, to 
je d n a k  odpow iedz i na n ie  szuka li 
k o le ja rze  podczas k ilk u g o d z in n y c h  
o-brad. A  odpow iedź b y ła b y  tru d n a  
i  n ie jednoznaczna, gdyż uw zg lędn ić  
w  n ie j na leży  z  je d n e j s tro n y  rosną 
ce po trze b y  przew ozow e, z d ru g ie j 
zaś pokaźną liczbę  sp ra w  do p i l 
nego za ła tw ie n ia  w e w n ą trz  samego 
organ izm u  ko le jow ego .

P o trzeby przewozowe są is to tn ie  
duże. K o le ja rz e  z obszaru D y re k c ji 
R e jonow e j K o le i P ańs tw ow ych  w  
Szczecinie w  zasadzie w y k o n u ją  na 
łożone zadania. P lan  p rzew ozów  
pierw szego pó łrocza  zostanie w yko  
na n y  i  p rze kro czo n y . Zadecydow ały  
o ty m  duże przew ozy w ęgla ze Slą 
ska do p o rtó w , a le  jednocześnie, w  
zw iązku  z w ęg low ym  p r io ry te te m , 
zw iększa ją  się zaleg łości w  trans
po rc ie  in n y c h  to w a ró w , przede 
w szys tk im  ru d y  l  naw ozów  sztucz
n ych . K lie n c i k o le i w  re jo n ie  szcze

Wczoraj' w kraju
4  I  se kre ta rz  K C  PZPR  E dw ard  

G ie re k  p rz y ją ł 24 bm . cz łonka  P re
zyd iu m  K C  *ZKJ, przewodniczącego 
Zgrom adzen ia  S I RJ K iro  G iigo rova . 
W  sp o tka n iu  uczes tn iczy ł cz łonek  
B iu ra  P o litycznego , se k re ta rz  K C  
P ZP R  — E d w a rd  B ab iuch .

Tego samego d n ia  de legację Z g ro  
m adzenia S o c ja lis tyczn e j F e d e ra cy j-

Zanieczyszczenia
wód Zatoki Gdańskiej

G D A Ń S K , W  o s ta tn ich  dn iach  
czystość w ód p rz y  brzegach Z a to 
k i  G d ańsk ie j w zbudza poważne za 
n ie p o ko je n ie  wczasow iczów , k tó 
rz y  ch c ie lib y  korzystać na plażach 
n ie  ty lk o  ze  słońca, a le  i  z  m o r
sk ich  k ą p ie li,  O dstręcza ic h  Jed
n a k  od tego g ru b y  kożuch  cuch 
n ące j zaw ies iny  za lega jące j p rzy  
sam ym  brzegu.

Ja k  s tw ie rd z il i spec ja liśc i U rzędu 
M orsk iego  w  G d y n i — zanieczyszczę 
n ia  te p ow sta ją  g łó w n ie  ze szcząt
kó w  ro ś lin  m o rsk ich , a zwłaszcza 
g lonów . Te o s ta tn ie  — w  zw iązku  
z le tn im i u pa łam i — przechodzą 
in te n s y w n y  ro z w ó j, k tó r y  powodu 
je  tzw . z a k w ity  o raz  ko n ce n tra c ję  
rosnące j m asy ro ś lin  na po
w ie rz c h n i _ i  w  to n i m o rs k ie j. Ł a 
w ice  te  —  w  ko lo rze  od żó łto -z ie - 
lonego do b runa tnego  — pod dz ia 
ła n ie m  fa l i  w ia tru  grom adzą się 
p rz y  brzegach i  tu  u lega ją  ro z k ła 
d o w i. W o s ta tn ich  la ta ch  z ja w isko  
to  o te j w łaśn ie  porze ro k u  w y 
s tępu je  re g u la rn ie . P rzyczyną  jes t 
postępująca e u tro f iz a c ja  B a łty k u  
„użyźn ianego ”  śc iekam i k o m u n a l
n y m i p rzem ys łow ym i i  ro ln ic z y m i; 
n ie k tó re  z n ic h  stanow ią  doskona
łą pożyw kę  d la  m o rs k ie j f lo r y ,  a 
także  d la  części fauny.

M orze i  p laże zanieczyszczone są 
też deskam i, s ty ro p ia n e m , puszka
m i, b u te lka m i, fo lią  i tp .  O dpady 
te pochodzą g łó w n ie  ze s ta tkó w  
żeg lu jących  po B a łty k u . Z a n ie 
czyszczenia tego rod za ju  u trz y m u 
ją  się w  wodzie prze« d łu g i czas, 
a ze względu na często w ys tę p u ją  
•ce w ia try  pó łnocno-w schodn ie  — 
grom adzą się przede w szys tk im  u 
naszych brzegów , zwłaszcza w  re 
jo n ie  Z a to k i G dańsk ie j.

S T A T K I N A  W E JŚC IU :

m /s „P ło c k ”  *  A f r y k i  sach., 
m /s „C ie p lłc e -Z d ró j”  z A n t 

w e rp ii,
m/s „K o p a ln ia  J e z io rko ”  s 

H am burga  do Ś w inou jśc ia , 
m /s „K o le ja rz ”  ze S fa x u  fT u -  

nez ja ).
m /s „K o p a ln ia  S osnow iec”  z 

F ra n c ji,
s/s „Z ie lo n a  G óra ”  z D a n ii,  
s/s „Jedność  R obo tn icza ”  z 

RFN,
s/s „S ła w n o ”  z D a n ii, 
m /s „S ta ra ch o w ice ”  z D a n ii.

S T A T K I N A  W Y JŚ C IU :

m/s „M a ry n a rz  M ig a ła ”  do 
N o rw e g ii.

m /s „S y re n k a ”  do D a n ii, 
m /s „S k rz a t”  do Oslo.

m/s „K o p a ln ia  M achów ”  do- 
G re c ji.

m /s „W adow ice ”  do D a n ii, 
s/s „S o ld e k ”  do R FN. 
s/s „B ie ls k o ”  do D a n ii, 
s/s „P s tro w s k i”  do D a n ii.

S T A T K I N A  W EJŚC IU  2€.VI.t
m /s „S ta ro g a rd  G d a ń sk i”  z 

L o n d yn u ,
m/s „P o łc z y n -Z d ró j”  z  A n t 

w e rp ii.
m /s „K o s z a lin ”  z R o tte rd a 

m u,
m/s „Z ie m ia  K ra k o w s k a ”  *  

R ouen do Ś w in o u jśc ia , 
m /s „S u w a łk i"  z D a n ii, 
m /s „P rze m yś l”  z H o la n d ii.

S T A T K I N A  W Y JŚ C IU  H .V I. !

m /s „S ta ro g a rd  G d a ń sk i”  do 
L o n d yn u ,

m/s „K o p a ln ia  S osnow iec”  do 
D a n ii.

m /s  „K o p a ln ia  W a łb rzych ”  
do  F in la n d ii,

s/s „Z ie lo n a  G ó ra "  do D a n ii, 
s/s „Jedność R obotn icza”  do 

R FN,
m/s „S ta ra ch o w ice ”  do  RFN.

n e j R e p u b lik i Ju gos ław ii a p rze 
w odn iczącym  Zgrom adzen ia  K iro  
G lśgorovcm  p rz y ją ł w  Belw ederze 
p rzew odn iczący R ady P aństw a H en
r y k  Ja b ło ń sk i.

+  24 łn n . zakończy ła  się w  W ar
szawie V I sesja Ś w ia to w e j F e d e ra c ji 
O rg a n iza c ji In ż y n ie rs k ic h  (W FEO). 
W  czasie « -d n io w ych  obrad  p rzed 
s ta w ic ie le  o rg a n iz a c ji in ż y n ie rs k ic h  
re p re ze n tu ją cych  ponad 79-m iliono- 
w ą  rzeszę in żyn ie ró w  ze w szys tk ich  
ko n ty n e n tó w  p rze d ysku to w a li p ro 
b le m y  zw iązane z p rze p ływ e m  in 
fo rm a c ji nau ko w o -te ch n iczn e j, no 
woczesnych te ch n o lo g ii, w spółpracą 
pom iędzy ucze ln iam i te ch n iczn ym i 
a p rzem ysłem  oraz s tandaryzac ją  i  
n o rm a liza c ją  ja k o  w a żn ym i ezyn n i- 
k a m i postępu technicznego.

+  Zakończone 24 bm . w  W arsza
w ie  sem ina rium  m a rke tin g o w e  b y ło  
os ta tn ią  % im p rez  w  bogatym  p ro 
gram ie  tegorocznego I I I  P o lo n ijn e 
go F o ru m  Gospodarczego.

Z a ró w n o  w  tra k c ie  sem ina rium , 
Jak i  w  czasie eałego fo ru m  zna
la z ł p odkreś len ie  fa k t ,  i i  przedsię
b io rs tw a  i  f i r m y  p o lo n ijn e , z k tó 
ry c h  w ie le  s k u p iło  s ię  w  os ta tn ich  
la ta ch  w  stow arzyszen iach  gospo
da rczych  d la  sp raw  w spó łp racy  z 
k ra je m , są za in te resow ane coraz 
w ię kszym  udz ia łem  w  dz ia ła lnośc i 
po lsk iego  e ksp o rtu  J im p o r tu . P rag
ną one także — co  a kce n to w a li na
s i goście w  tra k c ie  sp o tka ń  i  ro z 
m ów  — uczestn iczyć w  p ro m o c ji 
naszego e ksp o rtu  na r y n k i  zachod
n ie .

♦  Na zaproszenie p rzew odn iczą
cego po lsk iego  k o m ite tu  FAO , m i
n is tra  ro ln ic tw a  24 bm . p rz y b y ł do 
W arszaw y d y re k to r  g e n e ra ln y  Orga 
n iz a c ji W yżyw ie n ia  i  R o ln ic tw a  
O NZ (FAO ) — d r  E duard  Saouma.

M o r s k ie  

B iu ro  P o d ró ż y  

w  K o ło b r z e g u
K O S Z A L IN . S ta ra n ie m  D o lsk ie j 

Żeg lug i B a łty c k ie j o tw a r to  w  K o 
łob rzegu  p ie rw sze  na W ybrzeżu 
M orsk ie  B iu ro  P odróży. Z a jm u je  
s:ę ono  o rg a n iza c ją  w yc ieczek zbio 
ro w y c h  i  In d y w id u a ln y c h  s ta tka m i 
i  p ro m a m i P Ż B  do H e ls inek , K o 
penhagi, N ynesham m  l  Ystad. B iu 
ro  o fe ru je  także re js y  Jednostkam i 
h a n d lo w y m i do A n g lii,  D a n ii, R FN 
i  in n y c h  k ra jó w  m o rs k ic h  E u ropy , 
a od p o ło w y lip ca  — po zaw arc iu  
u m ó w  z LO T-em  i  O rb isem  — za jm ie  
się p ra w ie  kom p leksow ą  obsługą 
sw ych k lie n tó w .

F in is z
rwa b u d o w ie  

Huty „Głogów 2"
L E G N IC A . Na fin is z u  zn a jd u je  

się ju ż  w ażna d la  gospoda rk i k ra  
ju  in w e s ty c ja  — budow a n o w e j hu 
ty  m ie d z i: „G ło g ó w -2” . Z godn ie  z 
harm onogram em  Jej g e n e ra ln y  
w yko n a w ca  — L u b u sk ie  P rzedsię
b io rs tw o  B u d o w n ic tw a  P rzem ys ło 
w ego s N o w e j S o li —■ p o w in ie n  
przekazać tę  hu tę  do eksp lo a ta c ji 
ju ż  w  s ie rp n iu  b r.

c lń s k im  P K P  o trz y m u ją  ty lk o  ss 
p ro ce n t zam ów ionych  w agonów  to
w a ro w ych , gdyż w ę g la rk l przeważ 
n ie  puste w ra ca ją  na Ś ląsk po no
w y  ładunek  węgla. T rzeba p rz y  
ty m  dodać, że s y tu a c ję  pogarsza 
zw iększenie Ilośc i uszkodzonych wa 
gonów  w  tra k c ie  prac ła d u n ko 
w ych , a w in n i n ie  bardzo k w a p ią  
się do na p ra w ia n ia  tego, co zepsu
l i ,  chociaż jes t to  ic h  obow iązk iem . 
Do odnotow an ia  je s t także fa k t  
skrócen ia  czasu o b ro tu  w agonu to 
w arow ego oraz zw iększen ia  szyb
kośc i ha n d lo w e j poc iągów  to w a ro 
w ych  z 19,4 do 30,4 k m  na godzi
nę.

N ies te ty , w  dz iedz in ie  p rzew ozów  
pasażerskich n ie  nastąp i popraw a. 
P odstaw ow ym  p rob lem em  je s t b ra k  
tab o ru , ja k  ró w n ie ż  b ra k  w a ru n 
k ó w  do u trzym a n ia  go w  d o b rym  
stan ie .

W ie le  uw ag i uczestn icy ko n fe re n  
c j i  p o św ię c ili sp raw ie  n iedoboru  
ka d r. W te j c h w il i  w  szczecińskim  
re jo n ie  P K P  b ra k u je  2 tys ię cy  k o 
le ja rz y ! P rzy ję c ia  do p ra cy  n ie  po
k ry w a ją  naw e t b ieżących u b y tk ó w . 
P rzyczyn y  odchodzenia od zawodu 
- -  m ó w ili d ysku ta n c i — leżą po 
s tron ie  z łych  w a ru n k ó w  p ra cy , k o 
n ieczności p ra cy  w  godzinach nad
liczbow ych  1 b ra k u  w olnego czasu 
na w ypoczynek  o raz b ra k u  miesz
ka ń  1 h o te li ro b o tn iczych .

P rzedstaw iona przez d y re k to ra  
A n to n ie g o  E ya ana liza  w yp a d kó w  
p rzy  p ra cy  w ykaza ła , że ic h  liczba  
w  p o ró w n a n iu  z  ro k ie m  ub ie g iym  
n ieznaczn ie ' się zm nie jszy ła . W arto  
ró w n ie ż  odnotow ać, że w  ty m  ro 
k u  n ie  zd a rzy ł się a n i jeden w y 
padek ś m ie rte ln y  a n i ta k i,  k tó re g o  
następstw em  b y ło b y  trw a łe  ka le c 
tw o  p ra co w n ika  P K P . P rzyczyn y  
w y p a d kó w  są różno rodne : od rażą 
cego n iedba ls tw a  sam ych poszkodo 
w anyeh, przez z łą  o rgan izac ję  p ra 
cy , aż do złego nadzoru . A  ś ro d k i 
p ro fila k ty c z n e ?  W spraw ozdan iu  
na jczęśc ie j pow ta rza  słę słowo 
„szko le n ie ” . Do pewnego s topnia 
je s t to  oczyw iśc ie  skuteczna m eto
da, ale je ś li w ypadek  spow odow a
n y  je s t z ły m i w a ru n k a m i p racy , to  
szkolen ia  i  na ra d y  n ie w ie le  pom o
gą. O tym , ja k ie  w a ru n k i p anu ją  
w  n ie k tó ry c h  m ie jscach , n ie ch  
św iadczą w y n ik i k o n tro li w  lo k o - 
m o ty w o w n l w  S ta rga rdz ie  Szczeełń 
sk im , gdzie s tw ie rdzono , że n ie m a l 
codziennie śc ie k i z k a n a liz a c ji za
le w a ją  ka n a ły  n a p ra w  lo ko m o tyw , 
k o tło w n ię , in s ta la c ję  e le k tryczn ą  w  
h a li o b ra b ia re k , przez d z iu ry  w  da 
chu  kap ie  woda, skorodow ane d y - 
m och łony  grożą zaw a len iem  — a i  
to  jeszcze n ie  w szystko. Bardzo źle 
w yg ląda  ró w n ie ż  rea lizac ja  p lanu  
p o p ra w y  w a ru n k ó w  soc ja lnych  i  
bhp : na 84 pozyc je  17 z rea lizow a
no c a łk o w ic ie  i  9 częściowo. Cha
ra k te ry z u je  to  — pow iedz iano  — 
w  sposób dosta teczny s top ień  za in 
te resow ania n ie k tó ry c h  zw ie rz c h n i
k ó w  sp raw am i bhp  i  w a ru n k ó w  
p racy, a przecież p lan  ten  je s t t y l 
ko  program em  m in im u m , ( tsk i)

Prezentacja
m a la r z y

(Dokończenie ze str. 1)

(CSRS), L u w sa n g ljn  Gawaa (M on
go lia ), Susanne K a n d t-H o rn  (NRD), 
C onstan tin  B lendea (R um un ia), Km 
ro ly  K lim o  (W ęgry) i  E lena R om a 
now a (ZSRR). W szyscy o n i, oprócz 
rep re ze n ta n tó w  ZSRR i  W ęgier, za 
p o w ie d z ie li sw ó j p rzy ja zd  na o tw a r  
c ie  V I I  P re ze n ta c ji. O gółem  eks
ponow anych będzie 185 prac.

Z  o k a z ji p re z e n ta c ji w y d a n y  zo
s ta je  spe c ja ln y  ka ta log , p la k a t re 
k la m o w y , d y p lo m  uczestn ic tw a i  
p a m ią tk o w y  m eda l. P rzew idz iane  
Jest spo tkan ie  gości ze szczeciń
sk im  ś ro d o w isk ie m  p las tycznym . W 
p ro g ra m ie  je s t ró w n ie ż  pokazanie 
m a la rzom  Szczecina, K a m ie n ia  oraz 
W ybrzeża.

SZCZECIŃSKIE biennale 
trw ać bądzie do 11 września. 
Tak d ługi okres ekspozycji umo 
ż liw i je j obejrzenie tysiącom 
osób. N ie ty lko  profesjonalnie 
zainteresowanym plastyką, ale 
przede wszystkim  turystom  kra  
jow ym  i  zagranicznym, tak licz 
nie odwiedzającym  nasze m ia
sto w  sezonie le tn im . Na uro
czyste otwarcie V I I  Prezenta
c ji M a larzy K ra jó w  Socjalistycz 
nych — 3 lipca, g . 12, Zamek 
Książąt Pomorskich — organi
zatorzy ju ż  dziś zapraszają za
interesowanych.

<»ż)
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Ożywienie działalności dawnych i nowych hitlerowców

60 spotkań „wojaków 
z Waffen SS

BONN PAP. W RFN ciągle n ie docenia się niebezpieczeń
stwa odradzania się tendencji faszystowskich pod różnym i po
staciami. Już w  tym  roku odbyło się w  tym  państw ie co na j
m n ie j 60 takich  spotkań b. członków „W a ffen SS”  (ty lko  w  m a
ju  16). Praw ie nie zauważani przez szerszą opinię publiczną 
wygłaszają na swych tradycy jnych, koleżeńskich spotkaniach 
buńczuczne przemówienia, ale przede wszystkim  dążą do zre
hab ilitow ania  fo rm acji SS, uznanej, ja k  wiadomo, za organiza
cję przestępczą.

Czy Ziemię odwiedzali 

przedstawiciele innych cywilizacji?

N o w e  r e w e la c je  
Ericha von Danikena
RIO DE JAN EIRO  PAP. S łynny szwajcarski pisarz Erich 

von Daeniken, autor k ilk u  bestsellerów, twórca wyświetlanego 
1 w Polsce f ilm u  „Wspomnienia z przyszłości”  oświadczył na 
odbywającej się w  Rio de Janeiro konferencji naukowej, iż dys
ponuje now ym i dowodami na potw ierdzenie hipotezy, że nie
gdyś odw iedzili nasz glob przedstawiciele pozaziemskich cyw i
lizac ji.

W  PERU na po łu d n ie  od L im y , 
In d ia n ie  n a tk n ę li się na 20 tys ię 
c y  b lo k ó w  ka m ie n n ych , na k tó ry c h

Z kroniki towarzyskiej
w

4  49-LE T N IA  Jawne M oreau (na 
z d ję c iu ) znakom ita  francuska  a k to r 
ka  f ta lo w a  („W in d ą  na sza fo t” , 
„ Niebezpieczne z w ią z k i” , „V iv a  M a
r ia ! ”  i  w ie le  in n y c h ) zam ierza 
w k ró tc e  poś lub ić  Uczącego 37 la t 
a m e rykańsk iego  reżysera W illia m a  
F r ie d k ln a . W ta je m n icze n i podkre 
ś la ją , iż  lest to  k o le jn y , n a jp ra w 
d opodobn ie j znow u n ieudany, k ro k  
w  b u rz liw y m  życ iu  M oreau, k tó ra  
po rozw odzie z w y b itn y m  reżyse
re m  Jeanem Lou isem  R ichardem  
oraz  g łośnym  rom ansie z A n g lik ie m  
T o n y  Rie h ardsonem  — 
łością  do znacznie od 
szego m ężczyzny.

O  JA C Q U E LIN E  B IS S E T  będzie 
g ra ła  ty tu ło w ą  ro lę  w  h o llyw o o d z 
k im  f i lm ie  „G re c k i p o te n ta t” . T ra k  
tu je  on o losach żony pewnego a- 
m e ryka ń sk le g o  senatora, późnie jsze
go p rezydenta  U S A , k tó ry  w  k ró t 
k im  czasie po o b jęc iu  w ła d zy  zo
s ta je  zam ordow any zaś w dow a po 
n im  poślub iła  g reck iego  a rm a to ra .

Już dziś m ó w i się, że w szys tk ie  
Skojarzenia i  podob ieństw a do osób 
p ra w d z iw ych  są p rzypadkow e . Jed
nakow oż n ik t  n ie  zaprzecza, że pa
chn ie  skandalem . P rz y n a jm n ie j to 
w a rzysk im . (Ig)

Radzieckie
satelity

M O S K W A  PAP. W  p ią te k  W 
Z w ią z k u  R adz ieck im  w ys trze lo n o  
ko le jn e g o  sztucznego sa te litę  Z ie m i 
Kosmos-921.

Tego samego d n ia  w ys trze lono  
w  ZSRR także sa te litę  te le k o m u n i
k a cy jn e g o  MoŁnia-1 d la  za
p ew n ien ia  e ksp lo a ta c ji ra d io w e j 
l i n i i  te le fo n iczn o -te le g ra ficzn e j da
le k ie g o  zasięgu, a także  w  ce lu  
u m o ż liw ie n ia  przekazu prog ram u 
c e n tra ln e j te le w iz ji ra d z ie c k ie j w  
od leg łe  re jo n y  ZSRR.

b y ły  w y ry te  sceny p rze ds taw ia ją 
ce s ta tk i kosm iczne w śród  gw iazd , 
obserw ow ane z Z ie m i przez In d ia n  
w yposażonych  w  te leskopy. In n e  
ry s u n k i p rzeds taw ia ją  tra n sp la n ta 
c ję  serca. V on  D ae n ike n  doda ł, że 
z u s tn ych  przekazów  p lem ien ia  
Dogoń w  ś ro d ko w e j A fry c e  w y 
n ik a , iż  na d ługo  p rzed tem , zanim  
skons truow ano  nowoczesny sprzęt 
s łużący do p row adzen ia  obse rw ac ji 
p rzes trzen i m ię d zyg w ie zd n e j, w ie 
dziano  tam , iż  system  gw iezdny  
„S y r iu s z ”  je s t po d w ó jn y . O bserw o
w a n y  g o łym  o k ie m  „S y r iu s z ”  
p rzedstaw ia się ja k o  gw iazda po
jedyncza .

V on  D aen iken  dąży do uznan ia  za 
dyscyp lin ę  naukow ą  ta k  zw ane j 
astroa rcheo log ii. S zw a jca rsk i p isarz 
m ów iąc o za in te resow an iu  na u ko w 
ców  pochodzeniem  cz łow ieka  w y 
ra z ił p rzekonan ie , że nasz obecny 
poziom  in te lig e n c ji n ie  je s t w y n i
k ie m  procesu e w o lu c ji ja k  to  w y 
n ik a  z te o r ii D a rw in a , lecz został 
w y tw o rz o n y  w  sposób sztuczny. 
„K to ś  w yposaży ł nas w in te lig e n 
c ję , a ja  szukam  dow odu pop ie ra 
jącego tę  h ipotezę”  — ośw iadczy ł 
E r ic h  vo n  D aen iken .

PR ZED  lekcew ażen iem  odradza
n ia  się fa szys tow sk ich  te n d e n c ji w  
R F N , a przede w szys tk im  przed 
pob łaż liw ośc ią  d la  „s ta ry c h  tow a
rzyszy z cza rnych  d y w iz j i"  ostrze
ga ty g o d n ik  „S te rn ” . W ystąp ien ia  
łu d z i spod znaku  sw a s tyk i są co
raz częstsze, coraz bezczelniejsze, 
a ic h  k ła m s tw a  coraz zuchwalsze. 
L iczba  tych , k tó rz y  n ie  ty lk o  
p rz e ż y li, a le  c iąg le  w ie rzą , że dla 
n ic h  „h o n o re m  je s t w ie rn o ść " n ie  
je s t w ca le  ta ka  m a ła . Tzw . wspól
no ta  w za je m n e j pom ocy b. żo łn ie 
rz y  w o js k  SS (H IA G ) Uczy 40 tys. 
cz łonków .

„S te rn "  pisze z oburzen iem , że 
p o lity c y  k o m u n a ln i „p o zd ra w ia ją  
serdecznie w  im ie n iu  ludnośc i”  
z lo ty  d y w iz j i  h it le ro w s k ic h , ja k  np. 
o d dz ia łów  „T o te n k o p f" ,  zapom ina
ją c , że z ic h  szeregów w ysz ło  w ie lu  
h it le ro w s k ic h  siepaczy, są  to  od
d z ia ły  k tó ry m  udow odn iono  popeł
n ie n ie  p ie rw szych  m asow ych zbrod
n i w o je n n y c h  na Zachodzie. W 
m a ju  1940 r. szef ko m p a n ii 2 p u ł
k u  „T o te n k o p f”  rozkaza ł rozstrze
lać 100 b ry ty js k ic h  je ń c ó w  w o je n 
nych .

T y g o d n ik  za chodn ion iem ieck i p rz y 
pom in a  in n e  zb ro d n ie  jednostek 
SS, ja k  k rw a w e  s tłu m ie n ie  po
w s ta n ia  w  ge tc ie  w arszaw sk im , roz
s trze liw a n ia  w  Z w ią zku  Radziec
k im  ezy we F ra n c ji.  Dziś tow arzy
sze b ro n i są znow u m ile  w idz ian i. 
W  118 m iastach  RFN  od hote lu  
„B u c k in g ”  w e  F lensbu rgu  po res
ta u ra c ję  „S ch w a b in g e r B raeu”  w  
M onach ium  o d b yw a ją  się regu la r
n ie  co n a jm n ie j raz na m iesiąc 
„ko leżeńsk ie  w ie czo ry ” . Czy rze
czyw iśc ie  są o n i m iłe  w id z ia n i?  — 
z a p y tu je  „S te rn ” .

Katastrofa
samolotu kubańskiego 

inspirowana przez CIA
H A W A N A  P A P . K o m is ja  Śledcza 

p rzeds taw iła  w  parlam enc ie  B a r
badosu ra p o rt w  spraw ie  oko licz
ności k a ta s tro fy  sam olo tu  ku b a ń 
sk ich  U n ii lo tn ic z y c h  „C ubana de 
A v ia c ió n ” , k tó r y  6 październ ika 
spadł do m orza w pob liżu  te j 
w ysp y . Z g in ę ło  wówczas 73 pasa
żerów  1 cz łonków  załogi.

Z  ra p o rtu  k o m is ji w y n ik a , że 
a k tu  sabotażu d o k o n a li Freddie 
Lugo i  E. R ica rdo  Lozano, areszto
w a n i przez w ładze wenezuelskie. 
W  ro k u  u b ie g łym  p rz y z n a li o tw a r
c ie , że zosta li zw e rb o w a n i prze* 
C en tra lną  A genc ję  W yw iadow czą 
(C IA ).

Hiszpania wstrząśnięta 
zamordowaniem Ybarry

(Dokończenie ze str. 1)

n o rm a liz a c ji życ ia  dem okra tyczne 
go, może s łużyć je d y n ie  s iło m  re
a k c y jn y m , p ragnącym  przeszko
dz ić  w  m arszu H iszpan ii do pe ł
n e j d e m o kra c ji. Rów nież Ludow a 
P a rtia  S oc ja lis tyczna i  R e w o lu cy j
na O rgan izac ja  P ra cu ją cych  (m ao- 
iśct) p o tę p iły  zabójstw o. N e o fra n - 
k is to w s k i Sojusz L u d o w y  zaapelo
w a ł do rządu o zastosowanie z ca
łą  stanowczością p raw a  przec iw ko  
w sze lk im  p rze jaw om  te rro ryzm u .

D E LE G A C JA  LW P  
P R Z E B Y W A ŁA  

N A  W ĘGRZECH

O  Na zaproszenie m in is tra  
o b ro n y  n a ro d o w e j W R L, gen. 
p u łk o w n ik a  La josa  Czinege, 
p rzebyw a ła  na W ęgrzech z o - 
f ic ja ln ą  w iz y tą  p rz y ja ź n i i  b ra 
te rs tw a  b ro n i delegacja Lud o 
wego W o jska  P o lskiego z m i
n is tre m  o b ro n y  n a rodow e j 
P R L, genera łem  a rm ii W o jc ie 
chem  Jaruze lsk im . M in . W . Ja
ruze lsk iego  i  cz łonków  delega
c j i  p o ls k ie j p rz y ją ł I  sekre ta rz  
K C  W ę g ie rsk ie j S o c ja lis tyczn e j 
P a r t i i  R obo tn icze j. Janos K a - 
dar.

E . W O JTA S ZE K  
Z A K O Ń C Z Y Ł  W IZ Y T R  

W  M O N G O LII

^  Na zaproszenie rządu M R L, 
m in is te r sp raw  zagran icznych  
P R L  E m il W o jtaszek z ło ż y ł o - 
f ic ja ln ą  p rzy ja c ie lską  w iz y tę  
w  M ongo lii.

E. W ojtaszek został p rz y ję 
ty  przez I  sekre ta rza  KC 
M P LR , przew odniczącego Pre
zyd iu m  W ie lk ie g o  C h u ra łu  L u 
dowego, Ju m d ża g ijn a  Ceden- 
bała.

Jak  głosi o p u b lik o w a n y  na 
zakończenie w iz y ty  k o m u n ik a t 
m in is tro w ie  sp raw  zagran icz
nych  obu państw  — E m il W o j
taszek i  M anga łyn  D ugersuren. 
d o ko n a li w y m ia n y  poglądów  
na tem a t stanu w spó łp racy  
po lsko -m ongo lsk ie j i  perspek
ty w  Je j dalszego ro zw o ju .

O błe s tro n y  s tw ie rd z iły , że 
zdecydow ane są dokładać 
w sze lk ich  w y s iłk ó w  d la  um oc
n ie n ia  zw artośc i i  jednóśc i 
w sp ó ln o ty  soc ja lis tyczne j.

<> W p ią te k  w  B ukareszcie  
zakończy ły  sję o f ic ja ln e  rozm o
w y  m iędzy de legac jam i p a r ty j-  
no -p a ń s tw o w ym i Czechosłowa
c j i  i  R u m u n ii, k tó ry m  prze
w o d n ic z y li G ustav H usak i  N i-  
colae Ceausescu.

W  przeszłości tego rod za ju  apele 
z p ra w ic y  — pisze REUTER — 
zn a jd o w a ły  zw y k le  ch ę tn y  posłuch 
w śród  p o l ic j i  i  s ił zb ro jn ych .

Z abó js tw o  de Y b a rry  — pisze da
le j  REUTER — p rzyp o m in a ją c , że 
w  ub. ro k u  został zam ordow any po 
uprow adzen iu  przez E T A  in n y  
b a s k ijs k i p rzem ysłow iec — może 
w p łyn ą ć  na poważne z różn icow an ie  
o p in ii p u b liczn e j w  p ro w in c ja ch  
b a sk ijsk ich . Oprócz w y m ie rikm e j 
ju ż  B a s k ijs k ie j P a r t i i N a c jo n a lis 
ty c z n e j (P N V), ró w n ie ż  „L e w ica  
B a sk ijska ”  zdecydow anie po tęp iła  
zabó js tw o Y b a rry . R zecznik PNV 
ośw iadczy ł, że akc ja  E TA s tanow i 
poważną szkodę d la  sp raw y bas
k ijs k ie j.  Zdaniem  „L e w ic y  B a s k ij
s k ie j” , tego ro d za ju  akc ja  może 
Jedynie opóźn ić  m arsz narodu  bas
k ijs k ie g o  k u  w o lnośc i t demo
k ra c ji.  S ekcja  b ask ijska  PSOE 
o k re ś liła  m orde rców  de Y b a rry  
m ianem  „n a jg o rs z y c h  w ro g ó w  na
ro d u  b a sk ijsk ie g o ” .

PREM IER Suarez nadal pro
wadzi rozmowy związane z pra 
cami nad sformowaniem nowe
go rządu. M. In. spotkał się z 
przywódcą KPH, Santiago Car- 
ril-lo. To niespodziewane spot
kanie, pierwsze od 40 la t mię
dzy szefem rządu a przywódcą 
kom unistycznym , trw a ło  blisko 
2 godziny. By ło  to  również p ier 
wsze spotkanie Suareza z Car- 
r illo . Jak poinform ow ał ten 
ostatni, przedmiotem rozmowy 
z szefem rządu była sytuacja 
polityczna w  H iszpanii po w y
borach powszechnych. C a rrillo  
dodał, że został p rzy ję ty  przez 
prem iera jako przedstawiciel 
jednego z ugrupowań politycz
nych reprezentowanych w  no
wym  parlamencie.

WCZORAJ dojść m ia ło  nato
miast do pierwszego spotkania 
C a rrillo  z królem  Juanem Car- 
losem. Sekretarz generalny 
KP H  został zaproszony na przy 
jęcie wydawane przez monar
chę w  pałacu kró lew skim  z 
okazji jego im ienin. Na przyję
cie to zostali zaproszeni rów 
nież przedstawiciele i  przywód
cy innych p a rtii, k tóre będą re
prezentowane w  nowych K o r- 
tezach.

KO R ESPO N D EN C I piszą też « 
rozw ażane j p r2e *  rząd re fo rm ie  
a d m in is tra c y jn e j, k tó re j zasadni
czym  p u n k te m  b y ło b y  zn iesien ie  
trzech  obecnie m in is te rs tw  w o jsko 
w y c h  (a rm ii,  m a ry n a rk i i  lo tn ic 
tw a ) i  s tw o rzen ie  w  to  m ie jsce jed 
nego m in is te rs tw a  o b ro n y . Zdan iem  
R EUTERA, posunięcie  ta k ie  m ia ło 
b y  na ce lu  zagw aran tow an ie  neu
tra ln o ś c i p o lity c z n e j w ojska.

G ig an tyczn y  b iznes n a  lu d zk ie j n a iw n o śc i

Początek końca zielonych znaczków
JE Ś LI k toko lw iek  z Czytelni

ków  by ł samochodem w  W ie l
k ie j B ry tan ii, z pewnością za
uważył w ie lk ie  napisy na stac
jach benzynowych: „Stamps 
given here” . Choć teraz coraz 
m n ie j jest punktów , w  k tó rych  
„dostaje”  się zielone znaczki, ra 
dziłbym  tak ie  stacje omijać z 
daleka, benzyna w nich jest 
bowiem na pewno droższa niż 
gdzie indziej.

S Z A Ł  znaczków  p re m io w ych , k tó  
r y  obecnie zb liża  się k u  końcow i, 
rozpoczą ł się w  W. B ry ta n ii p ra 
w ie  20 la t  tem u. N ieznany w ó w 
czas n ik o m u  w ła śc ic ie l małego 
w arsz ta tu  d ru ka rsk ie g o  R icha rd  
T hom pson b y ł na u r lo p ie  w  USA. 
Z a u w a ży ł U rn , że przed k ilk o m a  sta 
c ja m l be n zyn o w ym i b y ły  k o le jk i,  
przed in n y m i zaś — p u s tk i. Zoba
czy ł, że s tac je  cieszące się dużym  
ruchem  k lie n tó w  w rę cza ły  im  ja 
k ieś znaczki. D o w iedz ia ł się, że po 
uzb ie ran iu  ja k ie jś  lic z b y  znaczków  
Ich  posiadacz dostaw a ł p rem ię , 
w ięc p rz y w ió z ł ten  pom ysł do A n 
g li i.

Od tego m om entu  zaczęła się w  
W . B ry ta n ii k ilk u n a s to le tn ia  k a r ie 
ra  ro r Thom psona i  jego  f irm y , 
k tó ra  w ypuśc iła  d la  sk lepów , sta
c j i  benzynow ych  itp .  „z ie lo n e  
znaczk i” . Po doko n a n iu  zakupu są 
one wręczane k lie n to w i, k tó ry  — 
je ś li ma chęć i  c ie rp liw o ść  — 
w k le ja  je  do ks iążeczk i, w ydaw a-

n e j bezp ła tn ie  wszędzie, gdzie zie
lone  znaczk i są w  ob iegu. Po u- 
zb ie ra n iu  k i lk u  w yp e łn io n ych  znacz 
k a m i książeczek, „szczęś liw iec”  u - 
da je  słę do specja lnego magazynu, 
w  k tó ry m  obow iązu jącą  w a lu tą  są 
ow e książeczk i. O g lądanie dóbr 
tam  w ys ta w io n ych  rozpa la  wyobraź 
n ię  gospodyń dom ow ych  — czegóż 
tam  n ie  ma i  w szystko „za  dar
m o” , c z y li za ks iążeczk i ze znacz
ka m i.

Cała operac ja  je s t d la  w szystkich 
— poza k u p u ją c y m i — znakom itym  
in te resem . M r  T hom pson zbudował 
ca łe  „ im p e r iu m  znaczkow e” , mlesz 
ka  we w span ia łe j re z yd e n c ji w  na j 
droższej d z ie ln icy  Londynu , ma 
liczn ą  służbę i  k i lk a  d ro g ich  samo 
chodów . Rozdające znaczk i f irm y  
m a ją  — (tzn . m ia ły , a le  o tym  po 
tem ) w iększe o b ro ty , k lie n c i zaś są 
uszczęśliw ien i, je ś li od  czasu do 
czasu uda im  się dostać ja k iś  wa
zo n ik  czy ga rn e k  za zak le jone  ksłą 
te c z k i, uznając ta k i p rezen t za u- 
śm iech fo r tu n y . N ie w ie lu  ty lk o  ku  
pu ją cych  zechc ia ło  zastanow ić się, 
skąd b io rą  się ow e prezen ty . A  są 
to  po p ros tu  rzeczy, za k tó re  ko 
le k c jo n e rz y  z ie lonych  znaczków sa
m i i  to  z naw iązką  (bo i  m r Thorn 
pson m u s ia ł zarob ić) zap łac ili.

O perac ja  rozdaw an ia  znaczków 
Jest p ro s tym  ch w y te m  psycholo
g icznym , o p a rty m  na wrodzonej 
cz ło w ie k o w i chęc i w yg ryw a n ia  lu b  
dostaw an ia  czegoś da rm o  i  n iechę
c i do rozw ie w a n ia  w łasnych  z łu 
dzeń. K osz t nagród, k tó ry c h  w ar
tość jest określona książeczkami 
w y p e łn io n y m i znaczkam i, jes t w li

czony do ceny zakupu ap . benzy
n y  czy cu k ru . K u p u ją c , k lie n t  p ła  
c i i  za zakup i  za garnek, k tó ry  
k iedyś  dostanie „d a rm o ”  — po u - 
zbie ra n lu  stosow nej lic z b y  znacz
kó w . T ransakc ja , k tó ra  nos i pozo
r y  uczc iw e j, k u p ie c k ie j zachęty, 
jes t z w y k ły m  naciąganiem  m ilio 
nó w  k lie n tó w .

Zadałem  sobie tru d  zbadania ja 
ka  je s t w artość nagród , w ręcza
n ych  za uzbierane znaczk i. Jest to  
ope rac ja  n ie z w y k le  żm udna, bo
w ie m  ta k  f irm y  prowadzące znacz 
kow e  ope rac je , ja k  i  sk lepy , s tacje  
benzynowe, s tacje  obsług i itp .  do
dające zie lone  k u p o n ik i do tra n sa k  
c j i ,  d o k ła d a ją  oczyw iście  s tarań, że 
by u k ry ć  p ra w d z iw y  sens ekono
m iczn y  ty c h  m a n ip u la c ji. Z g ru b 
sza b io rąc, znaczk i zw iększają 
kosz t zakupu o 2 do 3 p roc. Z  ko 
le i cena przedm io tów , k tó re  moż
na za w yp e łn ia n e  znaczkam i ks ią 
żeczk i uzyskać, jes t p rzec ię tn ie  o 
30—50 proc. wyższa n iż  cena ta k ic h  
sam ych p rze d m io tó w  kupow anych  
w  sk lepach. In te re s  je s t, ja k  w i
dać, pod w ó jn ie  ko rzys tn y , n ie  dla 
k lie n ta  wszakże.

Poniew aż Jedyną o ka z ją  ze tkn ię 
c ia  się z p ra k ty k ą  dz ia łan ia  „znacz 
k o m a n ii"  są d la  m n ie  zakupy ben
zyny , postanow iłem  ob liczyć , ile  
trzeba zatankow ać benzyny, żeby 
uzyskać a tra k c y jn ą  p rem ię . Na gar 
nek em a lio w a n y  w ys ta rczy  400 l i 
t ró w , dosyć nędzna suszarka e le k 
tryczn a  do w łosów  kosz tu je  700 l i 
t ró w  benzyny, te le w izo r k o lo ro w y  
m us i być  ju ż  op łacony  k ró tk im  po

c iąg iem  cys te rn  z benzyną. Posta
n o w iłe m  „p rz y m ie rz y ć ”  się do na
g ro d y  n a jw yższe j — R o lls  Royce*a, 
k tó re g o  zd jęcie  w id n ie je  w  ka ta lo 
gu to w a ró w  w ydaw anych  za znacz
k i,  a ie  n ies te ty , bez okreś len ia  Ucz 
by książeczek po trzebnych  do zrea
lizow an ia  te j p re m ii.  W „k w a te rz e  
g łó w n e j”  pana Thom psona zapadło 
k ło p o tliw e  m ilczen ie , k ie d y  zadzwo 
n iłe m  z prośbą o in fo rm a c ję . Po 
d łuższym  nam yśle i  obUczenlach u - 
dz ie lono  m i je j  Jednak. O kazuje 
się, że aby „d o s ta ć”  R o lls  Royce’a 
wasz korespondent m u s ia łb y  zaku
p ić ... 4 m ilio n y  l i t r ó w  benzyny, co 
p rzy  u m ia rko w a n ym  zużyc iu  10 l i 
t ró w  na 100 kra  w ys ta rczy ło b y  na 
p rze jechan ie  40 m ilio n ó w  k ilo m e 
tró w , a w ięc 1000 okrążeń k u l i  
z iem sk ie j, zak łada jąc oczyw iście , 
że w szystk ie  s tacje  po drodze będą 
zaopatrzone w  zie lone znaczki...

„Z n aczkom an ia ”  k w it ła  b u jn ie  
przez w ie le  la t,  a le  osta tn io  coś za 
częło się psuć w  in te resach . K lie n 
c i, p rzyc iśn ię c i przez k ło p o ty  fin a n  
sowę, zaczęU m n ie j m arzyć, a bar
d z ie j lic zyć . Coraz częściej w  sta
c jach  benzynow ych  m usiano  dawać 
do w yb o ru  a lbo  znaczki, a lbo  obn i
żenie ceny. W reszcie „za ła m a ł”  się 
p ie rw szy  z w ie lk ic h  superm arke
tó w . Sieć sk lepów  „Tesco”  w yco fa  
ła znaczki, obn iża jąc ceny sprze
daw anych  to w a ró w  p rze c ię tn ie  o 
dw a p rocen t. W ie le  w skazu je  na 
to , że w  ś lady te j f i r m y  pó jdą  in 
ne.

Tadeusz A . J AC KW ICZ 
(W . B ry ta n ia  — PA P )
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k rz y w e  okna?n ica  L o itz ó w

— Nie.
— Legenda g łos i, że ob lub ien ica  

Lo-itza zażyczyła  sobie p rzed  ś k i-  
bem , b y  w yb u d o w a ł on dom , ja 
k ie g o  n ie  ma w  m ieście . I  z te j 
p rzyczyn y  p ow sta ł dom  z k rz y w y 
m i o kn a m i i  k la tk ą  schodową na 
zew nątrz.

— W ja k i  sposób p rze w o d n icy  
zd o b yw a ją  wiedzę?

— Jesien ią  i  z im ą o d b yw a ją  się 
szko len ia , P T T K  zapew nia w y k ła 
dow ców  i  dostarcza w ie lu  cennych  
m a te ria łó w . Trzeba też czytać p ra 
sę — d z ie n n ik i i  czasopisma tu 
rys tyczne . C iągłe przecież coś skę 
zm ien ia , życie  toczy  się w a rtk o .

— Co m ów ią  tu ry ś c i o Szczecinie?
— Ze m iasto  je s t czyste i  z ie lone, 

ze je s t a tra k c y jn e  ze w zg lędu  na
ł  S in ic y  z NRD.

w ie le  osob, k tó re  m ie szka ły  tu  za
ra z  po w o jn ie , n ie  pozna je  u lic  i  
dom ów. W yc ie czk i ze Śląska in te -  

bardzo gospodarką m o r- 
s *ą . Bardzo często p o w ta rza ją  się 
p y ta n ia  o ka p ita n a  D anutę W alas- 
-K o b y  lińską .

Czy nada l p anu je  przekonan ie ,

W  „K urierow ej” kawiarence

Idziemy dalej, 
proszę wycieczki

V 3 '  -  C o ra i Się zdarza, te
cy. P r iw S n lc v  “ I ' “ ",1- ?FzS ysze O drę  lu b  je z io ro
Się 1 B absk ie , m ów ią , te to  m orze, c h o -
zabytlc l i* ' n o w o S S e  d £ S X l? e  °  1 P“ » « “  .w id ze n ia
p o rt, opow iedzieć ’w  żw ii*. „ o d r j ;  y , p rzem ianach żu je  

U na4odrzańsk iego  grodu. 
Ryszard J 0 ła  P rze w o d n ikó w  
c i f w i f e U  Z tru fie m  znalazł
w e T k a w S c e  m m ° Wą w

DiedaWBO s ta tk ie m  z 
w yc ieczką  po p o rc ie . P rzew oduicz- 

« “ n jaczy ła , pokazu jąc stocznio- 
Chi l ł?i e' t o w szystko  „W u l 

«an  , gdzte b udu je  się s ta tk i o 
nośności 10 ton.

— N iem ożliw e?!
— T ak  by ło .
•— N ie chce m l się w ie rzyć . P rze- 

dó w niCy Dłe pope łn ia^  ta k ic h  b łę -
~  A  ja k ie ?
— 2 adnych.
— .Ja je d n a k  w ie lo k ro tn ie  słysza

łe m , że podczas oprow adzan ia  w y 
cieczkom  opow iada się różne, prze 
dz iw ne, n ie  zawsze zgodne z p ra w  
dą rzeczy.

— Jeże li k ie d yś  coś tak iego  się 
zda rzy ło , to  te raz n ie  ma praw a. 
Szczecińscy p rzew odn icy  m a ją  na
p ra w d ę  w ysok ie  k w a lif ik a c je , zna
ją  doskonale m iasto i  jego  h is to 
r ię , p o rt, p ro b le m y  gospodark i 
m o rs k ie j, o p e ru ją  d a n ym i z n a j
nowszego roczn ika  sta tystycznego. 
Śm iem  tw ie rd z ić , że to na jleps i 
p rzew odn icy  w  k ra ju .  K ażdy  z 
n ic h  zdaje sobie spraw ę z tego, że 
je s t am basadorem  Szczecina.-

A le  z solidnością  n ie  je s t n a j
le p ie j.

— Z  ty m  zarzu tem  też n ie  mogę 
s ię  zgodzić.

— Ue± to  razy  je s t ta k , że w y 
cieczka czeka na p rzew odn ika . 
Dziesięć m in u t, p ię tnaśc ie , pó ł go
d z iny .

— Czasami, a le  bardzo rzadko, 
tu ry ś c i rzeczyw iśc ie  muszą troszkę 
poczekać. B yw a ją  dn ie , że w yc ie 
czek je s t m nóstw o, n a to m ia s t b ra 
k u je  p rzew odn ików . I  w te d y  za
czyna się g im nastyka , ja k  każde j 
g ru p ie  zapewnić fachow ą op iekę .

— I lu  p rze w o d n ikó w  je s t w  
Szczecinie?

— T rz y s tu  dz iew ięc iu .
— To bardzo dużo.
— P ozorn ie  ta k . Proszę je d n a k  

pam iętać, że są to  ludz ie  p ra cu ją 
cy  zawodowo i  n ie  zawsze obo
w ią z k i służbowe pozw a la ją  im  na 
oprow adzan ie  w yc ieczek. Jeś li się 
n ie  m ylę , ty lk o  16 osób zn a jdu je  
się w  p e łn e j dyspozyc ji. Są to 
renc iśc i, e m e ryc i 1 osoby n ie  p ra 
cu jące , k tó re  m a ją  stałą um owę 
z BORT P TTK .

— Czym je s t w  ta k im  razie  opro
w adzanie w yc ieczek po m ieście?

Na pew no n ie  zawodem . T o  ra 
cze j hobby dodatkow e zajęcie.

— Swego czasu m ó w iło  się dużo
0  u re g u low an iu  ty c h  spraw .

— I  na m ó w ie n iu  się skończyło . 
P rz y n a jm n ie j na razie . Uważam  za 
kon ieczne nadanie p rzew odn ikom  
statusu zaw odowego i  zw iązanych 
z tym  up ra w n ie ń . Wówczas b y lib y  
e ta to w y m i p ra co w n ika m i i  n ie  b y 
ło b y  ,  ty c h  w szys tk ich  k ło p o tó w .

— Czy są p ro b le m y  z naborem  
kandyda tów ?

— N ie. R okroczn ie  zgłasza się 
w ie le  osób, z czego je d n a k  po łow a 
odpada ju ż  podczas w stępne j w e
r y f ik a c j i .  Z groma p rz y ję ty c h  ty l 
ko  p ięćdziesią t p rocen t kończy 
ku rs . Być szczecińskim  przew od
n ik ie m  to  n ie  ta k ie  ła tw e . Pow o
du je  to  specyfika  m iasta. Z a b y t
k ó w  m am y n iedużo, za to  potęż
n y  p rzem ysł i  ro z w in ię tą  gospo
da rkę  m orską , o  w szys tk im  trz e 
ba w iedzieć w ie le .

— Z asypyw an ie  tu ry s tó w  d a n ym i
1 fa k ta m i może być  n iec iekaw e.

— D latego też p rzew odn icy  s ta ra 
ją  się u b a rw ić  opow iadanie, dodać 
jakąś  anegdotkę lu b  legendę. W ie 
pan na p rz y k ła d , dlaczego ka m ie -

m a ją  ra c ję . K o d e ks  m o rs k i obow ią-
aż do M ostu D ługiego.

(Jas)

Opowieści szczecińskich ulic

Pomiędzy wiaduktami
DROGĘ, k tó re j szlakiem  zdążyła wywieźć. W  tych jed -w stańców  W ielkopolskich z ul. 

biegnie dziś ulica Po- nak splądrowanych, na wpół Budziszyńską. Tymczasem łanię 
wstańców W ielkopolskich, zburzonych budynkach pow sta ł tram w a jow ą „czw órk i”  przedłu 

znano już w  X IV  w ieku. M n ie j po k ilk u  łatach najw iększy ze żono od pi. Kościuszki do szpd- 
więcej tam, gdzie dziś kończy szczecińskich szpita li — podsta- ta la. W  latach pięćdziesiątych, 
się aleja Piastów, rozw id la ły  wa funkcjonowania pierwszej gdy połączono po raz pierwszy 
się drogi na południow y zachód uczelni medycznej w  naszym rozdzielone to ram i ko le jow ym i 
do wsi Gumieńce i na po łud- mieście. Pomorzany, tram w a je  n r  4 do-
nie — do Pomorskiej W si czy li U L IC A  zaczyna się i  kończy jeżdżały aż do p ę tli p rzy ui. Bu 
Pomorzan. Szlak doliną O dry, w iaduktam i. Obydwa, ja k  zresz daszyńskiej, 
choć krótszy, b y ł nie zawsze tą wszystkie szczecińskie mosty, h v ł
przejezdny Wiosną w  czasie zostały tuż przed wycofaniem w iid u k tu  a 3 £ y .
roztopów drogę grodziły rocie- sh. Niemców ze Szczecina w y - ^ w l l f  o tym  fS io w c y  bada-

jący wytrzym ałość mostu. W

m niej k łopo tliw ą  nej kom unikacji. Pierwsze tram  b y ^ ^ z ^ S S la i m  grożą
do bogatej w ios- „ aje Hn ii M  4 dojeżdżały je -  £

dynie do placu Kościuszki. K to  \  chyba najbardzie j
chciał dalej, na Pomorzany, z najeżona trudnościam i budowa 
duszą na ram ieniu szedł p ie- kom unalna w  te j części miasta, 
chotą. Niebezpieczeństwa czyha K u rie r”  przez cale cztery lata 
ły  w  głębi kolejowego ja ru  i  - . . .
dalej — obok starego cmenta
rza tuż przed szpitalem. Zwróć 
m y uwagę na okru tną  logikę

wiska i bagna nadrzeczne. D la - sadzone w  powietrze. N ie mo- 
tego też przezorniejsi w yb ie ra li «i0 być więc m owy o dogod-
dluższą lecz — ’*l -----—  • * -  —
drogę okrężną
k i na południe od miasta. __

W pierwszych latach po w y- chciał 
Zwoleniu ul. Powstańców W ie l- duszą 
kopolskich była opustoszałą u l i-  ch ' 
cą wiodącą do skupiska fabrycz j y 
nych dom ków „czworaków”  i  - 
k ilk u  ocalałych kamienic. Prze
de wszystkim  jednak tam właś-

towarzyszył zmaganiom budo
w lanych wznoszących w iadukt.

W ra z  z ukończen iem  m ostu  zmo
dern izow ano k ra n ie c  u lic y  Pow stań  
có w  W ie lko p o lsk ich . N ie  obeszło się 
bez topo ra , ja k  n ie m a l na każde j 

CO ze s ta ry c h  szczecińskich u lic . W  
n a  m ia rę  posuw ania się od w ia d u k tu

i pracowni PAM . B udynki sto- park. Ła tw ie j w rócić do zdro- nak ^L^Powsteńców coraz bardziej 
jące tuż przy ul. Powstańców w ia, gdy przez okno "widzi się ciasna i zatłoczona, u  zbiegu z uł.

oczodołami baraszkujące w  parku  dzieci, Jab łonkow ską  r u c h w  godzinach 
- - - - - szczytu jes t n ie  m n ie jszy  n iż  na Pła

cu  Żo łn ie rza .

nie zaczęto organizować w ie lk i tego sąsiedztwa — szpital i  
szpital Pomorskiej Akadem ii cmentarz. M iędzy in n ym i w łaś- 
Medycznej. Jakże inaczej w y - nie dlatego postanowiono 
glądał w  latach 1940 fro n t k lin ik  prędzej zamienić to  miejsce

straszyły pustym i 
okien, ściany ich okopcone by ły  niż m arm ur nagrobków...
od płomieni. Za żelaznym par
kanem, na dziedzińcu w idn ia -

W 1948 roku jeden z w iaduk
tów  odbudowano, w krótce p ro - P rzed 1 za n iedaw no  poszerzonym  

. . . . . . .  w ia d u k te m  k o ry to  je z d n i je s t wą~
ł y  sterty łó ż e k  1 sprzętu me- wizorycznae umocowano ro w - skie t n ie bezpieczne. z tru d e m  mie 
dycznego, którego Niemcy nie niież przeprawę łączącą u l. Po- ści w a r tk i n u r t  po jazdów  zm ierza

ją cych  w  dw óch  p rze c iw n ych  k ie 
ru n ka ch . Jeszcze w  ty m  ro k u  — 
zgodnie z p lanem  — rozpocznie sag 
m o dern izac ja  te j tra sy . U rb a n iśc i 
z rob ią  to  zapewne z u m ia rem . Po
czą tkow o proponow ano poszerzyć 
ł  w yp ro s to w a ć  jezdn ię  przed szpi
ta lem  k lin ic z n y m  kosztem  w y b u 
rzen ia  dw óch  w ie lk ic h  gm achów  
m ieszczących ważne p racow n ie  
P A M ... Na szczęście tę  s k ra jn ą  ko n  
cepcję zarzucono. Po d ru g ie j s tro 
n ie  u lic y  można b y  bez w iększe
go ża lu  w y b u rz y ć  sta re  i  w ca le  
n ie p ię kn e  czynszów ki. P iękne  Po
m orzany  zas ługu ją  na w ygodną 
trasę  dojazdową.

I  W RESZCIE dob ó r n a zw y  w ca 
le  n ie  je s t p rzyp a d ko w y . Pom orza
n y  w  p ie rw szych  la ta ch  po w o jn ie  
zas ied la li ko le ja rz e  poznańscy, a 
w ie lu  z n ic h  b y ło  w e te ra n a m i Po
w stań  W ie lko p o lsk ich . Dziś w ię k 
szość z n ic h  je s t ju ż  na e m ery
tu rze , n ie jeden uczestn iczy w  p ra 
cach ZB oW iD -u . P ow stańcy w ie l
kopo lscy  m a ją  sw ó j p ię k n y  w k ła d  
w  odbudow ie  po lskośc i na te j zie
m i. (ław )I  fen fragm ent ul. Powstańców WJkp. trzeba będzie poszerzyć. Fot.: Zb. Jodkawski

Nasza recenzja wiem, że rodzicom zaabsorbowo- No uwagę zasługuje przejrzys- 
nym pracą zawodową, zajętym ły układ książki i jej klarowny, 
licznymi obowiązkami brak czasu komunikatywny język. W pierw-N,c . . ...................... na ciągłą obserwację zachowań szej części autorka wyjaśnia, dła-

IEJEDEN powie, ze do wy- brak dotkliwie odczuwało. A więc, własnego dziecka I na codzienną czego warto podjąć trud (bo jest 
chowywania dziecka nie przed wymierzeniem kary, rodzi- refleksję nad łyimi zachowaniami, to trud niewątpliwie) nieustannego 

, ,  trzeba kończyć uniwersyte- ce w każdym przypadku powinni Rodzice na ogół głębiej zastana- poznawania dzieci i jakie konsek- 
tow. Ale coraz częściej rozlegają się zbadać przyczyny przewinienia, bo wiają się nad własnym dzieckiem wencje pociąga za sobą brak ich
r ^ y »  ie  wychowanie wymaga w ten sporób „uczą się" włas- w przełomowych momentach, któ- wnikliwej znajomości. Część druga
jerfnak pewnej, określonej wiedzy, nego dziecka. re wyznacza pójście dziecka do zajmuje się rozszyfrowaniem tezy:
W ostatnich dziesiątkach lot roz- żłobka, do przedszkola, do szkoły co ło znaczy znać swoje dziecko,
woj naszej cywilizacji, warunki Ten fakt przytacza w swej podstawowej, średniej czy na stu- opisuje na jakie jego cechy psy-
zycia uległy wielkim przemianom, książce „Poznaj swoje «kiecko”  * día. I często się zdarza, że wyfc • ehiczne I na jakie dziedziny roz-
Najwazniejsze to: emancypacja • • - -

Z n a ć  swoje 
d zie c ko

woju należy zwrócić uwagę. W . 
części trzeciej autorka przedsta
wia rejestr metod, za pomocą któ 
rych rodzice mogą poznać swoje 
dzieci.

Książkę — zainteresowani ̂  jej 
przedmiotem — przeczytają jed
nym tchem. I dla wielu będzie 
zapewne odkryciem, jok skompli
kowany i jak różnorodny jest 
świat dziecko I jak wiele trzeba 
wiedzieć, żeby w ten świat wejść 
4 go zrozumieć.

SZKODA tylko, że podejmując 
łak ważne zagadnienie autorka

mość różnorodnych cech psycho- znany psycholog, Halina Filipczak, ry, decyzje, jakie w tych momen- bardzo niewiele, a właściwie pra-
fizycznych dziecka. Wysokie walory książki porusza- łach przełomowych podejmują, nie wie wcale nie poświęciła miejsca

jącej istotne problemy wychowaw są poparte własną wiedzą o dziec psychologii małego dziecka, fj. le- 
Jakże często rodzice stają bez- cze w zajmującej formie, zawiera- ku, a często nawet rodzice nie go do lot trzech. W tej zaś dzie- 

radni wobec postaw I zachowań jącej opisy różnorodnych zacho- potrafią mu pomóc w wyborze dżinie wiedzy istnieje na naszym 
swoich dzieci. Oto np. dziecko wań dziecka i ich wnikliwą ana- kolejnej drogi życiowej. Autorka rynku wydawniczym dotkliwa lu- 
bezwzględnie dotychczas uczciwe łizę, sprawiają, że stać się ona więc postuluje syntetyczne spój- ka. Było więc okazja do jej, częś- 
nagle przywłaszcza sobie niewiel- może wprost niezastąpionym pod- rżenie na dziecko jako na całość ciowego choćby wypełnienia. 
kq sumę pieniędzy rodziców. Po ręcznikiem pomocnym rodzicom w psychofizyczną, na rozwój jego
zbadaniu przyczyny okazuje się, wychowaniu ich dzieci. osobowości, jego życia emocjo- ---------
że pieniądze te dzłecko przezna- nalnego, które często skłonni je-
czyło na prezenty dla koleżanek AUTORKA kładzie szczególny steśmy lekceważyć Interesując się * H a lin a  F ilip c z u k  „P o zn a j swoje
ze szkoły, aby w ten sposób za- nacisk na systematyczność proce- przede wszystkim intelektem, po- dNasza K s ię g a rn ia ’ ’ W2w arszaw a
skarbić sobie ich sympatię, której su wychowania. Stwierdza bo- stępami w nauce Hd. wn. w y d a n ie  u .

kobiet, fj. podjęcie przez nich 
funkcji zawodowych poza domem, 
mniejsza trwałość rodziny I na
rastająca ilość rodzin niepełnych, 
zwłaszcza rodzin bez ojca. Brak 
czasu na wychowanie dziecka, 
wobec wzrastających wymagań 
pełniejszego I gruntów niejszego 
przygotowania współczesnego 
człowieka do jego ról życiowych, 
trzeba kompensować Intensywnoś
cią tego wychowania, a więc 
większą niż dawniej wiedzą o 
nim. Wychowanie spontaniczne, 
na tzw. wyczucie już dalece nie 
wystarcza, potrzebna jest znojo-
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Przepraszam, tylko jedno pytanie

Go sądzisz o świadomości morskiej
społeczeństwa?

Z  T Y M  pytaniem  reporterzy „K u r ie ra "  zw ró c ili się do k ie 
row niczk i działu eksploatacji Un ii skandynawskich Zakła
du L in i i  Europejskich i  Żeglugi Prom owej PLO  w  Szcze
cin ie m gr Agnieszki Goldman, k ie row n ika  w ydzia łu  prze
ładunków  i składowania Przedsiębiorstwa Usług Portowych 
„Shipservice" m gr Zygm unta Kotlarskiego i  k ie row nika 
wydzia łu w  Przedsiębiorstwie Robót Czerpalnych i Pod
wodnych Bernarda Czwójdzińskicgo. O to ich odpowiedzi:

to  w yn ika ło  z rangi gospodarki 
m orskie j w  gospodarce narodo
w ej. Zaryzykowałabym  nawet 
tw ierdzenie, że ta  niska św ia
domość spraw morza i korzyś
ci ekonomicznych, które z 
„up raw ian ia  morza”  można ezer 
pać, w p ływ a na pewne rozwią
zania w  gospodarce narodowej, 
na określone trudności w  załat
w ian iu  spraw zdałoby się pro
stych, a k tó re  rzu tu ją  na naszą 
codzienną pracę. M ówię tu  m. 
in. o pewnych kontrahentach z 
głębi lądu, nie znających a mo
że raczej nie czujących mors
k ie j specyfiki.

AG N IE S ZK A  G O LD M AN: — 
Myślę, że trzeba sprawę pojmo 
wać dwojako. Na Wybrzeżu ży
je  się z morza, dlatego też te
m atyka jest bliższa, obracamy 
się w  środowisku zainteresowa
nym  tym i problemami, nasza 
prasa także poświęca im  dużo 
uwagi. Natomiast w  pozosta
łych  regionach k ra ju  zagad
nienie — mim o powierzchow
nych haseł — rozwiązywane jest 
w  sposób pozostawiający wiele 
do życzenia. Przeciętny Polak 
za mało wie o problematyce 
m orsk ie j, o wiele m nie j n iżby

OD 15 la t pracuję w  swym 
zawodzie i  nie zamieniłabym 
go na inny. Sądzę, że ludzie 
morza chcieliby, by Ich zawód 
by ł traktow any w  k ra ju  tak, 
ja k  trak tu je  się górnictwo. T ra  
dycje górnicze są ogólnie bar
dziej b lisk ie  i znane społeczeń
stwu niż tradyc je  zawodów 
m orskich. Dobrze by łoby też, by 
w  żegludze tw o rzy ły  się trady
cje rodzinne, choć to chyba 
ty lko  takie pobożne życzenia. 
T rudno bowiem w  pracy na mo 
rzu dopatrywać się Conradow
skiego romantyzmu. Św iat się 
zmniejszył, a na morzu — w 
sensie geograficznym — nie ma 
już nic do odkrycia.

ZYGM UN T K O TLA R S K I: — 
Jednym z elementów wychowa 
nia morskiego jest z całą pew
nością propaganda spraw, któ
ry m i żyjemy na co dzień my, lu 
dzie zatrudnieni w te j gałęzi 
gospodarki. Zawsze, kiedy zbli
żają się Dn i Morza, a są one 
znakomitą okazją do popula
ryzowania zagadnień morskich, 
sprawy te eksponowane są w 
całej polskie j prasie, radiu i  
TV. Szkoda, że po tym  święcie 
mówi Się już m nie j o naszej 
pracy.

W ydaje mi się, że zbyt mało 
pokazuje się sylw etek ludzi, 
którzy tworzą tę gospodarkę, 
ich codziennych kłopotów  i suk 
cesów. A  przecież popularyza
cja członków m orskie j społecz
ności daje satysfakcję bohate
rom reportaży czy wyw iadów z 
jednej strony, z drug ie j zaś — 
przez pracę człowieka pokazu-

B iu ro kratyczn e  b a r ie ry  w  żeg ludze

Z AKŁAD Linii Europejskich 1 
Żeglugi Promowej PLO w 
Szczecinie ekspioafuje stat

ki obsługujące porty Francji, Ir
landii, W ielkiej Brytanii, Antwer
pię, Rotterdam, Hamburg oraz 
okwenu Bałtyku, ponadto posiada 
prom kolejowy „Kopernik" kursu
jący w charterze PKP między 
Świnoujściem a Ystod. Niebawem 
wejdzie do eksploatacji drugi 
prom kolejowy „Heweliusz". Małe 
liniowce odchodzą z baz w Szcze
cinie i Gdyni, przewożąc ładunki 
drobnicy, ładunki półmasowe i 
kontenery. Te ostatnie w zasięgu 
europejskim ze Szczecina.

Recesja na rynku żeglugowym, 
spowodowana ogólną sytuacją 
gospodarczą naszych handlowych 
partnerów, daje się dotkliwie od
czuć także w szczecińskim Za
kładzie PLO. W reldcjach euro
pejskich sytuacja kształtuje się 
bardzo nieciekawie. Najważniej
szym problemem jest brak ładun
ków.

— AKTUALNIE na pracę w
przedsiębiorstwie — mówi dyrek
tor Bazyli Wysocki — najdotkli
w iej oddziaływają: ogólna stag
nacja powodująca spadek przewo
zów (przeżywają ją nasi dotych
czas najlepsi partnerzy: W. Bryta
nia, Szwecja i  Finlandia), szalenie 
szybki wzrost kosztów (podroże
nie surowców I paliwa przy jed
nocześnie bardzo silnym oporze 
ze strony załadowców przód 
podwyżkami sławek frachtowych), 
których nie jesteśmy w słanie zre
kompensować oraz sytuacja w 
pertach. Ta ostatnia na niektórych 
liniach oddziaływuje nie tak ostro, 
gdyż statki przychodzą lub wy
chodzą z potową normalnego ła
dunku.

NA KŁOPOTY przedsiębiorstw 
żeglugowych oddziaływują takie 
układy w polskich centralach han- 
dfu zagranicznego i przedsiębior
stwach spedycyjnych. Wielokrot
nie o skierowaniu towaru taką czy 
inną dragą nie decyduje kalkula
cja, ale inne względy. Stosowane 
są też dziwne co najmniej chwy
ty...

Tak np. w przypadku dostaw 
maszyn z Francji do kontraktu po

lickiego dyskutuje się (czytaj •— 
walczy) o koncepcji transportowej. 
Odległość, masa towarowa, a tak
ie  położenie Polic predestynują 
użycie transportu morskiego. Ale 
żongferka liczbami, których pocho 
dzenie dość trudno udowodnić, 
sugeruje zupełnie coś innego, 
Otóż zainteresowany transportem 
samochodowym spedytor twierdzi, 
że frachl somochodowy będzie 
(za jedną tonę przewożonych ma
szyn) mniejszy 2,3 razo od frach
tu morskiego, zaś spedytor kole
jowy oferuje stawkę o 1,4 raza 
mniejszą od frachtu morskiego. 
Jesł to oczywiste nieporozumie
nie, które w przypadku podjęcia 
decyzji będzie brzemienne — gdyż 
dane nie mogą być prawdziwe — 
w skutki finansowe. Nie może też 
być argumentem twierdzenie, że 
w przypadku niepodjęcia się tę

ga zadania spedytor somochodo
wy nie wykona swego płanu de
wizowego.

Na rozwijanych liniach kontene- 
dowych — ostotnio uruchomiono 
serwis Szczecin—Kopenhaga—Os
lo — także odczuwa się pewne 
skutki recesji. Wprawdzie w czwar 
tym kwartale ubiegłego roku (iV 
kwartał jest zazwyczaj b. wysoki) 
na linii Szczecin—Londyn podoi 
kontenerów przekraczała zdolność

przewozową tak, że irzeba było 
uruchomić dodatkowy siatek. O- 
becnie nie jest ile , aie oczekuje 
się poprawy sytuacji z końcem 
czerwca. Mimo kfopotów, dyr. Wy
socki uważa, że transport konte
nerowy jest drogą do odzyskania 
tranzytu przez Zespół Portowy 
Szczecin — Świnoujście. Armator 
pozyskał już Rumunów, ruszają 
się Czesi, a z Węgrami trwają 
rozmowy.

PROWADZONA niejednokrotnie 
przez polskie centrale handlu za- 
granicznego polityka doraźnych 
korzyści powoduje, że zbyt płytko 
usadowiamy się na rynkach za
granicznych i w przypadku kłopo
tów nasi odbiorcy rezygnują z do
staw. Tylko niektóre CHZ poświę
cają więcej Uwagi problemowi, jak 
oferowany towar zostanie przewie
ziony. Chlubny wyjątek stanowi tu

K ró tk ie  lin ie
- d u ż e  pr© fe|.sn?F

je się całokształt skom plikowa
nych zagadnień Po lski na mo
rzu. Uważam ponadto, ie  zbyt 
mato spraw szczecińskich widać 
na fo rum  kra jow ym . A  jeś li 
ju ż  — są to na ogól suehe re
lacje z wodowań w  „W arskim ”  
ezy przeładunków w  Zespole 
Portow ym  Szczecin—Świnoujś
cie. A jest to przecież ty tko  je
dna strona „morskiego meda
lu ” .

A  jednak Polaey in teresują 
się gospodarką morską ogrom
nie. Dowodem na to długa l i 
sta kandydatów do szkół m or
skich. G arnie się do nich m ło
dzież z całego k ra ju . W ielu ro
daków z centrum  Polski spę
dza także chętnie wczasy na 
nadmorskich plażach. A  zatem 
ta propaganda dociera jednak 
pod strzechy, choć — jak już 
powiedziałem — czuję je j nie
dosyt. P rzyzwyczailiśm y się 
także do tego, że pub likacje 
prasowe i program y radiowo- 
telew izyjne dotyczą niemal w y 
łącznie jaśniejszych stron za
gadnień m orskich, m nie j — 
trudności i  k łopotów  ogrom
nej rzeszy ludzi pracującyh na 
Wybrzeżu.

A czy sprawami morza żyje 
szczecińska młodzież? SŁykam 
się z m łodym i ludźm i często z 
te j racji, iż od w ie lu  już la t 
p iastu ję godność wiceprezesa 
ZO Polskiego Zw iązku W ędkar 
skiego, k tó ry  zrzesza około 4,5 
tys. młodszych w iekiem  kole
gów. Z przykrością muszę 
stwierdzić, że ich zainteresowa
nie gospodarką morską jest sto 
sunkowo n iew ie lk ie , w  myśl za 
sady — najciem niej jest pod

CIECH, który posiada prężną i do
brze prowadzoną komórkę trans
portową. Sprzedaż towarów (na
gminnie stosuje się FOB) b«2 
zagwarantowania własnej gestii 
transportowej bije w interesy flo
ty, a tym samym w interes gospo
darki narodowej. Nie zawsze bo
wiem towar ten trafia do polskie
go przewoźnika. Wszystko, co się 
dzieje między producentem a hon- 
diem łub w samym handlu, ryko
szetem odbija się w transporcie. 
Obecnie armatorzy jok domokrąż
cy szukają klientów zachwalając 
swe usługi. Bez aktywnego udzia
łu handlu zagranicznego już na 
etapie podpisywania kontraktów, 
funkcja floty jako instrumentu po
zostaje tylko no papierze.

Kontrahenci fińscy i szwedzcy 
byli zawsze filarem przewozów 
bałtyckich szczecińskiego Zakładu 
PLO. Obecnie nie zawsze jest co 
wozić. W szczególnej sytuacji jest 
Finlandio, a do rzetelności niektó
rych załadowców armator zaczy
na tracić zaufanie. W okresie zi
mowym ze względu na posiadanie 
3 jednostek po 3 iys. DWT z kla
są lodową I A Super, a więc 
zdolnych do pływania w lodach, 
udawało się pozyskiwać nieco wtę 
cej ładunków — na zasadzie nie
obecności konkurencyjnych stat
ków. Aktualna sytuacja nie skła
nia do optymizmu.

SŁOWEM Zakładowi Linii Euro
pejskich i Żeglugi Promowej PLO 
pracuje się ciężko, a pracownicy 
pionów operatywnych wykazują 
wiele wysiłku, oby statki nie pły
wały bez ładunku. Warto więc, by 
w kraju dążyć do jok najbardziej 
optymalnych warunków wyzyska
nia transportu morskiego i po
zorne bariery stwarzane przez 
biurokrację —• a są takie — usu
wać żegludze z drogi.

Edward WiTUSZYŃSKI

la tarn ią . Być może ów b rak  
większego zainteresowania w y
n ika  stąd, że od w ie lu  już la t 
PZW  stara się o prawo upra
w iania wędkarstwa również i 
na m orzu — na wzór NRD, 
k tóre w  te j dziedzinie ma d łu
goletnie tradycje. Wędkarze zza 
O dry zapraszają nas często na 
zawody organizowane z okazji 
„Tygodn ia B a łtyku ” . Szkoda że 
nie możemy się im  zrewanżo
wać...

BERNARD CZW Ó JDZIŃSKI: 
— Pochodzę *  Poznania, z ro 
dziny kolejarzy, ślusarzy i to
karzy, zatrudnionych u „Cegiel
skiego” . Ja -sam jako bardzo 
m łody człowiek na szkolnej 
praktyce pracowałem przy bu
dowie l in i i  kole jow ej do Gdy
ni. W idziałem, ja k  w ie lu  ludzi, 
w ie lu  kole jarzy chciało tam pra 
cować. Zainteresowanie było 
olbrzym ie. I  była świadomość, 
że oto mamy Gdynię, mamy 
morze, a praca dla morza daje 
chleb.

Potem, po wojn ie, „Cegielski** 
podjął produkcję s iln ikó w  ofcrę 
towych. Co się wtedy działo! 
Robotnicza młodzież z Innych 
poznańskich przedsiębiorstw 
pchała się do tego zakładu, każ 
dy chciał pracować przy »Uni
kach. Dziś „Cegielski”  dumny 
jest nie z tego, ie  ro b ił loko
m otyw y, ale z tego, że rob i s il
n ik i okrętowe.

Przyjechałem do Szczecina w  
roku czterdziestym siódmym i 
dziś nic wyobrażam sobie życia 
z dala od morza. A  mój ojciec 
i  ojca brat, starzy kolejarze, 
p rzyjechali jeszcze wcześniej 
niż ja.

A dziś? M oje przedsiębior
stwo dostaje dziesiątki lis tó w  s 
głębi k ra ju , z W ałbrzycha, 
W rocław ia, K ie lc. Piszą żołnie
rze wychodzący z wojska, na
pisała nawet dziewczyna z P iły , 
k tóra ukończyła technikum  geo 
logiczne. Chcą pracować nad 
morzem i dla morza. Myślę, że 
to wszystko dowodzi, i i  św ia
domość morska w  naszym spo
łeczeństwie istnieje.

Ale znów: jaka to jest św ia
domość? Często m łody człowiek 
wyobraża sobie, że być m ary
narzem znaczy — zwiedzać 
egzotyczne porty. W moim 
przedsiębiorstwie nie ma o tym  
mowy. Sądzę więc, że powinno 
się w ięcej pisać nie ty lko  o do
brych, lecz i o gorszych s tro 
nach zawodu marynarza. To 
byłoby w łaściwe morskie wy
chowanie.

X jeszcze jedno. Uważam, 'że 
za mało mamy w  samym Szcze
cinie takich  m orskich szkół, 
któ re  kszta łc iłyby dobrych m or 
skich rzem ieśln ików . Jest na 
n ich ogromne zapotrzebowanie 
i  tu  w  centrum  morskiego re
gionu i we wszystkich małych 
portach aa Wybrzeżu.

f te fe ił
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D ZIŚ późno po północy cie 
kaw ie  zapowiadającym 
się koncertem pt. „K on 

tra ”  zakończy się opolski fe 
s tiw a l. Odnotować trzeba w  
tym  miejscu z co najm niej, 
dwóch powodów: 1. impreza od 
tego roku stała się „w łasnoś
cią”  Polskiego Radia i  T V , 2. 
powrócono do zarzuconego 
przed la ty  bezpośredniego re la
cjonowania festiwalu.

Przejęcie ro li głównego ma
nagera, animatora i  mecenasa 
zarazem przez Radiokomitet 
n iejako „od rę k i”  za ła tw iło  n a j
istotniejsze problem y z ja k im i 
bo ryka ją  się organizatorzy tego 
rodzaju imprez. A  są to pro-

Droga prosto do nieba
PRZYZNAM się ze wstydem, 

iż nie lubię Jeździć samocho
dem. W dzisiejszych czasach, kie
dy np. spadnie nam w tym roku 
— nie tyłe z nieba co z bielskiej 
fabryki — 100 tysięcy małych 
Fiatów, a niemal każdy rodak to 
superfachowiec od motoryzacji, 
mówienie czy pisonie o wstręcie 
do czterech kótek zakrawa na 
głupotę lub silenie się na orygi
nalność (jedno z drugim doje 
głupiego oryginała). A jednak na
prawdę nie przepadam za samo
chodami, z trudem odróżniam 
podstawowe marki somochodów, 
lubię długie piesze spacery I ko-

Piosenkobranie
bierny olbrzym ie, poczynając od 
spraw na tu ry technicznej (So
pot np. do te j pory nie docze
ka ł się nowoczesnego nagłośnię 
nia Opery Leśnej, takiego cho
ciażby ja k  zaprezentowała tam 
występująca niedawno o rk ie 
stra Jamesa Lasta), a na a r ty 
stycznych skończywszy. Teraz 
to  wszystko znikło, gdyż dla 
T V  — ja k  wiadomo — nie ma 
rzeczy niemożliwych. I  rzeczy
wiście. Do Opola „rzucono” , nie 
Ucząc się z kosztami, najlepsze 
s iły  ze stołecznego centrum TV  
-Showbusinessu: reżyser Ma
riusz W alter (odpowiedzialny 
za całość), reżyser Tomasz Dem 
b ińsk i (za a m fitfp tr) , cała „Ca- 
m erata”  (codziennie w  Opolu!), 
m łodzi, zdolni scenografowie, 
plejada „ludz i z branży”  (Ib is- 
W róbłew ski, Trzaskowski, Pa
rzy ński, Kondra tiuk, Olga L i
pińska i  stu innych), wreszcie 
powierzenie przeprowadzenia 
każdego koncertu i n n e j  ekipie
— to  daje pojęcie o rozmiarach 
operacji pod kryptonim em  „Rea 
n imać ja  polskie j piosenki” .

W TY M  M IEJSCU mo
że ktoś zaprotestować: rea
nimacja?! Przecież pacjent 
jeszcze żyje! Otóż by ło  to, 
m im o wszystko, życie pozor
ne i gdyby np. przyszło komu 
do głowy powołać ja k iś  kom i
te t do zbadania stanu polskie j 
piosenki przed Opolem 77, to wer 
d yk t m usiałby być ty lko  jeden: 
uw iąd starczy. Wystarczy? Nie? 
W  takim  razie przypom nijm y 
(pom ija jąc w styd liw ym  m ilcze
niem tak ie  „osiągnięcia”  ostat
nich ła t ja k  zespól „Happy 
End” , K . Kraw czyk, i  im  po
dobni), że zasadniczy trzon gru 
py wykonawców nadających do 
dziś ton w  świecie polskie j pio
senki to albo bezpośredni ucze
stn icy obu szczecińskich Festi
w a li M łodych Talentów (kiedy 
to było?), albo też wykonawcy 
dobrze znani jeszcze wcześniej 
(Kunicka, Połomski, Santor). 
M ówiąc kró tko , niew iele zmie
n iło  się przez wiele, w ie le la t
— a jeś li to  raczej na gorsze. 
N iestety, znaczny udział w  tym  
dziele obniżania poziomu ma 
tu... Polskie Radio, a ściślej je 
go Program I,  k tó ry  poprzez 
bzdurne lis ty  przebojów i im

Elektrownia
psd obłokami

W  G Ó R AC H  N agorn o -K a ra b a ch - 
skiego O bw odu A u tonom icznego  w  
A ze rbe jdżan ie  pow sta je  n a jw y ż e j 
po łożona w  K ra ju  Rad e le k tro w n ia  
w odna. T u rb in y  te j e le k tro w n i bę
dą poruszane przez ene rg ię  w y tw a 
rzaną przez m asy w odne rw ą ce j 
rz e k i T ie rt ie rc z a j. Na rzece te j po
w s ta je  ta kże  w ie lk i z b io rn ik  o za
w a rto ś c i 500 m ilio n ó w  m e tró w  sześ
c ie n n ych  w ody . D z ię k i n ie m u  na 
w o d n io n ych  zostan ie d o da tkow o  144 
tys iące  h e k ta ró w  p la n ta c ji b a w e ł
n ia n y c h  i  sadów cy tru so w ych .

podobne, lansował z uporem 
godnej sprawy, piosenki i  w y 
konawców na poziomie b lisk im  
kiczu.

DZIŚ, nie bez uznania pa
trząc na w y s iłk i ekip pod w o
dzą M ariusza W altera, a także 
stwierdzając że „coś się dzie
je ” , W inniśmy jednak pamiętać 
że nawet największa m obiliza
cja s ił i środków nie zda się 
na w iele, je ś li w  te j — tak 
efemerycznej dziedzinie jaką 
jest piosenka — zabraknie en
tuzjazm u, spontaniczności czy 
świeżości. Tak ja k  m iało to 
miejsce w  pionierskich latach 
opolskiego festiwalu.

VOX

nte (żywe, nie mechaniczne). 
Ostatnio moja awersja pogłębiła 
się jeszcze, a to za sprawę krót
kiej wycieczki odbytej w charak
terze pasażera, na słynnej mię
dzynarodowej trasie E-14. Prze
jechałem odcinek Świnoujście—  
Szczecin i wystarczy mi tych 
przyjemności na bardzo długi 
okres. Ponadto wdzięczny jestem 
Losowi i Przeznaczeniu, że mogę 
jeszcze skreślić właśnie te sło
wa a kolegom z redakcji oszczę
dzić przyjemności wypisywania o- 
kolicznościowych bzdur w okolicz
nościowym nekrologu. Mówiąc 
krótko — cieszę się że żyję. 
Rzecz działa się bowiem w okre
sie niedzielnego exodusu (dziś i 
jułro — ło samo!) i to co wy
prawiali na szosie owi niedzielni 
kierowcy mogło budzić jedynie 
grozę.

Po pierwsze, więcej niż dzie
więćdziesiąt procent jadących ma 
w nosie obowiązujące w Polsce 
ograniczenie prędkości jazdy do 
100 km na godz. i „grzmi”  ile 
tylko się da ze swoich rumaków 
stalowych wyciągnąć. Rozpadają
ce się w oczach wiekowe „W ar
szawy". dymiące jak parowóz 
„Syrenki", rozwibrowane „Traban
ty”  ścigają się z „Fiatami" wszel
kich odmian, wyprzedzając się bez 
względu *na to czy istnieją ku te
mu warunki, czy też nie. Po pro
stu oni m u s z ą  wyprzedzać. 
Jest to jakiś ogólnopolski szoso
wy imperatyw kategoryczny nr 1!

Drugo rzucająca się w oczy 
kwestia — kompletny brak wy
obraźni. A więc wyprzedzanie 
na tuku (!!!), wyprzedzanie „na

♦  Pionierom -  aby wspomnieli ♦  Młodym -  aby wiedzieli ♦

Przed 30 laty 
„Kurier“ pisał...
A  N A S Z A  S traż  M orska 

wzbogaciła  się o no w ą  cenną 
je dnos tkę  — ścigacz „P a r ty 
zan t” . U z b ro jo n y  w  dwa k a ra 
b in y  m aszynowe, może ro z w i
ja ć  szybkość do 48 w ęzłów . 
N a b y te k  ten  n ie w ą tp liw ie  
p rzyczyn i się do z lik w id o w a 
n ia  p la g i p rze m y tn icze j na 
Za lew ie  Szczecińskim . S ta te 
czek ten  w y d o b y ło  i  w  c iągu 
i  m ies ięcy w ła sn ym i s iła m i 
w y re m o n to w a ło  p ięc iu  m a ry 
n a rzy : m a t M ik u ls k i (obecnie 
s te rn ik  i  dowódca „P a rty z a n 
ta ” ), st. m a r. D a n iło w icz , st. 
m a r. K o n c o w łk , m a i'. Skoniecz 
ko  i  m a r. W ieczorek.

A  „K U R IE R ”  do C zy te ln i
k ó w : W  zw iązku  z zarządze
n ie m  o ogran iczen iach  w  zu
życ iu  pap ie ru  jesteśm y zm u
szeni na okres p rze jśc io w y  
zaw iesić w ydaw an ie  d oda tku  
ilus trow anego . O s ta tn i n um er 
o trz y m a ją  nasi C zy te ln icy  w  
d n iu  Ś w ię ta  M orza.

▲ W SOBOTĘ rano zakoń
czono be tonow an ie  podstaw o
w e j k o n s tru k c ji m ostu  w  a l. 
M ick ie w icza . W iązan ie  się be
to n u  p o trw a  c z te ry  tyg odn ie . 
Tym czasem  prow adzić  się bę
dzie ro b o ty  w ykończen iow e  i 
in s ta la cy jn e .

A  W Z W IĄ Z K U  ze Ś w ię tem . 
M orza o d b y ły  się na Odrze 
tra d y c y jn e  w ia n k i. Od czw a rt 
k u  zacznie się c y k l w yc ieczek 
s ta tk a m i do m ie jscow ości nad
m o rsk ich  — Ś w inou jśc ia , T rze  
b ieży (! — B. R.) i  M iędzy
zd ro jów .

▲ W  K R A JO W Y M  p ro g ra m ie  
in w e s ty c ji ra d io w y c h  znów  po 
m in ię to  Szczecin. N ie  ma 
szczęścia w  W arszaw ie nasz 
kopc iuszek e te ru . N ada je  swe 
a u d yc je  z dw óch  ty k  sosno
w ych  szum nie zw anych  masz
ta m i a n te n o w ym i, ap a ra tu rę  
m a s ła b iu tką , o  m ocy  aż
0,8 kW , p ra cu je  na za n ik a ją 

ce j fa li,  w s k u te k  czego n ie  
s łychać go w  lic zn ych  p ow ia 
ta ch  Pom orza Zachodniego, a 
naw e t na p e ry fe r ia c h  samego 
Szczecina. F a li w a rszaw sk ie j 
n ie  daje się u ch w yc ić , ta k  że 
w  eterze panoszy się rozg łoś
n ia  h a m burska . Społeczeństwo 

. nasze oczeku je , że spraw a bu 

dow y w  Szczecinie ra d io s ta c ji 
Z praw dziw ego zdarzenia n ie  
będzie w ięce j odk ładana ad 
calendas graecas.

A P O N IE W A Ż stonka  zie
mniaczana od k i lk u  la t  Is tn ie 
je  w  N iem czech, nasze te re n y , 
ja k o  n ie zb y t od leg łe , są uw a
żane za zagrożone. K ie d y  z 
W p o w ia tó w  nadeszły m e ld u n 
k i  o p o ja w ie n iu  się s to n k i, 
S tac ja  O chrony R oślin  w  
Szczecinie szybko  zorganizo
w a ła  lu s tra c ję  w  ca łym  w o je 
w ództw ie . A la rm y  na razie 
okaza ły  się fa łszyw e , znale
zione w  ziem niaczanych  k rz a 
kach  la rw y  n ie  m a ją  n ic  
w spólnego ze stonką .

A PRZY nabrzeżu p-ortowym  
„H u k ”  zepsuł się na jw ię kszy  
dźw ig, p rze ła d u n ku  d o konu je  
się dwom a m n ie jszym i dźw i
gam i, co bardzo obniża zdo l
ność p rze ładunkow ą  po rtu . 
W ładze p o rto w e  ro b ią  wszyst
k o , aby uszkodzony dźw ig do
prow adzić  do po rządku  i  być 
może nastąp i to  w  n a jb liż 
szych tygodn iach . Jednak w y 
padek ten w skazu je , ja k  p i l 
ną koniecznością  je s t w yp o 
sażenie p o rtu  szczecińskiego w  
now e dźw ig i.

A  N A  Ś TO ŁC ZY N IE  L u d 
w ik  S. i  R om ua ld  J. zam or
d o w a li znajom ego, M icha ła  K ., 
aby zaw ładnąć jego  m ieszka
n iem . B estia lsko  zm asakrow a
ne z w ło k i o f ia ry  w t ło c z y li do 
ścieku ł  p r z y k ry l i  deskam i. 
U jęc i przez M O  staną W kró t
ce przed sądem; g ro z i im  k a 
ra  śm ierc i.

A  N A  G U M IE N C A C H  m ilic ja  
u rządz iła  ob ław ę  na szabrow ni 
k ó w  dew astu jących  n iezasied- 
lone  m ieszkania. Za trzym ano  
w ie le  osób, u k tó ry c h  znale
ziono m nóstw o urządzeń do
m ow ych. S kon fiskow ane  m a
te r ia ły  w a rto śc i ok. 4 m in  z ł 
przekazano do dyspozyc ji 
Szczecińskie j D y re k c ji O dbu
dow y.

A  S IE D E M N A S T O LE T N I 
m is trz  ju n io ró w  w  boksie  
Z ygm un t B. u to n ą ł podczas 
sam otne j k ą p ie li w  basenie 
p rzec iw pożarow ym  p rzy  u l. 
K u  S łońcu. K to ś  przechodząc 
zauw ażył pozostaw ione na 
brzegu ub ra n ie  i  zaa la rm ow a ł 
w ładze.

A  Z O GŁOSZEŃ:
N u rk ó w  spawaczy trzech, 

p rz y jm ie  f irm a  m ostowa Szcze 
c ln , a l. P ia s tó w  66. N a jw yższe 
s ta w k i n u rk ó w , a ko rd , kosz ty  
podróży, d ie ty . Są s ka fa n d ry  
z te le fonam i.

W y b ra ł B . R.

trzeciego”  (kolejna ofiara śmier
telna tokich wyczynów — w ub. 
wtorek), parkowanie w miejscach 
niedozwolonych (zakręt), lub tom 
gdzie może to utrudnić lub unie
możliwić jazdę.

Dalsze zauważone wykroczenia 
przeciwko Kodeksowi Drogowemu 
(i dobrym obyczajom) to niesy- 
gnalizowanie zmiany kierunku jaz
dy lub sygnalizowanie z b y t  
p ó ź n e ,  wyrzucanie przez okna 
pojazdów zużytych opakowań, pa
pierów, itp., wożenie dzieci na 
przednim siedzeniu, oblepianie 
wczu jakimiś koszmarnymi, tele
piącymi się na tylnej szybie 
„rączkami”  (nie wiadomo czy „to 
to" grozi nom, czy coś sygnali
zuje?), etc.

GORĄCĄ atmosferę wyścigów 
na . forze w Le Mans („w ielki wy
ścig rozpoczął się — tfu z nkh 
dojedzie do mety?” ) podsyca jesz 
cze jakaś zupełnie niezrozumiała 
dla mnie, piechura pospolitego, 
a g r e s y w n o ś ć  prowadzących 
pojazdy. To trąbienie, pukanie się 
w czoło, grymasy złości na twa
rzy przy których bledną bohate
rowie japońskich filmów samuraj- 
skich... —« Gdzie my właściwie 
jesteśmy? — zapytałem mojego 
kierowcę. — Piętnaście kilome
trów od Szczecina — odparł. Po
czułem, że są szanse na prze
trwanie.

P.O. MORSKI

PS. Tego dnia (19 bm.) widzia
łem też na tej trasie co najmniej 
trzech milicjantów na motocyklach 
oraz jeden radiowóz przez który 
upominano co zapoiczywszych (czy 
też niedouczonych) kierowców. Nie 
ostudziło io jednak w najmniej
szym stopniu ogólnej atmosfery.

(p.o.m.)

N A ZD JĘCIU : Zygm unt Kę sto w ic z 
nego odcinka w  „Jezioranach” .

Stefan Jabłoński, podczas nagrywania w  rad iu  ko le j- 
(C AF—Rozmysłowicz)

Kawaler „Orderu Uśmiechu“
JEST pan aktorem, ma 

pan za sobą 36 la t pracy 
w teatrze, w iele ró l f i l 

mowych i  te lew izyjnych, 16 la t 
o rk i w  „Jezioranach” ...

— Tak, teatr, f ilm , radio... to 
jest m ój zawód...

—  A dzieci...
— A dzieci — to jest moja 

osobista sprawa.
— Osobista sprawa — w te

lew izji?
— Tak, moja bardzo serdecz

na i  bardzo osobista sprawa i 
cieszę się, jeżeli dzieci tak to 
odbierają...

— Chce pan przez to pow ie
dzieć, źe to jest sposób, żeby 
„ tra f ić ”  do dziecka?

— To nie jest sposób. To jest, 
moim zdaniem, warunek poro
zumienia się z dzieckiem^

— A więc specjalny rodzaj 
aktorstwa...

— Po prostu — tu  jestem so- 
bą...

— A w  teatrze?
— W teatrze., w  teatrze mo

żna być k im ś innym...

Snobizm nie zna granic..
PO ukazaniu się słynnego 

bestsellera — powieści pt. „K o 
rzenie” , w  k tó re j autor A. Ha-1- 
ley stara się ukazać pradzieje 
afro-am erykańskiego rodowo
du, zaczęły powstawać w  USA 
liczne towarzystwa, k tóre  zwie
trzy ły  doskonały biznes i  roz
poczęły działalność, związaną z 
ustalaniem powiązań rodzin
nych osób, k tóre za stosowną 
opłatą zapragną poznać swą ge 
nealogię. Nawiasem mówiąc, 
w iele spośród tych b iu r stosuje 
różnego rodzaju blefy, przyspa
rzając sobie niezłych dochodów, 
opartych na zaspokajaniu sno-

bizmu licznej k lien te li.
„A m erykan ie  — powiedział 

menażer DAR, przedsiębiorstwa 
zajmującego się tym i m etryka
m i, Brooks-Baker — są spo
łeczeństwem pozbawionym „k o 
rzeni” . Nic zatem dziwnego, że 
tak w iele osób pragnie poznać 
swe pochodzenie” . Na terenie 
W. B ry tan ii DAR rozporządza 
już 6 siedzibami oraz 200 agen
tam i, którzy trudn ią  się bada
niem powiązań genealogicznych 
poszczególnych rodzin do 150— 
200 la t wstecz. Przeciętny koszt 
poszukiwań wynosi około 200 
funtów .

— A więc chce pan powie
dzieć, że ła tw ie j być kim ś in 
nym  — niż sobą?

— Ja mówiłem  ty lko  o tea
trze. *

— Racja... mówmy lepie j o 
dzieciach.

— A więc co pan m yśli o 
kontakcie aktora z dzieckiem 
poprzez „Okienko”  w  telewizo
rze?

— Telew izja pozwala nam do 
trzeć do każdego praw ie dziec
ka w  Polsce i to daje nam mo
żność bardzo szerokiego kon
tak tu  z naszymi m ałym i odbior 
cami, ale jest i pewna trudność, 
polegająca na tym , że ten kon
tak t jest z natury rzeczy jed
nostronny: dzieci m ają nas, a 
my ~  kamerę i bardzo nam 
braku je  bezpośredniego kontak 
tu z nim i;

— „Pora na Telesfora”  jest 
bardzo popularna, otrzymaliście 
Złote Ekrany, ma pan Order
Uśmiechu;..

— Tak, bardzo sobie cenię 
serdeczność i sympatię, jaką 
nas obdarzają nasi m ali widzo
wie i ich rodzice... A le  na jbar
dziej cieszy mnie, jeżeli się do
wiem, że ci m ali ludzie zapa
m iętają to, co pow inni zapa
miętać, to co bawiąc ich chce
my im  przekazać.

— Dzieci śpiewają wasze p io
senki i  to nie ty lko  te o „Z ie 
lonych słoniach" i „P iratach 
Piegowatych”  w  k tórych m ów i
cie o przyjaźni lub namawiacie 
do picia m leka, ale i te w  k tó 
rych śpiewacie o naszym k ra ju  
o biało-czerwonej fladze, o W i
śle, o Warszawie o naszych m ia 
Stach i wsiach...

— Tak. A le  o tym  można się 
dowiedzieć ty lko  z lis tów  lub 
od samych dzieci:

— Lub i pan bezpośredni 
kontakt z dziećmi?

— Bardzo! I  staram się go 
nawiązywać przy każdej spo
sobności. W szkole, w tram w a
ju... często na ulicy... To poz
wala m i po prostu sprawdzić 
„u  źródła”  — czy te piękne za
mierzenia, o k tórych ty le  tu  na 
opowiadałem, choć w części do
cierają do adresata...

— A docierają?
— Czasami... i w tedy jestem 

bardzo z tego dumny!
Oprać. CAF

Pół żartem — pół serio
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B A R A N  21.3 — 20.4: 
YS  „A b y c h  s k ó ry  n ie  sprze 

/■ B S *  daw a ł jeszcze n ie d źw ie - 
( f  71 dzia  żyw ego”  — prze 

strzegało p rzys ło w ie  Już 
i " w  1522 ro k u . W a rto , a- 

byś je  sobie te raz p rz y p o m n ia ł, 
gdyż  co innego pom yślne  perspek
ty w y . a co Innego ic h  u rze czyw i
s tn ien ie . Co p raw da  to  d ru g ie  w y 
da je  się b lisk ie , a le  ostrożność n ie  
zawadzi.

B Y K  21.4 — 21.5: Cze
k a ją  cię k ło p o ty  — być 
może w y n ik łe  w sku te k  
n iepo ro zu m ie n ia  — z 
d o m o w n ik a m i łu b  dalszą 
rodz iną . P on iew aż cho

d z i o s p ra w y  w  is toc ie  d robne, 
n a jle p ie j zrob isz n ie  p rze w le ka ją c

— ---------- LE W  23.7 — 23.8: Masz
_ -  chęć zerw ać tra d y c y jn e

u k ła d y  na rzecz czegoś 
toP k  zupe łn ie  nowego? K aż-

^  d y  z nas w ie lo k ro tn ie
»— 1 tego p ra g n ą ł, a potem
p rz e k o n y w a ł się, że n ie  p o tra f i 
p rze k re ś lić  przeszłości. Z  u k ła d ó w , 
k tó re  „c isn ą ” , trzeba o d rzuc ić  zu 
ży te , przestarza łe  części, pozosta
w ia ją c  w artośc iow e. N ie  zaś, ja k  
m ó w ią  A n g lic y , w y le w a ć  dziecko 
razem  z kąp ie lą .

» P A N N A  24.8 — 23.9: 
S tó j na uboczu 1 ob- 
s e rw u j, gdyż ty m  ra 

g i  zem m iędzy  pozo ram i a
\ \  rzeczyw is tośc ią  leży

- .przepaść.  T o  sp raw ia ,

sporu.
— "1 B L I2 N IĘ T A  22.5 — 21.

•  •  6: Stać c ię  p rzecież na
tro ch ę  d y p lo m a c ji w  

y \ A  stosunkach z ko legam i,
*  w  dlaczego z n ie j n ie  ko -

rzystasz? Czyżbyś się 
do tąd  n ie  p rzekona ł, źe zasada
„n ie o w ija n ia  w  baw e łnę”  w  t ru d 
n ie jszych  oko licznośc iach  z re g u ły  
zawodzi? Po prostu  ludz ie  n ie  p ra g 
ną ch w y ta ć  jeża za ko lce  — i  m a
ją  rac ję .

_ _ _ _  R A K  22.« — 22.7: N ie  
d a j się wm ieszać w 
ro z g ry w k i m iędzy  samo 

«fcggBA zw ańczym i k o n k u re n ta -
***' 1 m i do Łzw. dow odów

uznan ia : żaden z a k tu 
a ln ych  p re te n d e n tó w  n ie  zasługuje 
na poparcie . R akom  p łc i żeńsk ie j 
zalecam y ostrożność w  s tosunkach 
z żo n a tym i panam i. To, co w yda 
je  się n ie w in n y m  f l ir te m ,  może się 
p rzekszta łc ić  w  s iln e  uczucie , ko m 
p lik u ją c e  życ ie  rodz inne .

Krzyżówka nr 26

P O ZIO M O : ł .  Szalenie m odna
obecnie gra spo rtow a . 5. P o lsk i

N IE D ZIE LN E  M ALARSTW O. Fot.: Zb. Jodkowski

tan iec  lu d o w y . 7. R ynek  m ia s t s ta - 
ro g re e k ich . 8. U ro je n ie , ha lu cyn a 
c ja . 10. S iln ie  tru ją c a  ro ś lin a  z 
rodź. ja s k ro w a ty c h . 12. S ta rożytna  
nazwa K ry m u . 13. W a w rzyn . 14. 
T yb e ta ń sk ie  zw ie rzę  pociągow e. 15. 
P u s te ln ik . 17. G re c k i bóg w o jn y . 
1®. F ig u ra  geom etryczna. 21. B a rw 
n y  m o ty l z ro d z in y  ru s a łk o w a ty c h ., 
22. P odstaw ow y s k ła d n ik  p rzy  w y 
ro b ie  czeko lady. 24. S ta ry , zaby t
k o w y  p rzedm io t. 25. L e kka  łódź 
spo rtow a . 26. P ra w y  d o p ły w  O dry . 
27. W spó łzaw odn ik .

P IO N O W O : 2. R odzaj szk liw a . 3. 
Sieć na ry b y  w  ksz ta łc ie  w o rk a  
rozp ię tego  na obręczach. 4. N a ra 
żenie siebie lu b  kogoś na w styd  
tu b  śmieszność. 5. S top ień  w o jsko 
w y  w  m aryn a rce  w o je n n e j. 6. Pań
s tw o  we iW sch. A fry c e . 9. Pom iesz
czenie stanow iące p ó łp ię tro  wyso
k ie g o  p o ko ju . 11. Z d ro b n ia le  im ię  
żeńskie . 16. A z ja ty c k ie  lasso. 18. 
Z a w ija n le c . 20. N arzędzie ro ln icze  
lu b  ogrodnicze. 23. R zeka w  ZSRR. 
p ra w y  d o p ły w  W o łg i. 24. M ia ra  po
w ie rz c h n i g ru n tu .

Rozw iązania p ro s im y  nadsyłać 
(w y łączn ie  na k a r ta c h  pocztow ych) 
pod adresem  re d a k c ji — p l. H o łdu  
P rusk iego  8, 70-550 Szczecin, w  te r 
m in ie  10-dn:
„K rz y ż ó w k a  i

R O Z W IĄ Z A N IE  K R Z Y Ż Ó W K I 
N R  24

P oziom o: f ik u s  Sudan, m ora ł, 
K azań, dum a, fo r t ,  żuipan, pasja, 
opera, koszt, fa k t ,  lig a , p iarg. „M a r  
ta ” , W arna, bosak.

P io n o w o : fa ra d , k rz e m , sm ak,
słoń, dimgo, N ogat, zapaska, „U la 
na” , ra róg , żak, NO T, fa tu m , k a ta r , 
im pas, A r te k ,  pum a, grab.

N a jb liższe  losow an ie  nagród  od
będzie się w  d ru g ie j p o ło w ie  Upca.

że tru d n o  c i się porozum ieć 
toczeniem , m im o  że sy tu a c ja  roz
w ija  się w  p om yś lnym  d la  ciebie 
k ie ru n k u . Jeś li p lanu jesz w y ja zd , 
le p ie j p rze łóż go na p óźn ie j lu b  za
c h o w a j w  drodze wzm ożoną o-
strożność.

- ... W A G A  24.9 — 23.10:
. W yg ląda na to , że tw o -

7^  j  ‘ A  je  w a k a cy jn e  p ro je k ty
■ w l W  się nde spe łn ią , w ięc na
. w sze lk i w ypadek zapla-
. .............  n u j d ru g i w a ria n t.

i S KO R PIO N  24.10 — 22
11: T w o je  n ieoczek iw a- 

y , / , .  j  ne i  n iez rozum ia łe  zm ia 
n y  o p in ii lu b  de cyz ji 
n ie  p rzyspa rza ją  c i po-

*........... . p u la m o śc i, zwłaszcza że
c ie rp i na ty m  n ie  ty lk o  samopo
czucie  ludz i, a le i  w y n ik i pracy. 
T ak  zw any  ru c h  w  in te res ie  m us i 
m ieć jasno  w y ty c z o n y  cel, inaczej 
w y w o łu je  zam ieszanie i  dezorgan i
zację.
g~-r  ........ STRZELEC 23.11 — 21

,  f \ a  12: Możesz teraz śm iało
p łyn ą ć  z prądem  i  ko- 

* / |  rzystać z n a p o tyka n ych
szans. U rodzen i w  d ru - 
g iej  dekadzie p o w in n i 

s k ru p u la tn ie j przestrzegać porząd
ku  w  drob iazgach, k tó re  — źe 
znów  lm  to  p rz y p o m n im y  — też 
s k ła d a ją  się na całość.

^  1 - |  KO ZIO RO ŻEC 22.12 — 
20.1: Jedna z tw o ich  
d e cyz ji lu b  o p in ii w y - 

# 7  maga sprostow an ia  t
\  i  n ie  pow in ieneś  z ty m

"■■■' 1 zw lekać , N iko m u  n ie
p rzyn o s i u jm y  dostrzeżenie popeł
n ionego b łędu  i  Jego napraw ien ie . 
G o rze j, g d y  ro b i to  pod nac isk iem  
z zewnątrz. N a jg o rze j, k ie d y  
w b re w  oczyw is tośc i up ie ra  się przy 
sw o im  zdan iu .

■■■' W O D N IK  21.1 — 18.2:
'rnc-Mr^ U rodzonym  w  p ie rw sze j
f f T  n  i  trz e c ie j dekadzie  gro-

zl s tra ta  p ien iężna: n ie - 
J  \  p rzem yś lany  w yd a te k ,

■............. zguba a lbo  kradz ież.
Zresztą w  ty m  ty g o d n iu  w szys tk im  
W o d n iko m  zaleca się w zm ożoną o- 
strożność, n ie  ty lk o  w  spraw ach 
finansow ych .

R Y B Y  19.2 — 20.3: Je
ś li lu b isz  budow ać zam 
k i  na lodz ie , t r a k tu j  to 
ja k o  sw o je  p ryw a tn e  
hobby, a n ie  ja k o  w y 
tyczną w  ż y c iu  zawo

d o w ym  i  rodz innym . U pom n ien ia  i  
w y m ó w k i otoczenia są n ie s te ty  u- 
zasadnione. _____Ire n a  K A C P E R

Karpie -  plagą
W  D A LE K IE J A u s tra lii karp  

s ta ł się w ostatnich k ilk u  la 
tach istną plagą południowych 
wód tego kontynentu. W iele 
rzek jest tak gęsto opanowa
nych przez karpie, że ca łkow i
cie wyparły one inne ryby  i 
zniszczyły wodną wegetację. 
Zaszeregowane przez władze 
austra lijsk ie  do stworów „szkód 
liw ych ” , karp ie m ają być tępio
ne przy pomocy specjalnych w i 
rusów, podobnych do tych, ja 
k ich  w  tym k ra ju  użyto dla 
zwalczania plagi dzikich k ró li
ków.

Festiwal humoru
W K W IE T N IU  przyszłego ro 

ku  odbędzie się w  Odessie fe
s tiw a l humoru, zorganizowany 
pod patronatem „L ite ra t urnę j 
Gaziety” . Odessa uchodzi za 
„siostrę”  bułgarskiego miasta 
Gabrowa — kró la  bałkańskiego 
humoru.

Krótsza droga
ZB IO R N IK  Czerbokaskiej E- 

le k tro w n i Wodnej w M a ry j-  
skie j ASRR zajmie 970 km  kw. 
W raz z zakończeniem prac bu
dowlanych rozpocznie się na 
Wołdze normalna żegluga na 
l in i i  Astrachań—Moskwa.

*
Danesbrook Productions Ltd 1974

Tłumaczył: Stetan Wilkosz 
-------------------------------------- 2 4 2  — -------------------------

A trzeba było opisać trzy  umenoy: sprzedaż Spinetto 
M aritim o  i  je j całego m a ją tku  na rzecz Tyrone  
Holdings w  Luksem burgu, umowę pomiędzy T y 
rone Holdings a kapitanem  Waedenberg oraz do
kum ent zapewniający pozostałym dwom  człon
kom załogi dotychczasowe lub wyższe stanowiska, 
względnie odprawę. Zajęło to jeszcze cztery dni, a 
z zachowania się Pontiego w yn ikało, że w  dziedzinie 
spisywania umów, naciskany przez wszystkich zainte
resowanych, pob ił niechcący rekord szybkości.

Jann i Dupree wyszedł z turystycznego sklepu. B y ł 
słoneczny, m ajow y poranek i  Dupree był zadowolony. 
Właśnie za ła tw ił ostatnie zamóioienie i  w p łac ił zadh- 
tek za plecaki i  śpiwory. Obiecano m u dostawę na 
następny dzień, a jeszcze tego popołudnia m ia ł ode
brać we wschodniej części Londynu dwa kartony z 
chlebakam i i  beretami.

Trzy duże przesyłk i rozmaitego ekw ipunku znajdo
w a ły  się już w  drodze do Tulonu. Teraz zostanie za
pakowana czwarta i wysłana przez agenta okrętowe
go. Jann i w ykona ł więc swoje zadanie na tydzień  
przed term inem. W czoraj dostał lis t od Shannona z 
poleceniem pozbycia się londyńskiego mieszkania i 
przyjazdu do M arsy lii 15 maja. Tam  m ia ł zamieszkać 
we wskazanym ho te liku  i  oczekiwać dalszych w iado
mości. Jann i lu b ił dokładne instrukcje. Nie pozosta
w ia ły  pola do popełniania błędów, a gdyby coś poszło 
krzywo, to nie z jego w iny. W ykup ił b ile t lo tn iczy i  
postanow ił resztę tygodnia potraktoioać urlopowo. 
Cieszył się, że znowu jest w  akcji.

K iedy signor Ponti spisał wreszcie wszystkie n ie
zbędne dokumenty, Cat Shannon w ysła ł ze swego ‘ho
te lu  w  Genui k ilka  listów. P ierwszy skierowany był 
do Johanna Sch linkera i  zaw iadam iał go, że statkiem , 
k tó ry  zabierze am unicję z H iszpanii, będzie M V  T o
scana, należąca do Sp ine tti M aritim o  Shipping Com
pany w Genui. Prosił Schlinkera o szczegóły dotyczą
ce miejsca załadunku, celem sporządzenia m anifestu  
statku.

------------------------------  243 --------------------------------

L is t zaw iera ł też dokładne in form acje o statku, 
które Shannon sprawdził w  rejestrze Lloyds a w  b iu
rze bryty jskiego wicekonsula w  Genui. Zapowiedział, 
że porozumie się ze Schlinkerem  to ciągu następnych 
piętnastu dni.

D rug i lis t skierowany by ł do Alana Bakera i zawie
ra ł również dane dotyczące statku, do przedstawienia 
odnośnym władzom p rzy odbiorze licenc ji eksporto
wej. Shannon w iedział już, że w  manifeście statku  
m usi być zapis, stwierdzający, że frach t przeznaczo
ny  jest do Lome, stolicy Togo.

Następnie Shannon napisał lis t do Steina, prezesa 
zarządu Tyrone Holdings, polecając m u przygotowa
nie m ate ria łu  na posiedzenie zarządu spółki, które  
m ia ło  się odbyć w  biurze za cztery dni. P rosił go o 
umieszczenie na porządku dziennym  dwóch spraw. 
Jedną m ia ło  być zakupienie Sp ine tti M aritim o za su
mę 26 000 fun tów , a drugą wypuszczenie dalszych 
26 000 akc ji po 1 funcie i  sprzedanie ich panu K c i-  
thow i Brow now i w  zamian za czek bankowy na tę 
sumę.

W ysła ł też k ilk a  słów do M arka Valm incka, uprze
dzając go, że odbiór tow aru w  Ostendzie m usi być 
przesunięty na 20 m aja i  wreszcie k ró tk i liśc ik  do 
Langarottiego, w  k tó rym  przesunął spotkanie w  Pa
ryżu na 19 maja.

O statn i wreszcie lis t zaadresowany by ł do Simona 
Endeana w  Londynie. Zapraszał go na spotkanie w  
Luksemburgu za cztery dni i  zaw ierał prośbę, aby 
A n g lik  przyw ióz ł ze sobą 26 000 fun tó w  na zakup 
statku. Od tego zakupu, dodawał Shannon, zależy po
wodzenie całego przedsięwzięcia.

Jean-Baptiste Langaro tti jechał swoją półciężarów- 
ką drogą nadbrzeżną z Heyres do Tulonu. B y ł w ie 
czór, 13 maja. M im o chłodu Langaro tti opuścił szybę 
i  z przyjemnością w dychał zapach ig liw ia  i  k rze
wów, dochodzący z pobliskich pagórków. Podobnie 
ja k  Dupree w  Londynie, przygotowujący się do lo tu  
do M arsy lii i  V lam inck, kończący właśnie pracę przy 
p ią te j beczce — Langaro tti b y ł dziś zadowolony z 
życia.

(Ciąg dalszy nastąpi)
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Szurkowski, Szozda, M ytn ik , Brzeżny...

K o la r s k ie  a s y
na szczecińskich szosach

SOBOTA i  niedziela upłyną w  Szczecinie pod znakiem ko 
la rstw a. Dziś 1 ju tro  odbywają się bowiem dw ie wysokie j ran* 
Si im prezy. W  sobotę na pod szczecińskiej autostradzie walczą 
kotara? le drużyny o ty tu ł m istrza Polski. Natom iast w  niedzie
lę  — tradyey jny  wyścig na Wałach Chrobrego: „K ry te r iu m  
asów” .

DZ lS  o gotU. 9.43 na auto
stradzie pod Kołbaskowem od
była się uroczystość otwareia 
drużynow ych m istrzostw Pol
ski. O grodz. 10 na 100-kilome- 
trową trasę prowadzącą do Łę
czycy i  z powrotem  do Kołbas
kowa w yruszy! pierwszy zes
pół. Następnie w  odstępach 3- 
m inutowyeh startow ały kolejne 
drużyny. Jest ieb ponad 30. W 
ch w ili gdy oddawaliśm y mate
r ia ły  do druku, na autostradzie 
trw a ła  zacięta walka. T rudno 
typować zwycięzcę. Znakom i
tych zespołów jest sporo. A 
więc w roc ław ski Dolnie! pro
wadzi do boju sam Szurkowski,

POKRÓTCE
P E C IA K  TR Z E C I W  W IŃ S K U

M IS T R Z  o lim p ijs k i w p ię c io b o ju  
now oczesnym  — Janusz P eciak za
ją ł  trzec ie  m ie jsce  w  zakończonych 
w M iń s k u  m ię dzyna rodow ych  zawo
dach w te j d y s c y p lin ie  spo rtu .

Z w ycięzcą  został W a le ry  Rogow 
(ZSRR), a d rug ie  m ie jsce  z a ją ł je 
go ro d a k  W a le ry  C zu ła jew sk i.

P R Z E B Y W A JĄ C Y  w  B u łg a r ii 
p iłk a rz e  G ó rn ik a  Zabrze roze g ra li 
w  W a rn ie  to w a rz y s k i mecz z m ie j
scow ym  zespołem I  l ig i  Sparta - 
k łe m . W y g ra ł G ó rn ik  2:0.

J A K  A R T A  P A P . R oziana tyzow an i 
k ib ic e  zn iszczy li częściowo stad ion 
Fanayan w Ja ka rc ie  o ra *  p o d p a lili 
w ie le  s to ją cych  przed s tad ionem  
sam ochodów. K re s  w y b ry k o m  poło 
ży ła  p o lic ja . W ie le  osób odn ios ło  
ra n y . Do zajść ty c h  doszło w  cza
sie m eczu p i łk i  nożne j, k ie d y  sę
dzia  uzna ł n ie p ra w id ło w ą  — zda
n ie m  w ie lu  w id zó w  — bram kę.

Kręezyóski, Wąsaty. Fryca, S iar 
n e e k l.

Przyjazd kolarzy na metę w 
Kołbaskowie od 13.30 do 14.

W  N IE D ZIE LĘ  natomiast od
będzie się „K ry te r iu m  asów” . 
Po ła tach przerw y kolarze po
w racają na piękną i  a trakcyjną 
trasę Watów Chrobrego. Do 
k ry te r iu m  zgłoszono 153 zawód 
n ików . Staną de w a lk i wszyscy 
ci, któ rzy uczestniczyli w  dzi
siejszych drużynowych M P ora* 
i im ł kolarze. Im preza rozpocz
nie się o godz. 12. Zawodnicy 
muszą przejechać W  km  — 40 
okrążeń trasy.

Ir)
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którem u dzielnie pomaga Brze 
źny. Zespół Z iem i O polskiej pe
dału je pod wodzą Szozdy i B a r
c ika, w drużynie F lo ty  Gdynia 
jadą m, łn. M y tn ik , Ebe! i Ko- 
łopajlo, Piast Nowa Ruda ma 
w składzie Jankiewicza i T ry  
balę. S ilną drużynę w ystaw iła  
Legia, w  któ rym  to zespole ja 
dą m. in. Szczepkowski, Lang I 
Bieniek. Niezłe drużyny m ają 
także szczecinianie. A więc 
barw  A rk o n ii b ron ił m. in . Ma- 
tusiak i  Ankudow icz, bardzo 
wyrów nany jest zespół G ryfa :

Młodzi kolarze 
marzą o medalach w MŚ

OD 10 do 14 łipca odbywać 
się będą w  W iedniu I I I  ko la r
skie m istrzostwa św iata ju n io 
rów  na torze i szosie. Polscy 
torowcy w  najbliższy poniedzia 
lek rozpoczną ostatnie przygo
towania do występu na super
nowoczesnym welodrom ie na 
w iedeńskim  Praterze. Trener 
Jerzy Płodziszewski pow oła ł na 
zgrupowanie w  Żyrardow ie  za
wodników, z k tórych w  sześ
cioosobowej ekipie na jpraw do
podobniej znajdą się: 17-łe tni 
Tadeusz W łodarczyk z Żyrardo- 
w ia n k i (w  sprincie) oraz M arek 
Kulesza z Leg ii W -w a, Edward 
Bohatyński z Ogniwa Szczecin, 
Zbigniew  Szkol uda z G ryfa  
Szczecin, S ławom ir Grzegorek z 
Czarnych Szczecin i  M irosław  
M azurowski z Chemika Police 
— p ią tka  kandydująca do udzia 
łu  w  wyścigu drużynowym  na 
4000 m na dochodzenie, in d y 

w idua lnym  na 3000 m na docho 
dzenie i  w  punktow anym  wyś
cigu długodystansowym.

M łodzi szosowcy natomiast 
przygotowują się do m istrzostw 
metodą startową. Wyruszą oni 
do W iednia bezpośrednio po 
przewidzianym  na przełom czer 
wca i łipca wyścigu „Szlakiem  
kurie rów  beskidzkich” z Tarno
wa do Popradu.

Zdaniem opiekunów kadry — 
nasza m łodzież ma szanse sięg
nięcia po medale zarówno na 
torze ja k  i  na szosie.

N A ZD JĘCIU: „Span ie l”  w p ływ a do Świnoujścia jako  p ie run 
szy jacht V BRSZ. — Na pokładzie  — K. Javx>rski.

Na celowniku — Puchar Admiralski

„Spaniel“ znowu na wielkich wodach
SEZON żeglarski ju ż  w  peł

ni. Osady jachtów klas o lim p ij
skich prawie co tydzień rozgry
wa ją zawody. Żeglarze pełno
morscy także w yruszy li na tra 
sy regatowe. Szczecińskie jed
nostki s tartow ały już w  Szwe
c ji. Samotnicy w  pierwszych 
dniach czerwca w a lczy li na Bał 
tyku.

Jak już in form ow aliśm y, V 
BRSŻ zakończyły się wspania
łym  sukcesem naszego najlep
szego regatowca — kpt. Kazi
m ierza Jaworskiego, k tó ry  na 
swym „Spanielu”  zdeklasował 
ryw a li.  Po te j im prezie sławny 
j-acht załadowany na przyczepę 
pojechał na wystawę do Poz
nania. W grodzie Przemysława 
gościł także kpt. K . Jaworski, 
k tó ry  pow rócił już do Szczeci
na.

K A P IT A N  Spaniela nie ma 
c h w ili czasu.

„  Roboty mam tak dużo, ie  
nie wiem od czego zacząć — 
uskarża się. Oczywiście teraz 
myślę o sezonie. A le  przecież 
chcę także pisać rozpoczętą już 
książkę... M yślę również o na
stępnych regatach sam otników” .

P lany na najbliższy okres to 
Adm ira ls  Cup. Są to regaty, w 
k tórych główną nagrodą jest 
puchar dla zespołu, składające
go się z załóg trzech jachtów. 
Polskę reprezentować będzie 
kp t. Kazim ierz Jaw orski na 
„Spanielu” , kp t. Jerzy S iudy na 
„Bum erangu”  i kpt. Zygfryd 
P e rlick i — jacht jeszcze nie 
znany. Załoga „Spaniela”  liczyć 
będzie 6 osób. A  więc rzeczą b. 
ważną jest zgranie zespołu. Cza 
su niew ie le — 15 łipca jachty 
wyruszają już na Puchar Adm i 
ra lski.

Dużą wagę przyw iązuje kpt. 
K . Jaworski do m orskich m i
strzostw Polski, któ re  w  tym  
roku  odbędą się pod koniec 
s ierpnia w  Św inoujściu. W ubie 
głym  roku, ze względu na 
udział w  transatlantyckich rega 
tach samotników, nie startował 
w m istrzostwach Polski, powrót 
zamierza uczcić zdobyciem m i
strzow skie j szarfy. Impreza ta 
bowiem zakończy tegoroczne 
starty K. Jaworskiego na „Spa
n ie lu” . Później, ja k  ju ż  pisałiś 
my, kpt. K . Jaw orski przesiada 
się na francuskiego „S P A N IE L- 
-ka ”  i wyrusza na trasę m in i- 
transatlantyckich regat samot
ników . Trasa nie jest taka ma

ła — 2,5 tys. m il morskich 
małe natomiast będą jachty, na 
k tórych popłyną żeglarze.

T a r

Liga zakładowa 
ma także swój 
„Puchar Lata"
P IŁ K A  nożna na dobre zadom o

w iła  się w  szczecińskich zakładach 
p ra cy . Zespoły zak ładow e g ra ją  ca
ły  ro k  bez p rz e rw y . A  w ięc w ios
ną i  jes len ią  no rm a lne  ro z g ry w k i 
l ig i  m ię dzyzak ładow e j. Z im ą  b y ł 
„ b ia ły  tu rn ie j” , a te ra2 będą roz
g ry w k i o „P u c h a r L a ta ” . Do zawo
d ów  ty c h  zg łos iło  się 18 zespołów. 
T u rn ie j rozpoczn ie  się 28 czerwca, 
a zakończy 28 lip c a . Z a w o d y będą 
p rzeprow adzane system em  pucharo
w ym  — zw ycięzca przechodzi do 
da lszych g ie r. W p ie rw szym  d n iu  
„ P L ”  we w to re k  28 czerw ca spot
k a ją  s ię : M PG M  — P K S , Społem  — 
SZPS. N P B P  — PTSŁ. K.W MO — 

P A M , C u k ro w n ta  — PED1M, MORS 
— SPBO 2. M ias top ro je fc t — SPRI. 
ELTO R  — SPBO L

7600 „panów z gwizdkiem“

Niełatwo być sędzią piłkarskim
W ¡ŻADNEJ chyba d yscyp lin ie  

s p o rtu  a rb ite r  n ie  je s t podda
w any na bieżąco ta k  sze rok ie j 

ocenie, ja k  w  p iłce  nożej. D ecyz je  
sędziego są n a tych m ia s t ko m e n to 
wane przez tys iące  k ib ic ó w , a oce
na w id zó w  — n ie  zawszę o b ie k 
tyw n a  — w yrażana byw a  często w 
sposób szczególnie su ro w y. I  tru d n o  
się tem u d z iw ić , skoro  fu tb o l cieszy 
się ta k  o lb rzym ią  popu la rnośc ią  i 
ma ty lu  zaangażowanych z w o le n n i
kó w . Rola sędziego p iłk a rs k ie g o  n łe  
Jest w ięc ła tw a , czasam i bardzo 
p rz y k ra  1 n iew dzięczna.

P ZP N  zrzesza obecnie 7 608 a rb i
tró w  ró żnych  klas. Jest to  liczba  
d e ficy to w a , gdyż do prow adzen ia  
m eczów p iłk a rs k ic h  — zdaniem  w i
ceprezesa PZP N , by łego  a rb itra  
m iędzynarodow ego S tan is ław a Eksz- 
ta jn a  — potrzeba co n a jm n ie j 9 
tys . „p a n ó w  z g w iz d k ie m ” . C hęt
n y c h  do sędz iow an ia  w  p iłce  noż
n e j je s t je d n a k  zby t m ało. W a rto  
dodać, że w  o s ta tn im  p ię c io le c iu  na 
ku rsach  p rzeszkolono oko ło  11 tys. 
ka n d yd a tó w , a le  z lic z b y  te j ty lk o  
10 p rocen t zdecydow ało się k o n ty 
nuow ać dz ia ła lność sędziowska.

Proces szko len ia  sędziów  p i łk a r 
s k ic h  n ie  je s t ła tw y . W iększość

n o w ych  adeptów  to  ludz ie , k tó rz y  
p iłk ę  nożną znają z t ry b u n . Do 
rzadkośc i należą p rzyp a d k i, g d y  sę
dzią  zosta je  b y ły  p iłk a rz , czy absol
w en t A W F . C l s tro n ią  racze j od te j 
fu n k c j i .  Szkolen ie  w ięc m usi 
uw zg lędn iać n ie  ty lk o  teo re tyczne  
przygo tow an ie , a le  także w drażanie 
a rb itra  w  atm osferę  w id o w iska  p i ł 
ka rsk iego . Z e tkn ię c ie  te o r i i  z p ra k 
ty k ą  okazu je  się często p rz y k re  dla 
sędziego, k tó ry  ma tru dnośc i z za
stosow aniem  w iadom ości te o re tycz
nych  w  k o n k re tn y c h  sytuac jach  na 
bo isku . Nabycie  dośw iadczenia — 
to  la ta  czynne j dzia ła lnośc i sędziów 
s k le j.

K to  ocenia sędziów? C zyn ią  to 
s p e c ja ln i k w a lif ik a to rz y ,  re k ru tu ją 
cy  się spośród b y ły c h  dośw iadczo
n y c h  a rb itró w . Jest Ic h  60 w« 
w szys tk ich  okręgach p iłk a rs k ic h . 
P o ró w n a n ie  te j liczby* z liczbą  sę
d z ió w  narzuca w n iosek, że oceny 
p racy  sędziów dokonyw ane  są spo
ra d yczn ie . Zwłaszcza w  n iższych 
k lasach , gdzie a rb ite r  obserw ow any 
je s t przez k w a lif ik a to ra  n a jw yże j 
dw a — tr z y  razy  w  ro ku .

Znacznie częściej 1 w szechstron
n ie j ocenia się u m ie ję tn o śc i i  a k tu 
a lną  fo rm ę  sędziów prow adzących

m ecz I  l  I I  l ig i.  P oddaw ani są o n i 
sp e c ja ln ym  testom , k tó re  w  po łą 
czeniu ze średn ią  oceny, wyznacza
ją  m ie jsce sędziego na liśc ie  k la 
s y fik a c y jn e j. Co ro k u  łB na js łab
szych arbitrów? szczebla ce n tra ln e 
go zosta je  p rze su n ię tych  do k lasy  
n iższej, a na Ich  m ie jsce p o ja w ia 
ją  się n a jle p s i spośród prow adzą
cych  spo tkan ia  w  ligach  okręgo 
w ych . O stra ry w a liz a c ja  trw a  ta k 
że o m ia n o  na jlepszych , za liczanych  
do k la sy  m iędzyna rodow e j. Jest ic h  
s iedm iu , a le  u trzym a n ie  się w  te j 
k a te g o r ii w ym aga n iem ałego tru d u
1 spe łn ian ia  okre ś lo n ych  k ry te r ió w . 
Sędzia m iędzyna rodow y zachow uje 
to  m iano, je ś li m. In . w  sezonie 
u p lasu je  * ę  w  p ie rw sze j p ię tnastce 
n a jle p szych  p o lsk ich  a rb itró w .

Sędziow ie poddaw an i są okreso
w ym  testom  teo re tyczn ym  i  p ra k 
tyczn ym . Ten p ie rw szy  zaw iera 
znajom ość p rzep isów  i  um ie ję tność 
zastosowania w ła śc iw e j In te rp re ta 
c j i  w yda rzeń  na bo isku . W arun 
k ie m  sędziow ania je s t zdanie egza
m in u  z p rzyg o to w a n ia  fizycznego. 
B ie g i na  50 m , 4X108 m, 400 m  l
2 000 m da ją  odpow iedź, czy a rb i
te r  dysponu je  odpow iedn ią  szybkoś
cią , sprawnością i  w y trzym a łośc ią .

Dziś w Świnoujściu

Pogoń -  KB Kopenhaga
DZIŚ o godz. 13 na stadionie 

OSiR „W ysp iarz”  w  Ś w inou j
ściu odbądzie się m iędzynaro
dowy mecz p i łk i nożnej w ra
mach rozgrywek o Puchar La
ta. Spotkają się dw ie pierwszo
ligow e drużyny: Pogoń Szczecin 
i K B  Kopenhaga. Zespół duński 
jest 14-kro inym  m istrzem  swe
go k ra ju , a ak tua ln ie  zajm uje 
8 miejsce w  tabeli. W ubiegiem  
roku K B  Kopenhaga w  ,,PL" 
uplasowała się na drugie j po-: 
zyc ji za łódzkim  Widzewem.

D. Hrynkiewicz
pojedzie do Warszawy
W N IE D Z IE L Ę  na ogó ln o p o lsk im  

tu rn ie ju  k la s y fik a c y jn y m  w  tenisie, 
z ie m n ym  m ło d z ikó w  do la t  15, do
brze sp isa li się te n is iśc i „S p a r ty "  
Szczecin. D. H ry n k ie w ic z  z a k w a li
f ik o w a ł się do fin a ło w e g o  tu rn ie ju  
k la s y fik a c y jn e g o  w  W arszaw ie. 
P rze c iw n ik ie m  naszego zaw odn ika  
będzie A . K I  tarnowski ( „G ó rn ik ”  — 
D ąbrow a G órn icza). Jest to  n a jce n 
n ie jszy  sukces m łodego H ry n k ie w i
cza i  zarazem  k lu b u  w  ty m  sezo
n ie . N a jw iększą  n iespodziankę  
sp ra w iła  12-łe tn ia  R. M a rc in ko w ska , 
k tó ra  w y e lim in o w a ła  czo łow ą ra 
k ie tę  naszego k ra ju  P. Odachowslcą 
(„W a rsza w ia n ka ”  — W arszawa).

(b t)

Imprezy sportowe
SOBOTA

Godz. 17 — p ły w a ln ia  WDS p rz y  
u l.  W ą sk ie j — m iędzyna rodow y tu r 
n ie j p i łk i  w odne j z udz ia łem  zespo
łó w : D ynam o M agdeburg, S ta l S to 
czn ia, m łodzieżowa rep rezen tac ja  
Szczecina l  Arkon&a Szczecin — go
spodarz zaw odów .

Godz. 18 — stad ion w  Ś w in o u j
ściu  — m ię d zyn a ro d o w y m ecz p i łk i  
n o żne j o  Puchar La ta  pom iędzy ze
społam i Pogoni Szczecin i  K B  K o 
penhaga.

Godz. 18 — bo isko  p rzy  u l.  Po- 
tu l ic k ie j •— m iędzyna rodow y mecz 
p ilte l nożne j ppm iędzy zespołam i 
P io n ie ra  Szczecin i  T ra k to ra  Span- 
te ko w  (NRD). O godz. 18 przed
n i ecz ju n io ró w .

N IE D Z IE L A
Godz. 10 — p ły w a ln ia  WDS — d . c.

m iędzynarodow ego tu rn ie ju  p i łk i  
w odne j.

Godz. 18 —* bo isko  sportow e p rz y  
u l.  H ożej — fe s tyn  s p o rto w o -re k re 
a c y jn y  SSR „G ry f la " ,
Godz. 12 — W a ły  C hrobrego — o -

. jó ln o p o is k i w yśc ig  k o la rs k i „ K r y 
te r iu m  asów*'.
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Po nitce do kłębka...

ŚWIATŁO N A  MORDERCĘ
ZAM O RDO W AN IE straż- automatycznym „U nie”  — 7,65, 

niika w  zakładach Re- taką samą czapką i  rękaw ica- 
nau lt, ambasadora B o li-  m i. 

w i i w  Paryżu i  parę innych za
machów po lityczno-krym in a l- AR SE N AŁ TERRORYSTÓW 
nych we F ranc ji prawdopodob
nie znajdzie swoje wyjaśnienie FUNKC JO N AR IU SZE znaleź
na skutek zwykłego przypadku, l i  w  samochodzie Gerarda p i-  
Tak tw ie rdz i francuski tygod- stolet maszynowy „Thomson”  
n ik  „L ’Express” , na podstawie 45 i n iezwykle rzadką broń — 
niedawnych wydarzeń. automatycznego Colta 5,56 z lu

netą. Jest to najnowsza broń 
amerykańska, k tó re j żołnierze 

TRZECH PO LICJAN TÓ W  U S -A rm y nie m ają jeszcze na 
W  CYW ILU... wyposażeniu. Podobną bronią

operow ali mordercy, k tó rzy  7 
TRZEJ po lic janc i w  c y w il-  kw ie tn ia  tego roku  zamordowa

nych garniturach, k tó rzy  w  no- l i  zachodnioniemieckiego proku 
cy z 12 na 13 m aja pa tro low ali ra to ra  generalnego, Siegfrieda 
ulice 13 dzielnicy Paryża, nie Bubacka. 
w iedzieli, że natra fią  na kap i
ta ln y  ślad, k tó ry  pozwoli od- W  m iejscu zamieszkania po
k ry ć  ku lisy  te rro ru  polityczne- dejrzanej t ró jk i również znale- 
go we Francji. ziono cały arsenał: karabin W in

chester, karab iny szwedzki i  
Około godziny 1.30 w  nocy, be lg ijski, p istolety z tłu m ika - 

na u licy  Bobillo t, spotka li mi> k ilk a  nadawczo-odbiorczych 
trzech mężczyzn, k tórych za- „w a lk ie -ta lk ie ” , a także paczkę 
chowanie wydało się im  podej- ze środkam i nasennymi, służą- 
rzane. Chcąc uniknąć ryzyka, cym i do usypiania zakładni- 
podeszli do nich z bronią w  ków. 
ręku, co okazało się niezwykle
słuszne: zatrzym ani b y li bo- T A  SAM A BRON
wiem  uzbrojeni po zęby. 22-
le tn i M ichel Lapeire m ia ł p rzy A LE  dopiero ekspertyza po li- 
sobie pistolet automatyczny z cyjna przyniosła prawdziwe re - 
siedmioma nabojami. Dalsze welacje. Okazało się, że z p i-  
©siem przechowywał w  kiesze- stoletu automatycznego G erar- 
ni. 24-letni Frédéric posiadał da wystrzelono pocisk, k tó ry  8 
„m agnum ”  357, piętnaście na- października 1975 roku ciężko 
boi i  — co najdziwniejsze —- z ran ił attache wojskowego Hisz 
narciarską „kom in ia rkę ”  i parę pan ii w  Paryżu, kapitana Bar- 
rękawic. Trzèci — Jean-Paul tolome Garcia. Z te j samej bro 
Gerard, dysponował pistoletem n i 11 maja 1976 roku  padł

mmmmmmÊamamÊmmÊmmamÊÊÊÊÊÊÊKÊmmÊÊÊÊÊÊmiÊmÊmm■

śm ierte lny strzał oddany do najnowocześniejsze metody 
ambasadora B o liw ii we Frań- „m ie jsk ie j pa rtyzan tk i” , 
c ji,  Joaquina Zen teño Anaya.

Francja wydawała się w tedy 
To jeszcze nie wszystko: 25 stosunkowo najspokojniejszym  

marca br. z pistoletu automa- krajem, chociaż latem  1975 ro- 
tycznego Lapeire’a, ka libe r 11,43 ku  zachodnioniemiecki tygodnik 
wystrzelono również śm ierte lną „D er Spiegel”  doniósł, że właś- 
ku lę  do byłego strażn ika zakła nie we Faneji, na stare j fe r- 
dów samochodowych Renault, m ie w  Hérau lt, m ieściła się 
Antoine Tramoniego. S trażnik kwatera zachodnioniemieckich 
b y ł skazany na cztery la ta  wię terrorystów . Prawdą jest rów - 
zienia za zastrzelenie maoistow nież, że s łynny „Carlos”  u k ry -  
skiego bojówkarza P ierre ’a w a ł się w  Paryżu, w  domu 
Overney. przy u licy  Tou lie r, w  pobliżu

Panteonu.
Jedna z maoistowskieh orga

n izac ji dała wówczas © sobie Aresztowanie posiadaczy 
znać. Anonim owy rozmówca prawdziwego arsenału, którzy 
zadzwonił do agencji prasowej — w  odróżnieniu od wym ienio- 
A FP twierdząc, że poprzez za- nych poprzednio przykładów — 
bicie Tramoniego „dowodzi, iż  są Francuzami, może uchodzić 
rodzą się nowe s iły rew olucy j- za w y ją tek  od reguły. A le  — 
ne, zdecydowane postępować ja k  stwierdza francuski tygod- 
zgodnie z zasadami, które g ło- n ik  „ L ’Express”  — w ykrycie 
szą i n ie pozostawić żadnego tych u ltra lew ackich  bojówka- 
czynu bez ka ry” . rzy potwierdza jedynie fak t, że

Francja nie uchroniła  się przed 
w p ływ am i te rrorystów  politycz 

ZBRO DNICZY nych. „T e rro r — ten — s tw ie r-
„R O Z K ŁA D  JAZD Y”  dza pismo — jest tym  bardziej 

niepokojący, że wydaje się być 
„NO W E s iły  rewolucyjne” , znakomicie zorganizowany” , 

ja k  już wiadomo policji, mają
swoje „ f i l ie ”  w  całej zachód- Dowodal tego znaleziony w 
n ie j Europie. We Włoszech — mieszkaniu jednego z zatrzy- 
osławione „Czerwone B rygady”  manych notes, w  któryim  sta- 
rewolwerowców skutecznie pró  rannie zapisywano ruchy szere- 
bują doprowadzić do rozkładu gu samochodów dyplomatycz- 
aparatu państwowego. W  RFN nych w  Paryżu. Z notatek tych 
banda Baader-M einhof, licząca w yn ikało, że idzie © kolejne 
trzydziestu członków i  dziesięć o fia ry , oczekujące na śm ierte lny 
razy ty lu  sympatyków, te rro ry - strzał.
zowała całe miasta, stosując A lo jzy  K A L IN O W S K I

PRASA austriacka podała, że 
tamtejsi byli SS-mani skrzy- 
kują się na wielki zjazd w 

Braunau z udziałem towarzyszy 
broni z Republiki Federalnej Nie
miec. Zapowiedź międzynarodo
wego spotkania byłych hitlerow
ców w neutralnej Austrii zasko
czyła opinię publiczną. Bardziej 
dociekliwi komentatorzy wiązali tę 
zapowiedź z dwoma taktami: ro
cznicą napaści hitlerowskiej na 
ZSRR i miastem rodzinnym fiihre- 
ra HI Rzeszy.

Burmistrza Wiednia nie można 
posądzić o przynależność do sze
regów „rycerzy SS"; w momencie 
zakończenia H wojny światowej 
miał zaledwie 16 iat. Znany jest 
w mieście stołecznym i kraju jako 
aktywny działacz socjaldemokra
cji. Nie unika rozmów z dzienni
karzami na temat różnych drażli
wych problemów politycznych i 
społecznych. Zapytany ostatnio 
o esesmański zlot międzynarodo
wy powiedział wprost: „Bez owi
jania w bawełnę mogę państwu 
powiedzieć, co o tym myślę. Ko
mu dziś, ponad 30 la ł po wojnie, 
mogą się przydać byli członkowie 
SS?”

„Herr Burgemeisłe* — zarepii- 
kował korespondent „Prawdy”  L 
Mielników — czy nie należałoby 
zabronić odbycia tej esesmańskiej 
schadzki? Czyi to nie stanowi po
hańbienia pamięci olłar faszyz
mu?”

Po łych pytaniach wiedeński 
burmistrz Hermann Fuks zaczął 
dyplomatycznie kluczyć. Rozpoczął 
od tego, że w Wiedniu odbywają 
się spotkania różnych organizacji 
kombatanckich. Weferańskie orga
nizacje działają przecież we Fran
cji, USA i innych krajach... Za
pewnił, że doskonale rozumie róż
nice poglądowe różnych ugrupo
wań: związków ofiar faszyzmu I 
hitlerowskich siepaczy. A następ
nie uczynił zadziwiającą woltę. 
Jego zdaniem, do Braunau przy
będą na zjazd nie tylko ci, którzy 
maczali ręce w krwi niewinnych 
ofiar.

Następnie burmistrz wyjaśniał

dziennikarzom: „W  programie, 
który otrzymałem od organizato
rów, nie znalazłem żadnych ak
centów neonocjonalistycznych. Pi
sze się w nim o koncercie orkiestr 
wojskowych, skokach spadochro
nowych, złożeniu wieńców pod 
pomnikiem łych którzy zginęli, o 
mszy potowej...

Tymczasem zapowiedziana im
preza SS-mańska ma całkiem Jed
noznaczny charakter polityczny. 
Podobnie jak zeszłoroczny Pan- 
germański Burschentag, czyli zjazd 
b. hitlerowskich korporacji stu
denckich w Linzu, który odbywał

wybrałem już rozwiązanie — jadę 
na urlop i nie będę zasiadał na 
trybunie” .

Po opuszczeniu ratusza kilku 
dziennikarzy poszło na Stadtplatz, 
znany w czasach hitlerowskich z 
porad bojówkarzy w brunatnych 
koszulach. Zauważyli ożywienie w 
tym miejscu, a jeszcze większe 
w pobliskiej piwiarni „U  Hansa” . 
Tam uwagę dziennikarzy zwrócił 
plakat reklamowy ze swastyką. 
Zapowiadał imprezę pod hasłem 
„spotkanie weteranów i patrio
tów” . Zagranicznych sprawozdaw
ców zaszokował fakt, że zapra-

ter jest światły i miły. Mato kto 
spośród nich zna jego polityczną 
działalność i wierność ideałom 
Hitlera.

Władze miejskie znają go rów
nież z uporczywych starań o „od
zyskanie dla historii”  domu ro
dzinnego Adolfa Hitlera, w którym 
— ku zgorszeniu niedobitków jego 
starej gwardii — rozgościł się... 
pensjonat dla chorych umysłowo. 
Starzy hitlerowcy i neonazi mają 
nadzieję, że takhn i podobnym 
praktykom „hańbienia pamięci na
rodowej raz na zawsze położy się 
kres” (z ulotki przedzjazdowej).

Dyplomatyczny urlop 
pana burmistrza

się „zo przyzwoleniem”  premiera 
Górnej Austrii Wenzla. Dodajmy, 
że miato to miejsce w mieście, w 
którym ł wokół którego rozsiane 
byty obozy koncentracyjne i hitle
rowskie ośrodki pracy przymuso
wej.

BURMISTRZ Wiednia twierdzi, 
że nie słyszał, jak „wyprężone 
karnie jak struny szeregi korpo
rantów nazi”  (określenie zaczerp
nięte z prasy wiedeńskiej) zgod
nym rytmem wykrzykiwały hasta, 
nawołujące do wypędzenia Cze
chów z Sudetów I Polaków z Wro
cławia. Nie słyszał również — jak 
twierdzi — „wściekłych wyzwisk 
pod adresem ZSRR i innych kra
jów socjalistycznych" (fragmenty 
recenzji prasy postępowej). Być 
może burmistrz nie był świadkiem 
tych scen, ale niemożliwe, że o 
nich nie wiedział.

Spotkanie z dziennikarzami za
kończył burmistrz Wiednia taką 
oto frazą: „Muszę przyznać, że 
zjazd w Braunau nie będzie dla 
mnie bezkonfliktowy. Dla siebie

szające plakaty były zaopatrzone 
w konterfekt Hitlera.

O kilka metrów od domu Adolfa 
Hitlera, przy ul. Salzburger-Vor
stadt 13, stoi dom Adolfa li — 
Pointera. Ten również rozpoczął 
krucjatę antykomunistyczną od pi
wiarni, także z wiernymi bojów
kami. Dwupiętrowa willa z pięk
nym balkonem, okalającym pierw
sze piętro, pokryła czerwoną da
chówką, jest malowniczo wkom
ponowana w zieleń ogrodu. Trud
no w tym sielskim otoczeniu my
śleć o gospodarzu i Jego buń
czucznych wypowiedziach, ludobój 
czych planach i podejmowanych 
— coraz śmielej — zamierzeniach.

W uroczej, cichej willi podmiej
skiej w Wiedniu mieszka byty 
SS-man Adolf Pointer, który chciał 
b y . przejąć polityczną schedę po 
Hitlerze. Jest, oczywiście, bardziej 
nowoczesny od Adolfa I I... sym
patyczny. Słynie w całej dzielnicy 
z pogody ducha, uroczego uśmie
chu na co dzień. Zdaniem sąsia
dów i przechodniów, Adolf Poin-

ZLOT byłych SS-manów w Brau
nau w obsadzie międzynarodowej 
ma dopomóc w tym dziele I „raz 
na zawsze powiązać nici”  ruchu 
neohlłlerowskiego, do którego po
dobno garnie się młodzież au
striacka i zachodnioniemiecka.

Przedstawiliśmy tu świadomie 
jedną stronę medalu — bezkar
ność hitlerowskich ziomków i frag
menty działalności krwawej pa
mięci niemieckich 1 austriackich 
oddziałów SS. Może dojdzie rów
nież do kombatanckiego zjazdu 
„rycerzy gestapo”

Zastrzegamy się, że jest to jed
na strona medalu I postawy 
przedstawicieli władz, nawet bez 
brunatnej przeszłości, ale prze
dziwnie tolerancyjnych wobec hi
tlerowców i neonazi, nie można 
utożsamiać z opinią publiczną 
Austrii. W  kroju tym wiele do po
wiedzenia mają siły postępowe, 
zaś jego stolica i inne miasta są 
siedzibami międzynarodowych or
ganizacji, służących porozumieniu 
i pojednaniu narodów, utrwaleniu 
pokoju i współpracy na całym 
świecie. Tym bardziej rażą patro
naty przedstawicieli władz pań
stwowych i municypalnych nad 
imprezami hitlerowskimi pod ha
słami kultu folkloru, religii czy 
tradycji historycznej.

Liberalny socjaldemokrata bez 
brunatnej przeszłości być może po 
urlopie przestudiuje dorobek wie
deńskiego zjazdu SS-manów J mo
że wyciągnie jakieś wnioski.

Jon RÖ2YCKI i

Uśmiechnij się

. - F o : •..
— Z manną jeszcze n ik t n ie  

wygrał.

BEZ SŁÓW

— Cierpliwości! Jeszcze nie 
było ko n tro li biletów.

— Tw ie rdz i pan nadal panie 
hrabio, że pański ród jest star
szy od mojego?
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Bardzo ważne 
Uwaga! Odbiorcy gazu z osiedla 

Wzgórze Hetmańskie
ZAKŁAD GAZOWNICZY SZCZECIN 

powiadamia odbiorców gazu, 
te  dnia 27 czerwca br. o godz. 9 wpuszczony będzie 

do sieci gazowej podanego niżej rejonu

G A Z  Z IE M N Y
Ogłoszenie dotyczy odbiorców gazu zamieszkałych 
w rejonie zamkniętym ul. Milczańską, Powstańców 
Wlkp. i  torami PKP i obejmuje ulice: ul. Orawska, 

Legnicka, Ruska, Frysztacka, 9 Maja oraz
— ul. Milczańska — od wiaduktu do Powstańców
— ul. Powstańców — od Milczańskiej do wiaduktu 

na ul. Budziszyńskiej.

Nowo wprowadzony gaz ziemny spalać się będzie na pa ln i
kach kuchn i gazowych długim , żółtym  i  kopcącym 
płomieniem.

W dn iu  zamiany gazu w  momencie zauważenia charaktery
stycznego dla spalania gazu ziemnego płom ienia na palnikach 
kuchni, należy wszystkie urządzenia gazowe natychm iast 

wyłączyć.
OD TEJ C H W IL I 

1. W olno korzystać jedynie
z paln ików  nawierzchniowych kuchn i po uprzednim  w y 
regulowaniu wysokości płom ienia spalanego gazu. 
Regulację tę przeprowadza użytkow n ik urządzenia przez 
zmniejszenie ilości dopływającego gazu na pa ln ik  (prze
kręcając pokrętło  ku rka  w  prawo), tak aby uzyskać w y 
sokość płom ienia spalanego gazu rzędu 3—4 cm.

3. Zabrania się użytkowania
a) p iekarn ików  kuchn i gazowych
b) plecy kąpielowych, term  i innych urządzeń gazowych 

do ch w ili przebudowy przez ekipy m onterskie naszego 
zakładu.

Bliższych in fo rm ac ji n t. zamiany gazu udzielamy w  Szczeci
nie pod numerem tel. 729-10.

2393-K

DYREKCJA REJONOWA 
KOLEI PAŃSTWOWYCH 

w Szczecinie, ul. Czarnieckiego nr 9

OGŁASZA ZAPISY UCZNIÓW 
NA ROK SZKOLNY 1977/78

do klas pierwszych
ZASADNICZEJ SZKOŁY ZAWODOWEJ 

w specjalnościach:
1) MECHANIK SILNIKÓW SPALINOWYCH 

w Szczecinie i Stargardzie Szczecińskim
2) ELEKTROMONTER TRAKCJI 

ELEKTRYCZNEJ w Szczecinie
3) OPERATOR RUCHOWO-PRZEWOZOWY KOLEI

w Choszcznie, Łobzie i  Świnoujściu 
— kierunek dla chłopców i dziewcząt.

Warunkiem przyjęcia do szkoły jest złożenie:
—  podania
— życiorysu
—  świadectwa ukończenia szkoły podstawowej
— zaświadczenia lekarskiego o przydatności do wybra

nego zawodu
— odpisu aktu urodzenia lub wyciągu z dowodu oso

bistego.

Wymagany wiek kandydatów 15— 18 lat.

Kandydaci ubiegający się o przyjęcie do szkoły winni złożyć 
dokumenty w sekretariacie szkoły w Szczecinie, uł. K. Kolum
ba nr 1 tel. 46-997 tub na stacjach: Choszczno, Łobez, Świnouj
ście I w Lokomofywownl Głównej w Stargardzie Szczecińskim

Termin składania dokumentów upływa z dniem 30 lipco 1977 
roku.

Bliższych informocji w sprawie naboru do ZSZ można zasięg
nąć w sekretariacie szkoły tub w w/w jednostkach służbowych 
W P , oraz w Dziale d/s Pracowniczych Dyrekcji Rejonowej Ko
lei Państwowych w Szczecinie, ul. Czarnieckiego nr 9 teł. 404-

Głównego księgowego 

zatrudni

SZCZECIŃSKA FABRYKA 
WYROBÓW METALOWYCH 

„ENTRA”  
ul. Mieszka I  79/81,

71-011 Szczecin

Wymagania:
— wykształcenie wyższe ekonomicz

ne i  8 ła t p ra k tyk i w  tym  4 lata 
na stanowisku kie row niczym  lub 
samodzielnym w  księgowości 
przemysłowej oraz ty tu ł „biegłe
go księgowego”  w  zakresie prze
mysłu.

Wynagrodzenie:
— wg zasad określonych protoko

łem n r 3 dla przedsiębiorstw 
przemysłu elektromaszynowego, 
podległych M HW iU .

Zgłoszenia pisemne lu b  telefoniczne
należy kierować na ręce dyrektora
fab ryk i, adres j.  w., tel. 822-162.

1970-K

JA D W ID ZE  Ć W IK LE

w yrazy głębokiego współczucia 
a powodu śm ierci Ojca

składają:

rada,
skie j

zarząd i  pracownicy Dziew iar- 
Spółdzielni Inw a lidó w  „In o - 

tex” .

N A U K A

M A T E M A T Y K I, f ra n 
cuskiego. n iem ieck iego , 
ła c in y , angie lskiego 
uczę (40-letnie dośw iad
czenie). T e l. 359-53 (Go- 
n iew icz). 11697-G

K U P N O

PR ZYCZEPĘ cam p in 
gow ą — ku p ię , te l. 820- 
-143. 11458-0

B Ł O T N IK I p rzednie 
M oskw icza 408 łu b  412 
— ku p ię . T e l. 759-05.

11559-G
RÓŻNE

POGOTOW IE te le w i
zy jn e . K ra w c z y ń s k i, 
te l. 22-66-81. -------11174-0

40-11 OCHOTNICZY HUFIEC PRACY ZSMP 
w Stargardzie-Kluczewie, ul. Broniewskiego 3

przy Przedsiębiorstwie Budownictwa Rolniczego 
w Stargardzie-Kluczewie — ul. Lotników 51

dojazd MZK lin ii n r  ̂

OFERUJE MŁODZIEŻY 
W WIEKU 16—18 LAT

która nie ukończyła szkoły podstawowej zdobycie a tra kcy j
nego zawodu budowlanego

W  2-LE TN IM  PODSTAW OW YM  STUDIUM  ZAW ODOW YM

O  M URARZ 
O TY N K A R Z
O  BETO N IARZ-ZBRO JARZ 
O  M A LA R Z

Uczniowie otrzym ują:
— zakwaterowanie w  hotelu
— m ają możliwość ukończenia 8 klas 

szkoły podstawowej
— zdobywają ty tu ł robotn ika w ykw alifikow anego 

w  w ybranym  zawodzie.

Kandydaci przy zgłaszaniu w in n i złożyć:
— wyciąg ak tu  urodzenia
— podanie i życiorys oraz 4 zdjęcia
—  świadectwo ukończenia ostatniej klasy 

szkoły podstawowej
—  zgodę rodziców poświadczoną pieczątką 

urzędu państwowego.
Zgłoszenia osobiste i  pisemne p rzy jm u je  się do 1. IX . 

1977 roku.

D O K O N U JĘ  przepro
w adzek w ła sn ym  samo
chodem , te l. 743-02.

11643- 0
B U D U JĘ  garaże, dom - 
k i.  T e l. 78-280. 11512-0
K R Z E S ŁA , fo te le , ka - 
napotapczany, tapcza
n y . renow acje , p o k ry 
c ia  w y k o n u je  Z ak ład  
Tap lce rsk i. B a rb a ry  2.

11570-G
SPR ZED AŻ

D A C IĘ , stan d o b ry  — 
sprzedam , uL W itk ie w i
cza 39/33. 11725-G
F IA T A  850 S po rt — 
sprzedam . D zw on ić  351- 
-83 — wieczorem .

11692-0
SYRENĘ 184 — sprze
dam . A r m i i  C zerw onej 
23B/5. 11686-G
F IA T A  1500 w  d o b ry m  
stan ie  — sprzedam. Ja
g ie llońska  27/25.

11676-0
F IA T A  120 p —  sprze
dam . T e l. 82-21-74.

11740-0
F IA T A  125 p , 1500 rocz
n ik  1974 — sprzedam.
Ogrodow a Sla. 11657-0 
Z A S T A W Ę  750 — sprze
dam , te l. 223-301.

11657-0
W A R S ZA W Ę  M-20 —
sprzedam . T e l. 22-89-74.

11644- 0
M O S K W IC Z A  403, po
k a p ita ln y m  rem oncie , 
s tan  b. d o b ry  — sprze
dam . T e l. 23-15-02.

11400-0
M O S K W IC Z A  412 —
sprzedam , te l. 175-623.

11574-0
F IA T A  128 p  — sprze
dam. T e l. 22-30-36.

11565-0
D A C IĘ  — sprzedam , 
te l. 734-66. 11535-0
M O TO R O W KĘ now ą z
s iln ik ie m  „W ic h e r "  — 
sprzedam . Te l. 708-24.

11655-0
NOW E rad io  z m agne
to fo n e m  „L in d a ”  — 
SDrzedam. Kaszubska 
27/9 11430-0
PSA ow cza rka  9 -m ie- 
sięcznego — sprzedam. 
B o g u ch w a ły  24/9

11541-0
M AG N E TO FO N  stereo 
2404 S, n o w y , o*lej sa
m ochodow y Taxaco, n a j 
nowsze p ły ty  stereo — 
sprzedam. T e l. 22-74-84, 
do 17. 13776-G

L O K A L E
W Y N A JM Ę  p o k ó j, te l. 
746-82. 11569-G
M -2, k o m fo rt,  ce n tru m , 
k u ch n ia  z oknem  — 
sprzedam. O fe r ty : B iu 
ro  Ogłoszeń Szczecin 
11609.
M IE S Z K A N IE  4-pokojO - 
w e z o g ró d k ie m  i  w y 
godam i — kup ię . Te l. 

.  712-59. 11722-0

SPÓŁDZIELNIA PRACY

„ M O D A “
w Szczecinie

poleca usługi
w zakresie krawiectwa ciężkiego męskie

go i damskiego

w zakładzie usługowym 
PRZY UL. ARM II CZERWONEJ 6

—  bogaty wybór tkanin

—  szybkie i solidne wykonanie.
2371-K

„K U R IE R  S Z C Z E C IŃ S K I' -  D Z IE N N IK  RO BO TN IC ZEJ 9P O ŁD Z  W Y D A W N IC ZE J „F H A S A  -  K b iĄ 2 K A  -  KU C H ' W YD AW C A JUcsecinsKie W ydaw n ic tw o  r-iasow« 
w Szczecinie R E D A K C JA  » A D M IN IS T R A C JA  i0-550 Szczecin, pi. H o łdu  P rusk iego  0 s k ry tk a  pocztowa ?0-»S2 RED AG U JE K O LE G IU M  TELEFO N Y ce n tra la  430-21 sekre
ta r ia t red naczelny »57-41 sekretarz re d a k c ji 467-2! se k re ta ria t techn iczny  »30-2! 'w e w n  83). dz ia ł m ie jsk i «62-33 dz ia ł m o rsk i «27-77 dzia ł s p o rto w y  379-36 dzia ł łączności 
z c z y te ln ik a m i 450-21 B iu ro  Ogłoszeń 394-34 red  poranna (po godz 8) 224-028 224-250. da le ko p isy  224-018 P renum era tę  a# k ra j p rz y jm u ją  O ddzia ły  RSW .P iasa -  Książka — 
R uch ' ora* U rzędy Pocztowe doręczycie le  •  te rm in a ch  do 23 lis to ; da aa styczeń ł K w a rta ł i półrocze ro k u  następnego oa cały rok następny do 16 każdego miesiąca 
poprzedzającego okres p re num era ty  na pozostałe okresy -o ku  bieżącego Ceną p re n u m e ra ty  roczne j — 312 zł Zak łady  p racy in s ty tu c je  • o rgan izac je  sk łada ją  zam ów ienia 
na p renum era tę  w m ie jscow ym  Oddziale RSW a w m ie jscow ościach w k tó ry c h  nte ma tego O ddzia łu  w Urzędach Pocztow ych bądź o d o rę czyd e lt Natom iast orenume- 
ca to rzy tn d y w td u a ln l w y łączn ie  w Urzędach P ocztow ych bądź u d o rę czyc ie li P renum era tę  ze z leceniem  w y s y łk i za g ran icę  k tó ra  łest o 30 p roc droZsza p rz y jm u je  RSW 
„P rasa  -  K siążka — Ruch”  C en tra la  K o lp o rta ż u  Prasy 1 W yd a w n ic tw  uL Tow arow a  28. 00-938 Warszawą, k o n to  P K O  u r  1531-71 N r Indeksu 35034. D ru k  Szczecińskie Za 
k ła d y  G ra ficzne  L -8
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WYSTAWY
16.« P rzeg ląd  A k tu a ln o ś c i W yb rze - „P ro c o ! H e ru m ” . 20.49 P oe tyck ie  
źa. i7.00 F ra g m e n ty  o p e ry  „ M o j-  rzem ios ło . 2Ï.05 Z  a lb u m u  p o lsk ie j 
żesz". 17.29 Pow ieść m iesiąca. 17.40 p iosenk i. 21 .’39 R ad iova rle te . 22.30 
R eportaż lite ra c k i.  18.00 Śpiewa Jad  R ew ia  piosenek.23.30 „D o o k o ła  noc 
w iga  Rappé. 18.13 G ra  p ia n is tka  się s ta ła ” .
B e tt in a  O tto . 18.49 „Czas i  lu d z ie ” .

W S PÓ ŁC ZESN Y — „L a to  S d y m ”  g. P R O G R AM  I  19.00 ..M a tys ia ko w ie ” . 19.30 N ow ości PR O G R AM  U
19.30 (sobota ł  n iedz ie la ); M U Z Y C Ż - M U Z E U M  — S ta ro m łyń ska  37 — PW N. 20.00 R y tm , ry n e k , re k la m a .
N Y  — „W eso ła  w d ó w ka ”  g. 19.30; S ztuka  Pom . Zach. X I I I —X V I I  w .; 15.50 R adz im y ro ln ik o m  (ko l.). IB 20.10 K a ta lo g  w yd a w n iczy . 20.15 Z  W IA D O M O Ś C I: 14.80, 18.30, 21.30.

S tare  srebra  ze z b io ró w  w ła sn ych ; O b ie k ty w . 16.20 D z ie n n ik  (ko l.). 16.30 nag ra ń  W OSPR1TV. 21.40 K o respon - 23.30.
Pokaz jednego  ob razu  — te m a t ra s - C am era ta  (ko l.). 17 Sobota M ło d ych , denc ja  z zag ran icy . 21.50 „R odzice  a 12.05 P o ranek sym fo n iczn y . 13.00
ry n is ty c z n y ; W ła d z tw o  K s iążą t P o - 17.45 S tu d io  S p o rt, 19 D obranoc, dz iecko” . 22.00 R ad iokaba re t. 23.00 „P ó ł w ie k u  T e a tru  P o lskiego Radia,
m o rsk ich  g. 0—15; W A Ł Y  C H R O - d z ie n n ik  (ko l.). 20.30 F ilm y  z M a ry - Jazz. 23.85 Co słychać w  św iecle? 14.38 B a lla d y  ludow e. 15.00 D la m ło -
BREGO 8 — P o lska nad B a łty k ie m  Un M onroe  „D z ie w czyn a  z re w ii” . 23.40 M uzyka  ang ie lsk iego  renesan- dz ieży „P o r t re t  z gw iazd ”  15.30
przed 1009 la t ;  P rzy ro d a  m orza ; 21.30 F e s tiw a l P iosenk i P o ls k ie j su.. Sergiusz P ro k o fie w . 16.00 K o n ce rt
U rządzen ia  i  m e chan izm y s ta tk ó w  (ko l.). 22.30 D z ie n n ik  (ko l.). 22.45 Fe C h o p inow sk i. 16.30 P odw lec«orek
m o rs k ic h ; G ospodarka m orska  na s t iw a l P io se n k i w  O polu — „ M i-  P R O G R AM  I I I  (U K F  65.96 M Hz). p rzy  m ik ro fo n ie . 18.00 P ły ty  P o l- 
P om orzu  Z a chodn im  1945—1970; k ro fo n  l  e k ra n ” . 23.45 K in o  s k ic h  N agrań . 18.45 K a b a re c ik  re -

. D aw na k u ltu ra  lu d o w a  na Pom orzu  nocne „N o e  bez końca”  (ko i.). 14.00 L a to  w  fi lh a rm o n ii.  15.10 O d ku - k ia  m ow y. 18,00 A ne g d o ty  i  fa k ty .
10 — U S A , panoram ., 1 15 (sobota Z achodn im ; K u ltu ra  A f r y k i  Z a - rzone przebo je . 15.30 „R a tu ro ”  16 30 19.20 S tu d io  M łodych . 20.0« O d tw o -
1 n iedzie l»*- k o s m o s  " (te ł 888-oa* c h o d n ie j;  Z  d z ie jó w  rzem iosła  i  m o- PR O G R A M  I I  Bossa n o v y  g ra  H e rb io  M ann. lfl.45 rżen ie  fra g m e n tó w  re c ita lu . 21.00

K o ch a ł a lbo  rzu ć ”  s  13 80 »1 n e tF Pom orzu  Z a chodn im ; W y -  Nasz ro k  77. 17.05 M uzyczna poczta B a łty c k a  w achta . 21.15 P iosenki żo ł-
22 80- n iedz ie l»* w « 80 *1 18 78 18 s taw a  p rzy ro d n icza : p ta k i:  K u c h n ia  18 F ilm  T V P  „P ra w o  A rc h im e d e - U K F . 17.40 T e a trz y k  Z ie lo n e  O ko. n ie rsk ie . 21.57 W irtu o z i n o w e j m u -
1878* « i- raf t y k  #teł '  « î j « * '  • 9  in l  s ia ro  pom orska ; I I  p o lsko -fiń ska  aa”  (k o l.). 16.15 P opo łudn ie  pod róży 18.10 Z  poznańskiego s tu d ia  m uzyez- z y k l.  22.30 P o e tyck i K o n c e rt Życzeń,
tn d a in » ’ " ł«  ’  rn ń f  w ys ta w a  g ra f ik i  m a ry n is ty c z n e j — i  p rzyg o d y  (ko l.). 17.50 U śm iechy s ta - nego. 18.30 P o lity k a  d la  w szys tk ich . 23.00 Msza M ozartow i,ka . 23.33 P u b li-
o a no ram  « Z a n o m n ia n a  m e lod ia ”  •  « » -» 1  T E A T R  „P L E C IU O A ”  -  rego k in a . 18.15 F ilm  „Z o r ro " .  18.40 18.45 Salon m u z y k i m echan iczne j, cys tyka .
1» — arch  * S  p rzym ru że n ie m  f ° y e r — ..Ś w ia t dz iecka w  oczach K ro n ik a . 19 _ D obranoc. d z ie n n ik  19.15 K s iążka  tyg o d n ia . 19.35 Opera

•ek." *. a  -  i  u  «»iwu i nu. tósSCST*,
dz ie lą ): COt,OSŚEl7M (te l. « a -1 »  Z o in le rza  a

n ie d z ie la : g. 18

D E L F IN  (te l. 488-78) „S ło ń  
a k ie j d ż u n g li”  g. 9. 11 — 
„H a it i ,  w yspa p rze k lę ta ”

„K ró lo w e  D z ik ie g o  Zachodu ’
13.30, 20.30; „S tra c h  nad m ias tem ”  
g. 22.30 fra n c . 1. 18; n ie d z ie la : „ L a 
to  z k o w b o je m ”  g. 11.15; „K ró lo w e  
D z ik ie g o  Z a c h o d u " godzina 13.39,
10, 18.15, 29.30; P O L O N IA  (te l.
22-18-34) „C z ło w ie k  z m a rm u ru ”  g.
16 30. 19.30 — po i., 1. 15; n iedz ie la :
„H u lta js k a  czw ó rka ”  g. 16 — radź., 
pano ram .; „P ow odzen ia  s ta ry ”  g.
17.39 — f r . .  1. 15: „C z ło w ie k  z m a r
m u ru ”  g. 19.30; P IO N IE R  (te l.  475-02) a « , , , - , . » »  
„M o rska  p rzygoda ”  g. 10. 17; „S a m i 
s w o i”  g. l l ,  13, 15 — po i.,; „N ie  
m a m ocnych ”  g. 18, 29 — po i.,;
„C h in a to w n ”  g. 22 — USA._ pano
ra m . (sobota i  n iedz ie la );
( te l.  356-05) „P rzeoraszam . ezy 
b i j « ’ g. 15.8», 1». ».15 _  po i., I. I I  
(sobota i  n iedz ie la ): PROMTEN — ar-KonsK i. 
„D y !  S o w iz d rz a ł"  g. 14, 16. 18, 2fl 
N R D . 1. 15 (n iedz ie lo ): H E T M A N
(P om orzany) „T o m e k  S a w ye r”  g. 11, m t u c u t  » 
13 — U S A . (n iedz ie la ): D ER B Y  — f ,  n n w  
„T ra g e d ia  P osejdona”  g. 22.39 —
U SA. pano ram .. 1. 15 (sobota i  n ie 
dz ie la ); OGRODOW E — „S m uga  c le
n ia ”  R. 22 — po i., I .  12 (sobota i

A rc h ite k tu ra  s ta tkó w . 
K A W  — H o łd u  P rusk iego  8 — akw a 
re le  H e le n y  S to ja n o w sk ie j.

(k o l.). 20.30 P rog ram  ro z ry w k o w y  tygodn ia

DYŻURY

„ ____  19.59 „D z ie n n ik  panny PRO G R AM  I I I
„M il io n  pogodnych n u t”  (k o l.) ,  20.55 s łużącej” . 20.60 „B a w  się razem  z
G odzina  M ieczys ław a Saleck iego  nam i 22.08 G w iazda 7 w ieczorów . 8.35 Co k to  lu b i. 9.00 „D z ie n n ik  pan
ik o !.) . 22 „24 g o d z in y”  (ko l.). 22.10 22.15 Co w ieczór powieść. 22.45 P io - n y  s łużące j” . 9.10 Z  duna jcow ą  w o -
F ilm  „K rw a w a  la lk a ”  — ode. o s ta t- s e n k i-e ro ty k i.  23.00 B a llada  o  dą. 8.38 G dy się m ó w i A .. 9.50 B a l-

muzea e zyn n * w  n i  (ko l.). w ię z ie n iu  w  R eading. 23.05 W ieczó r- la d y  A . M akow icza . 10.00 90 m in u t
ne spo tkan ia . 23.50 Śpiewa A n d y  na godzinę. 11.06 Po hiszpańsku.

N IE D Z IE L A  W illia m s . U .15 N iedz ie lna  szkó łka  m uzyczna.
_________________  12.60 „G o dz ina  d e te k ty w ó w ” . 12.2S

8.35 S po rt. 9 T e le ranek . 9.89 „A n tę -  PR O G R AM  IV  (U K F  68.78 M Hz) Z  sal k o n ce rto w ych . 13.29 Przeboje, 
na ”  (ko l.). 9.55 F ilm  radź. „L o s  cz ło - i 14.69 Jednoosobowa o rk ie s tra  M ikeś
w ie k a ” . 11.45 D z ie n n ik  (ko l.). 12.65 13.50 W akac je  na  w ła sn y  rachunek . O lg fie ld a . 15.00 „M ilo n g a ” . 15.31 Jed -
R o ln icze  rozm o w y  (ko l.). 12.40 S po rt. 14.25 T e a tr  PR — „ K r ó l  w  k ra ju  ro z - noosobowa o rk ie s tra  J. H am m era .
13.25 P iosenk i na życzenie. 13.39 K a - koszy. 16.05 N o w in y  i  n o w in k i m u - 16.15 Z  m uzycznego a rch iw u m . 18.45
le jd o sko p  k u ltu ra ln y .  13.46 R epor- zyczne. 16.30 R ozm ow y 1 re f le k s je  P oszuk iw an ia  i  k ie ru n k i.  17.00 Z a -
taż  f i lm o w y . 14 D la dz iec i „K a -  pedagogiczne. 16.40 PA W . 17.00 S łu -  p raszam y do T r ó jk i.  19.09 Jednooso-

C H IR . D Z IE C IĘ C A  — W ojc iecha 7; ra m p u k ” . 14.30 „M is trz  S em po lińsk i cham y s ły n n y c h  m in ia tu r .  17.20 bowa o rk ie s tra  R icka  W alem ana.
„ m n / i W EW N . — P om orzany : C H IR . — I I  i  jego  u czn io w ie ” . 14.55 „P o  ła ta c h ”  „N e p tu n o w e  m uzy” . 17.40 K a ruze la  19.35 O pera tyg o d n ia  „C o las B re u g -
n n i i i T U  P om orzany; P O ŁO ŻN IC TW O  — P io - 15.25 B liź n ia k i idea lne . 15.59 T ry b u -  p rzebo jów . 18.19 K o m e n ta rz  tyg o d - n o n ” . 19.56 „D z ie n n ik  p a n n y  służą-

tra  S k a rg i; N EU R O LO G IA  — U n ii  n a ł w yo b ra źn i. 16.35 Rep. „Zaw sze n ia . 18.25 C zy  znasz sw o je  prawo? e e j” . 20.00 Z  tys iąca  i  Jednej pieśni.
■ ’ • .................  ' *  — jesteśm y tłe m ” . 16.59 S po rt. 17.45 18.49 R a d io w y P o ra d n ik  Ję zykow y. 21.09 D ziew czyna z pełnego m orza.

„Ś w ia t ,  k tó r y  w id z ia łe m ” . 18.65 F ilm  18.55 Z ie m ia , cz łow iek , wszechśw iat. 21.29 Sok ow ocow y. 22.15 M ity  g rec-
7. se rii „R e w o lw e r i  m e lo n ik ” . 18.55 19.15 J . fra n c u s k i. 19.39 Pięśń zapom - k ie . 22.30 Jednoosobowa o rk ie s tra
P iosenk i na życzenie. 19 W ie czo ryn - n ie n ia . 20.26 R e c ita l p ia n is tk i.  21.35 Czesława N iem ena. 23.05 Z  w arszaw 
ka , d z ie n n ik . 20.30 F ilm  U S A  „M o -  N ow e n a g ra n ia  A . H io lsk iego . 22.15 sk ich  k lu b ó w  Jazzowych. 23.59 S pie- 

W oje iecha 7 — g. gam bo” . 22.2« F ilm  dok-ura. „N a d  R ad iow e p o r tre ty  P o laków . “  _  . -
19—7: D O RO SŁYCH ~  a l. W o jska  O drą  — ro k  p ie rw szy ” . 22.35 Z a - P ro g ra m .s te re o fo n iczn y .
P o lsk iego  72 — g. 19—7; N A D  O D R Ą  proszenie do te a tru . 22.56 S p o rt. 23.05 
18 — g. 15—8; S T O M A T O ŁO G IC Z - „1« p ie rw szych  m in u t in a cze j” . N IE D Z IE L A  
N A  — a ł. W o jska  P o lskiego 72 —

P R O G R AM  XI PRO G RAM  I

L u b e ls k ie j;  D E R M A T O L O G IA

PR ZY C H O D N IE

22.33 w a  D o ris  Day. 

PR O G R AM  IV

1»,

W IA D O M O Ś C I: 19
8.25 M uzyka  w o jsko w a . S.4S Maga
zyn  m łodz ieżow y (stereo). 6.25 Z  n ie 
d z ie li na n iedz ie lę . 10.99 N o ta tn ik  
K u ltu ra ln y .  19.39 Od F ro m b o rka  do

12.49 P rzeg ląd  f i lm ó w  żeg la rsk ich . W IAD O M O ŚC I:
13.1# S tu d io  pod M uzam i. 13.49 M u - 23.
zyczna te łe te ka  (ko l-). 14.15 F ilm  8.29 G w iazda d n ia . 9.15 R a d io w y M a- W o lin a . 11.99 Ja im e  La re d o  i  G lenn

C H IR . D Z IE C IĘ C A  — U n ii L u b e l-  radź. „P ó łw yse p  słońca”  (ko l.). 14.49 gazyn W o jsko w y . 10.05 T e a tr  PR G ou ld . 11.49 Śpiewa Teresa B er-.an-
n iedz ie  . „•;C zarn*  ka raw ana  g. 19. gkJej  ( ^ y tu r  o g ó ln y ); D Y ŻU R  O P A - M il i ta r ia ,  obronność, nowoczesność. „O g n ie m  l  m ieczem ” . 16.35 S tu d io  za. 12.99 M uzyka  ek ra n ó w . 12.4« Z a -

WJil K. — poi., 1. ** J&UUCJŁ«* 1 .
n ie d z ie la ); S ZM A R A G D O W E  (Z d ro - B 
je )  „C za rna  k a ra w a n a ”  g. 17 — 
radź., pano ram .; „O dp o w ie d ź  zna a
ty lk o  w ia t r ”  g. 18.45 — R FN , 1. 15; n i r i h m k ł a  
„ K abare t”  r. 26.45 — U SA, i. ‘  
n ie d z ie la : „C za rna  k a ra w a n a " g.

»y łk i«  R Z E N IO W Y  —"W o jc iecha  7; W EW N . 15 19 ~S po r t  T  za b  a w  a ¿6 Ż y w o ty  in -  "G a m a ". 11.09 b ia  dz ieci „Z  legen- p om n ianc  k u ltu r y .  13.69 Ś p iew a T .
t® . • . „K abare t^ m e w a  __ ^ rk o ń s k a ; C H IR . — I I I  Porno- s tru m e n tó w . 17.19 P rog ram  fo lk lo r y -  dą po Polsce” . 11.26 M uzyka  5 k o n -  Berganza. 14.00 P ro g ra m  ste reo . 15.8#

rża n y ; P O ŁO ŻN IC TW O  — G o lę c in o ; s ty c z n y  (ko l.). 17.39 F ilm  w ł. „P ię k -  ty n e n tó w . 12.95 W  samo p o łudn ie . M o za rt — k w a r te t  sm yczkow y. 15.36
N E U R O LO G IA  ~  U n ii L u b e ls k ie j; na m ły n a rk a ”  (ko l.). 19 W ie czo ryn - 18.99 W esoły A u tobus . 14.00 R e c ita l P ro g ra m  stereo. 18.95 K o n c e rt ż y -
D E R M A T O LO G IA  — A rko ń ska . ka . d z ie n n ik  (k o l.). 20.30 T e a tr  K o - z pauzą. 14.19 P rzegląd p rasy. 14.29 czeń. 18.30 P ro g ra m  stereo. 17.39 

m e d ii — „P a ry ż a n k a ” ,  21.80 W  S ta - R e c ita l z pauzą. 14.36 „W  Jez io ra - W arszaw ski T y g o d n ik  D źw ię ko w y,
ry m  K in ie  „Z b ro d n ia  pana Lange” , na e h ". 15.90 K o n c e rt życzeń. 16.19 18.90 T en  s ta ry  d o b ry  jazz. 18.16

T ra n sm is ja  z tró jm e czu  l.a . 17.00 L e k c ja  j .  łac ińsk iego . 18.36 ..N iech
D Z IE C IĘ C A  — W o jc iecha 7 — całą U W A G A : T V  zastrzega sobie zm ła- S po tkan ia  S tu d ia  . M łodych . 17.38 Z y g m u n t g łos i jego chw a łę ”  19.1*

po! 1. « :  J t , ï o i ;  D O R O S -Y C H
° .  S;_ 17.15. 19.45. H U T N IK  s^ j eg0 72 _  cała do

(Źe lechow o) „Z a g ła d a  J a p o n ii”  g.
18.30 — ja p ., ł. 15; „M o ty le m  jestem , 
c z y li rom ans 40-la tka”  g. 17 — po i..; 
n ie d z ie la : g. 15, 17; „Z a g ła d a  Ja 
p o n ii”  g. 18.38; P R Z Y JA Ź Ń  (D ąb ie ) p t i ' / v r i i o n  
„S e rp lc o ”  g. 26 — w ł. .  !. 18; „G d z ie  P R /¥ fH O D N ,E  
w eda czysta I tra w a  zie lona ”
17.30 — 1 * ‘  •
„S e ro ic o ”  g. ____  ____  ____ . _
(S to łozyn) „U lza n a  w ódz Apaczów ’ 
g. 17.30; „N a jle p sze  w  św iee ie ”  g.
19.39 — p o i.; n ie d z ie la : „U lzana  
w ódz A paczów ”  g. 17; „G o d z in y  
g ro zy ”  g. 19; 1 M A J (Żydów ce) n ie 
dz ie la : „T rz e j m u szk ie te ro w ie ”  g.
16, 18 — panam .; B A J K A  (P o lice )
..Czerwone c ie rn ie ”  g. 17 — poi.,
I .  15; • „200! odyse ja  kosm iczna ”  g,
19 —  U S A  (sobota i  n iedz ie la );
B IA Ł Y  Ż A G IE L  (T rzebież) n iedz ie 
la : „G e henna”  g. 18 — po i., a rch .
1. !2 : S Y R E N K A  (Jas ien ica) n iedz ie 
la ;  „N ie d o ra jd a ”  g. 17. 19 — po i., _ ^  _ _____ __
ar<rh . '• J 2; Z A T O K A  (N ow e  W a rp - c H Ł O P S K IC I l’ ’ 54 ’ — *"VeX* 
no) niedziela: „P o w ró t ta jem n iczego  
b lo n d yn a ”  g. 18 — f r . .  1. 18; D AR

W ojska  P o l-  n y  w  p rog ram ie , 
całą dobę; N A D  O D R Ą  

ca łą  dobę (w  ty m  gab in e t 
zab iegow y); S T O M A T O LO G IC Z N A  PR O G R AM  B E R L IŃ S K I 
— a ł, P ias tów  1 — g. 6—18 i  od
2« do 7. 14.15 Z aw ody. 14.45 „A m e ry k a  la t

79” . 15.38 U  p ro f. F llm m ric h a . 17 
Sport. 18 „ W  drodze” . 18.30 W iado- 

A P TE K .I (sobota i  n iedz ie la ) m ośc i. 19.50 P ozd row ien ia  T V  dzie
c ięce j. 29 „O ch , e i lo k a to rz y ” . 20.23 

P L. G R U N W A L D Z K I 42 — d o d a tko - Prognoza pogody, k ro n ik a . 21 F ilm  
w o  o d t ru tk i 1 t le n  — te l.  345-51; „S im o n  B o iiv a r ” . 22.45 K ro n ik a . 
M IC K IE W IC Z A  101 — te l. 739-44; 22.55 „ B e r l in ” .
A L . W Y Z W O L E N IA  107 — te l.
22-10-12; S T O ŁC Z Y N , N A D  O D R Ą  N IE D Z IE L A  

te l. 23-94-22; ZDRO JE. B A T .
~ "*  ‘ * 61-25-73. 10.25 K ro n ik a . 11 Rozm aitości. 12

T e łe va rie te  z P ra g i, 13.») O d n ie -

T ra n sm is ja  2 tró jm e czu  l.a. I8.1§ P rz y  m uzyce o  sporcie. 22-19 Jaz* *  
P rzebo je , p rzeboje. 19.15 P rz y  m u - estrady.
zyee o  sporcie . 20.05 N a te m a ty  m ię - U W A G A : P o lsk ie  R ad io  zastrzega
daynarodow e. 20.20 N ow a  p ły ta  sobie p ra w o  zm ian  p rog ram u.

,e „  • „ ’ „„1  d z ie li do  n ie d z ie li. 14 W iadom ości.
(S ta rg a rd ) B ezkresne łą k i -  p o i., IN F O R M A C JE  14.35 „C za rna  s trza ła ” . 15.25 S k rz y n -
L * ?  (sobota  i  n iedz ie la ). R O B O T- ka  życzeń. 18.30 F ilm y  i  g ry . 17
N IK  (P yrzyce ) C zy L u c y n a  to  8 Ł U Ż B A  ZD R O W IA  — Nd. 4*6-25 s p o r t. 18 W iadom ości. 19.» Pozdro-
d z ie w c z y n a __poL. 1. 12 (sobota i  5 446-46 — g. 7—21 (sobota). w ie n ia  T V  dz iec ięce j. 21 P ro g ra m

ro z ry w k o w y . 22.00 „T a je m n icze  g ro - 
----------- -- "2.45 Soi o 1 w  due-

n le d z ie la ); G R YF (G ry fin o )  „M o ty -
w r a Ł A ^ łS o S  P U N K T  IN F O R M A C JI T U R Y S T Y - b y  w  S ow eto” . 22 45 I 

' Jadzia ’ ’  — do !  1 a rch  | t  C ZN E J — Jedności N a ro d o w e j M — « e . 23.25 W iadom ości.
' te l. 428-32 — g. 8—18 (sobota). ____________________n ió w ) „Ja d z ia ”  — oo l., a rch ., 1. 

„T e r ro r  M echagodzliU ”  — jap ., 
pano ram , (sobota I  n iedz ie la ).

N IE D Z IE L A

K O LE JO W A  — te l. 469-28; P oc iąg i 
p rzy jeżdża jące  — 934; P oc iąg i od
jeżdża jące  — 933.
U S ŁU G I — te l. 428-14 1 «3-18 — g. 
8—18 (sobota).

R A D I O

P R O G R AM  I  (na fa l i  1322 m )

D E L F IN  — „S ło ń  z in d y js k ie j
d ż u n g li”  g. 9. 11; P IO N IE R  — „M o r -  D Y Ż U R Y  „D E L IK A T E S Ó W * 
ska p rzygoda ”  g. 10, 11, 12. 17;
COLOSSEUM  — „Z es taw  b a je k ”  g. fniedzieia)
8; PR O M IE Ń  — „P a ragon  go la ”  g.
12; SZM A R A G D O W E  — ..B a lka  O A L . W Y Z W O L E N IA  37 — l  
carze S a łta n ie ”  g. 18.39; M E W A  — A L . JE D N . NARODOW EU_

W IA D O M O Ś C I: 15, 19, 30. 1.0«.
14.30 S tu d io  „G a m a ” . 15.05 L is t z 
P o lsk i. 15.19 S tu d io  „G am a” . 18.09 
„ T u  J e d y n k a !” . 17.30 T ransm is ja  z 
tró jm e czu  l.a . 19.16 Z  poznańskiego 

18—i®; s tud ia . 19.40 M u zyka  V ic to ra  Y oun - 
“ — g. ga. 20.95 „Je d n o  z d w o jga ”  21.30 Fe-

„P rz y g o d y  Robinsona K rueoe”  g. 10—15; A L . W OJ. P O LS K IE G O  25 — s tiw a l w  O po lu . 23.36 M in ą ł dzień. 
13; P R Z Y JA Ź Ń  — „A u to s to p e m  do g. 15—26; JE D N . N A R O D O W EJ 47 — 23.45 M u zyka  ro z ryw ko w a . 24.00 Za- 
m ias ta ”  g. 14; H U T N IK  — „ T rz y  g. 14—1» (w ln n o -c u k le rn lc z y ). kończen ie  F e s tiw a lu  P o lsk ie j P io -
o rzeszk l d la  K opc iuszka ”  g. 12.39; senk i. 1.66 P ro g ra m  nocny.
1 M A J — „T ro p ic ie le ”  g. 15; B A J K A  O B S ŁU G A  SAM O CHO DÓ W  (n ledz łe - 
— „Z u za n n a  i  zaczarow any n ie r -  la ): P O ŁM O Z B Y T , u l.  P rzestrzenna  PR O G R A M  I I
śc ień”  g. 12; B IA Ł Y  Ż A G IE L  — 42 — g. 8—16 — te l.  6K-923. (na fa l i  289 m  I U K F  67.52 MHz)
„D z ie w czyn a  na m io t le "  g. 16; S Y - . . . .  , , .
R E N K A  — „ W ie lk i p o łó w ”  g. 1«; POMOC D RO G O W A (n iedz ie la ) 14.10 W ięce j, le p ie j,  nowocześniej.
Z A T O K A  — „Z m y ś le n ia ”  E. 17. OPD-1 — S ZC ZEC IN , al. P ia s tó w  26 14.30 S tu d io : „S łoneczn ik ” . 14.50

— te l. 991 ł  453-2«; OPD-3. G O L E - „C za ta ” . 15.05 P o r tre ty  w y k o n a w -
R EPE R TU A R  K IN  na podstaw ie  in -  N lO W , u l. L e n in a  5 — te l.  81-S1 i  ców  h iszpańsk ich . 15.30 R ad lo fe rle .
fo rm a c ji O PRF. 27-12. 16.19 P rz e k ró j m uzyczny tyg odn ia .

Potrzebna specjalizacja

Gonitwa po każdy drobiazg
PR ZE D  niespełna dw om a m ies ią - s tanow ić  się nad  spec ja lizac ją  pu n k  

cam i n ap isa liśm y k ry ty c z n ie  o s y - tó w  sprzedaży? Może w  je d n y m  o p . 
tuacjd w  n ie k tó ry c h  pu n k ta ch  p row adz ić  c a ły  zestaw s to la rk i b u - 
sprzedaży m a te r ia łó w  b u d o w la - d o w ła n e j, w  in n y m  — urządzeń sa- 
nye h  i  w yposażen iow ych. Z w ra ca - n ita rn y c h  i td .  W yd a je  się, że ta -  
ł iś m y  uw agę na m a rn o tra w s tw o  i  k ie  rozw iązan ie  pom og łoby także w  
dew astac ję  m a te ria łó w . P rzysz ła  l ik w id a c j i  ba łaganu i  m a rn o tra w - 
odpow iedź z d y re k c ji Z a k ła d u  H a n - s tw a . Bo p rzecież JeżeU grom adzi 
d lu  O pa łem  W ZSR, k tó rą  o p u b lik o - się w szystko  w  je d n ym  sk ładzie , to  
w a łiś m y . P od ję to  doraźne k ro k i d la  n ie tru d n o  o uszkodzenia i  dew as- 
uzd ro w ie n ia  te j s y tu a c ji.  A le  na tac ję . A  k ło p o ty  m a ją  przede w szy- 
ja k  d ługo  w y s ta rczy  ta inge renc ja?  s tk im  k lie n c i. (*)

ślad za ty m i in fo rm a c ja m i o-
trz y m a liś m y  w ie le  uw ag k ry ty c z 
n ych  od C z y te ln ik ó w -k lie n tó w  
szczecińskich p u n k tó w  sprzedaży 
m a te ria łó w  b u d ow lanych . W yn ika  z 
n ic h , że to  są rozw iązan ia  doraźne 
i  n ie w ie le  zm ien ią  na  lepsze. N a j
is to tn ie jszą  p ro p o zyc ję  z g ło s ił jeden 
z C zy te ln ików ', suge ru jąc  w yspecja 
lizo w a n ie  p u n k tó w .

O  co chodzi? O tóż obecnie w  
k ilk u n a s tu  sk ładn icach  sprzedaje 
się w szystko, czym  a k tu a ln ie  dys
p onu je  p rzeds ięb io rs tw o . W  ten  spo 
sób m a te r ia ły  są rozproszone i  w y 
s tę p u ją  c iąg łe  ic h  b ra k i. B yw a  tak, 
że w  je d n e j sk ła d n ic y  są u m y w a l
k i,  a w  in n e j — k ra n y . T u  są 
d rz w i lew e, tam  znów praw e. 
K l ie n t  chcący skom ple tow ać sobie 
k i lk a  p o trzebnych  e lem en tów  m usi 
często biegać po m ieście .

C zy wobec tego n ie  w a rto  sa-

PROGRAM I
P O N IE D Z IA Ł E K , 27. V I .

IB — O b ie k ty w . 16.30 — Reportaż 
„Jeden  za tr z y ” . 17 — T e le fc r ie . 
1« — Radar, 18.1S — „J a n o s ik ” . 
20.30 — T e a tr  T V : „E m ilia  G a lo t- 
t i ” . 82.30 — C am erata.

W TO R E K , 88. V I.
9.59 — F iim  radź. „M in ą ł dz ień” , 
l f i  — O b ie k ty w . 16.30 — S tu d io  T V  
M ło d ych . 17.19 — M agazyn m o to 
ry z a c y jn y . 17.30 — T e le tu rn ie j
„K ó łk o  i  k rz y ż y k ” . 18.15 — W  Sta 
ry m  K in ie .
S traussów ” .
21.50 — W spom nien ie  o J . K re c z 
m arze . 22.25 — S p o tkan ie  1 m e
dycyną .

ŚR O D A, 29. V I.
9 — F ilm  „M o rs k ie  p io se n k i” . 5*0 — 
O b ie k ty w . 18.30 — „W aga” . 17 — 
K in o  T D C  „CzŁp” . 17.25 — Loso
w an ie  M ałego L o tka . 17.49 — F in a ł 
tu rn ie ju  „P o lska  leży n ad  B a łty 
k ie m ” . 18.35 — W  te a trze  p rz y ro 
d y . 20.30 — F ilm o te k a  A rc y d z ie ł

Co zobaczymy 
w TV?

. VI»C Z W A R T E K  
__  9.56 — F iim  radź.

20.30 — „R o d z in a  c e rn y ”  cz. 1. 16 ... ............... ......  . . . . . . . . . .
L30 — Ś w ia d ko w ie . 18.30 — Spoza gór i  rz e k . 17 — w a. 20.55 — „D a r  Pom orza” . 21.30 

Teleferde. 18 — R eportaż w o js k o -  — „Z u p a  p om ido row a” . 31.55 — 
w y . 38.20 —  Przygoda z n a u k ą . G w ia z d y  S opotu  78. 28.2S — c . d. 
IB.56 Rattei.rny ro ln ik o m . 20.36 — re w ii ko n te n e ro w e j. 33.35 — T e a tr  
F i t o  ju g . „P u ła p k a ” . 22.65 — Pe- K o m e d ii — „N o w y  ka p ita n ” , 
gaz. 23.50 — P o ra d n ik  zm o to ryzo 
w anego tu ry s ty .

P IĄ T E K , 1. V I I .
9 — F i t o  radź. „P o c ią g  pance r
n y ”  ez. 2. 14.45 F ilm  po i. „Z a m a c h " .
16 — O b ie k ty w . 16.30 — D la  dz ieci 

L a to  z ks ią żką ” . 17 — S tu d io

22.3S „N ie  do  w ia ry ” . 23.65 Śpie
w a ją  N o v i S ingers.

W TO R E K , 28. V I.
18.20 — „E m ilia  Gaaotta” . W.28 — 
Tańce  L ib id . 20.36 — M agazyn tea
tra ln y .  21.10 — P o ls k i f i t o  d o ku m . 
22.05 — W to re k  m elom ana.

ŚRO DA, 29. V I.
16.10 — U ra n ia . 16.4« — Z  b ra tn ic h  
s to lic . 17.18 — „P o c ią g  pa n ce rn y ”  
cz. 1. 29.36 — S tu d io  sp o rt. 26.40 — 
D ia lo g i z przeszłością. 28.10 — Po
w tó rze n ie  na tyczen ie .

C Z W A R T E K , 80. V I.
18.« — „P o c ią g  pa n ce rn y ”  es. 8. 
17.56 — „ K to  p y ta  n ie  b łądz i” . 
18 — K in o  f i lm ó w  an im o w a n ych . 
20.39 S tu d io  spo rt. 21.30 P ro g ra m  
m u zyczn y . 23.19 K in o  m in ia tu r . 

P IĄ T E K , L  V I I .
16.30 — Sezon tu ry s ty c z n y  77. 18.46
— W iosna w  A z ji  ś ro d ko w e j. 17.05
— M o ra w sk ie  za m k i. 17.35 — 
K ra jo b ra z y . 17.45 — „S k a rb y  m la -

H is to r la  V ir tu t i  M ilŁ ta r i. steczka T a ta ” . 18.10 —  P ro g ra m  
Gość w  s tu d iu . 17.30 — ro z ry w k o w y  T V  ra d z ie c k ie j. 20.=30

17.49 — T u rn ie j Jachtów  o pucha r
„P o c ią g  pan - T V P . 18 — S tu d io  sport.

O b ie k ty w . M iędzyna rodow a  re w ia  ke n te n e ro -

PROGRAM II
P O N IE D Z IA Ł E K , 27. V L

„D w u n a s tu  g n ie w n ych  lu d z i” .  G am a. 17.20 — Im p re s ja  f ilm o w a  
28.1« — X  Y  7. — cz. 1 i  O g. 23 — „S zczec in ” . 17.28 — G w ia zd y  So- 
X  Y  Z  — cz. 2. p o tu  76. 17.35 — „K o ło b rz e g ” .

„W szys tko  za w szys tko ” . 18.39 — — S tu d io  sp o rt. 2L.30 — K o n c e rt 
~ ‘  — s tu d iu . 20.30 — P io se n k i z K . Go-tta. 22.15 —Gość
a rc h iw u m . 21 — M istrzostw a P o l-  28.*0 
s k i K o w a li.  21.35 — „S a r i s a r i” . NRD.

MilAon n u te k . 
P ro g ra m  e s tra d o w y  W

Ciemno w Trzebieży
O S T A T N IO  dochodzą do nas Byg- 

n a ly  od  m ieszkańców  T rzeb ieży, że 
bardzo często b ra k  im  św ia tła . Na 
sku te k  w y łączan ia  p rą d u  rozm ra
żają się lo d ó w k i, p ro d u k ty  żyw 
nościowe psu ją  się. w ieczorem  
m ieszkania trzeba  ośw ie tlać św ieca
m i. a o o b e jrze n iu  p rog ram u te le 
w izy jn e g o  n ie  ma m ow y. Te częste 
b ra k i w  dostaw ie  p rą d u  n ę ka ją  
trzeb leżan ju ż  od d łuższego czasu. 
O w y ja ś n ie n ie  z w ró c iliś m y  się do 
k ie ro w n ik a  re jo n u  Z a k ła d u  E n e r
getycznego W iesław a P io trow sk iego .

— W TE R E N IE  n ie  m am y k a b li 
podziem nych, p rzew ody  e lek tryczne  
b iegną góra. s lu p a m i. Toteż w  
czasie le tn ic h  b u rz  często naatepu- 
je  p rze rw a  w  dostaw ie  p rą d u . W y
sta rczy. żeby p io ru n  u d e rzy ł w  po
b liżu  U n ii. P onadto  podczaz upa
łó w  p ę k a ją  iz o la to ry  na słupach 
w ysokiego  nap ięc ia , co także powo
d u je  w s trzym an ie  d o p ły w u  p rądu . 
Jeżeli a w a ria  »darzy się w isezorem . 
w  m yś l p rzep isów  do na p ra w y  
p rzystąp ić  m ożem y dop ie ro  następ* 
nego dn ia  rano , gdyż w  nocy  żad
nych  re p e ra c ji tęgo ty p u  l im ł  do- 
ko nyw ać n ie  w o ln o . S tad p rze d łu 
ża jący się b ra k  św ia tła . N a to m ia s t 
żadnych p la n o w ych  w yłączeń prądu  
w  o s ta tn im  okres ie  n ie  m ie liśm y.

(»»)

Betonowy wybieg
M IE J S K IE  Przedszkoli- n r  3 przy 

u l.  PoŁulickiej 62 posiada ogrodzo
n y  te re n  zabaw d la  dzieci. Jak 
w y g lą d a  ten  plac? W ybetonow any 
prostokąt bez źdźbła tra w y , k w ia t
ka  o raz ta k ic h  u rządzeń ja k  p ias
kow nice, h u ś ta w k i czy przeplotnie. 
Jest to po  p ro s tu  ogrodzony  wyso
ką  tóatką kam ienny w yb ie g . Jedy
n y  „elem ent dekoracyjny i  zabaw 
ka ”  d la  dztec i to  trssepak, (su)
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Druga szczecińska w ytw órnia pepsi

Budowa rusza w październiku
CORAZ w ięcej p iw a i  pepsi-colj pojaw ia się w  szczecińskich 

sklepach i restauracjach. Szczeciński brow ar produku je  rocz
nie 14,5 m in  litró w  pepsi. Już niebawem po zakończeniu re
montu stare j l in i i  rozlew niczej w ytw ó rn ię  przy ul. Chm ielew
skiego opuszczać będzie dziennie 450 tysięcy bute lek piwa. Są 
to znaczne ilości tych napojów.

JE D N A K  na terenach zaopa
tryw anych przez szczeciński 
b row a r nadal występują k ło 
poty z pepsi-colą. B rak  je j od
czuwamy zwłaszcza latem, gdy 
Wybrzeże Szczecińskie, Kosza
liń sk ie  i S łupskie zgłasza na 
ten napój ogromne zapotrzebo
wanie. M im o w ys iłków  szcze
cińskich p iw ow arów  nie udaje 
się go zaspokoić.

Dziś na Zamku

Inauguracja letniego 
sezonu koncertowego

D ziś, W sobotę o  g. 18, w  S a li 
Bogus Ława Żarniku K s iążą t P om or
s k ic h  rozpoczn ie  się k o n c e rt C hóru  
K am era lnego  W D K  i  tow arzyszące
go  m u  K am era lnego  Zespołu In s tru 
m enta lnego  „C a p e lla  Za im kow a" — 
pod d y re k c ją  Eugeniusza Kusa oraz 
re c ita l o rg a n o w y  R udo lfa  Rożka. W 
te n  sposób za in a u g u ro w a n y  zostanie 
le tn i sezon k o n c e rto w y  w  Z a m ku  
K s ią żą t P om orsk ich .

P rz y p o m n ijm y , że Szczeciński 
C hór K a m e ra ln y  re k ru tu je  się spo
śród śp iew aków  C hóru  A ka d e m i
ck ie g o  P o lite c h n ik i Szczecińskie j, 
k tó rz y  po ukończen iu  u cze ln i po
s ta n o w ili k o n ty n u o w a ć  dz ia ła lność 
m uzyczną. Ma w ie le  sukcesów w  
k r a ju  1 za g ran icą . Od lis topada  1978 
ro k u  k ie ro w n ic tw o  a rtys tyczn e  nad 
zespołem  po Janie Szyrockdm , p rze 
ją ł  d y ry g e n t Eugeniusz Kus.

K a m e ra ln y  Zespół In s tru m e n ta ln y  
W D K  „C ape lla  Z a m k o w a " pow sta ł 
w  b ieżącym  ro k u , z in ic ja ty w y  
W D K  i  m łodych  in s tru m e n ta lis tó w  
Zespół w y k o n u je  m u zykę  renesan
sową i  barokow ą, szczególnie w o
ka ln o - in s tru m e n ta ln ą  w spó ln ie  ze 
S zczecińskim  C hórem  K a m e ra ln ym .

B ile ty  są w  sprzedaży w  kasie  
Z a m ku  od rana.

Najłatwiej zamknąć
P R ZY  u l. 3 M a ja  9 m ieśc i się p i

ja ln ia  soków  „M a rw it ”  należąca do 
W SS „S p o łe m ". P u n k t ten c ieszył 
się dużym  pow odzeniem . N ie s te ty , 
obecnie je s t za m kn ię ty .

Jak in fo rm u je  w yw ieszka  na 
d rzw ia ch , p rze rw a  w  sprzedaży so
k u  z m a rc h w i, trw a ją c a  od 20 k w ie 
tn ia  do 20 s ie rpn ia , spowodowana 
jes t... „ tru d n o ś c ia m i z zaopatrze
n ie m  w  su row iec  o raz  pogorszeniem  
w a lo ró w  sm akow ych  soku  ze s ta re j 
m a rc h w i" .

W  ten sposób przez okres la ta , 
k ie d y  p o p y t na so k i i  n apo je  ch ło 
dzące w zrasta, p u n k t „M a rw it ”  s to i 
n ie czyn n y . Je ś li n ie  można sprze
dawać soku  z m a rch w i, na leża łoby 
chyba w p ro w a d z ić  w  jego  m ie jsce  
in n e  n e k ta ry  ow ocow e oraz napo je  
chłodzące, a n ie  po prostu ... za m k
nąć k ra m ik .  (su)

Odpowiedzi redakcji
A B S O LW E N T  szko ły  ś re d n ie j w  

P y rzyca ch : p ro s im y  o podan ie  adre 
su, o dpow iem y lis to w n ie .

Ostatnio otrzym aliśm y bar-1_ 
dzo pomyślną wiadomość z " 
ul. Chmielewskiego. D yrekto r 
Szczecińskich Zakładów Piwo
warskich S tanisław  W ójc ik  po
in form ow ał nas, że decyzją 
wiceprem iera Tadeusza W rza- 
szczyka Centralę H and lu  Za
granicznego „Agros”  zobowią
zano do zakupu za granicą u- 
rządzeń technicznych, hal mon
tażowych i  magazynowych dla 
drug ie j roz lew ni pepsi w  Szcze
cinie. Decyzja ta zapadła w 
pierwszych dniach czerwca, ale 
handel zagraniczny, przeprowa- 
wadził już z am erykańskim  
koncernem pierwsze rozmowy. 
W najbliższych miesiącach tra 
f ią  do Szczecina pierwsze ele
m enty now ej w y tw ó rn i. Oprócz 
urządzeń rozlewniczych zaku
piono halę magazynową o po
w ierzchni 1200 m kw., a także 
w iatę ekspedycyjną (1500 m 
kw.).

O BE C N IE  prow adzone są rozm o
w y  z b u d o w la n ym i. A b y  powstała 
d ru g a  szczecińska w y tw ó rn ia  pepsi, 
na leży  w yko n a ć  ro b o ty  budow lane  
o łą czn e j w a rto ś c i I I  m in  z ł. N ie  je s t 
to  duża k w o ta , a w ię c  i  zakres ro b ó t 
n ie w ie lk i.  A le  za to  te rm in y  naglą. 
W p a źd z ie rn iku  b r. na p la cu  p rzy  
u l.  C hm ie lew sk iego  ob o k  p ie rw sze
go zak ładu , m a ją  się ju ż  rozpocząć 
prace budow lano -m on tażo w e . C y k l 
in w e s ty c y jn y  us ta lono  na 8 m ie  
sięcy. Oznacza to , Iż ju ż  w  p ie rw 
szych dn iach  k w ie tn ia  1978 ro ku  
w in ie n  nastąp ić  ro z ru c h  „p e p s i n r  
2 ".

Z jednoczen ie  P rzem ys łu  P iw o w a r 
skiego, w  sk ład  k tó re g o  w chodzi 
szczeciński b ro w a r postanow iło , że 
większość prac m on tażow ych  zosta 
n ie  p rzep row adzonych  w ła s n y m i si
ła m i na zasadach gospodarczych. 
Jest to  decyz ja  w ym aga jąca  od 
przeds ięb io rs tw a, k tó re  dotychczas 
jeszcze n ig d y  n ie  p ro w a d z iło  dzia. 
ła ln o śc l in w e s ty c y jn e j, dużego w y 
s iłk u  — przede w szys tk im  o rg a n i
zacy jnego. Jednak w szyscy są do
b re j m yś li. Podczas bu d o w y p ie rw 
szej ro z le w n i p e p s i-co ll w  Szcze
c in ie  p o tra k to w a n o  ją  pe rsp e k ty 
w iczn ie . P o w sta ły  w ięc dodatkow e 
u jęc ia  w ody , u zb ro je n ie  te re n u . Te 
raz ta  przezorność zaczyna procen

tow ać. Można bow iem  od  razu p rzy  
s tąp ić  ju ż  do m ontażu.

Już w  k w ie tn iu  p rzyszłego ro k u  
ze szczecińskiego źród ła  p rz y  u l. 
C hm ie lew skiego  p o p łyn ie  o 100 pro  
ce n t w ię c e j peps i-co li. Skończą 
się w ięc poszuk iw an ia  tego napo ju , 
k tó r y  zdoby ł ju ż  sobie p o p u la r
ność. (Macz)

Notatnik szczeciński
+  IN T R R K L U B  „K u b u ś "  zaprasza 

codz ienn ie  (oprócz po n ie d z ia łkó w ) 
na w ie c z o rk i taneczne w  godz. od 
20.30 do 1.

+  W  N IE D Z IE L Ę , 26 bm . o godz. 
12, w  sa li M uzeum  p rz y  W ałach 
C hrobrego 3 w y ś w ie tlo n e  zostaną 
następujące fL lm y ośw ia tow e : „G e o 
g ra fia  1 p rzy ro d a  M orza  B a łty c k ie 
go” , „ T u rk u  — pe rła  F in la n d ii”  i  
b a jka  „N a d  m orzem ” .

+  DOM  K u ltu r y  „H e tm a n "  (u l. 
9 M a ja  17) zaprasza s ta ły c h  b y w a l
ców  K lu b u  Seniora w  pon ie d z ia łe k , 
27 bm . o godz.. 17 na w ieczór ta 
neczny.

Myj owoce i warzywa 
przed jedzeniem!

PR ZED  k ilk o m a  d n ia m i o p u b lik o 
w a liśm y  n o ta tk ę  p t. „U w a g a  z a tru 
te  k a la f io ry ” . B y ł to  k o m u n ik a t 
T e re n o w e j S ta c ji S an ita rn o -E p id e 
m io lo g iczn e j w  Szczecinie, os trze 
ga jący  przed  p o k ą tn y m  kupnem  
ty c h  ja rz y n . O ko ło  200 k a la f io ró w  
bo w ie m  zosta ło  sk ra d z io n ych  z p lan 
ta ic jl. W arzyw a  b y ły  a k u ra t o p ry 
sk iw ane  s iln y m  ś ro d k ie m  ow ado
b ó jczym  i  konsum en tom  g ro z iło  za
tru c ie .

W arto  w ięc w iedz ieć, że podobne 
p rz y p a d k i mogą się zdarzać coraz 
częściej. W szekle u p ra w y  ro ln e  za- 
bezipieczane są bow iem  s iln y m i śred  
k a m i o w a dobó jczym i i  ch w a s to b ó j
c z y m i o raz ś ro d ka m i ko n se rw u ją 
c y m i. Ic h  w p ły w  na nasze p rzew o
d y  poka rm ow e  — chociaż n ie  g roz i 
to  za truc iem  — je s t spo ry , to też 
m ożem y odczuwać różnego ro d za ju  
żo łądkow e  do leg liw ośc i.

W arzyw a  1 owoce za kupyw ane  z

p ańs tw ow ych  źró d e ł n ie  są d la  k o n 
sum enta niebezpieczne. N ajczęśc ie j 
bow iem  skup  p łodów  ro ln y c h  rogpo 
czyna się dop ie ro  po okres ie  k a 
re n c ji ś ro d kó w  ow ado- 1 chw asto
bó jczych . P rzez ten  czas s iln ie  dzia 
ła jące  p re p a ra ty  chem iczne przesta 
ją  być  groźne d la  lud zk ie g o  o rg a 
n izm u . N ieco  inacze j p rzedstaw ia  
się sprawa z p re p a ra ta m i ke nse rw u  
ją c y m i, k tó ry c h  używ a się np . do 
zabezpieczenia przed p rzedw cze
snym  g n ic ie m  tra n s p o rty  ow cców  
cy tru so w ych .

N a jle p ie j — i  n a jb ezp ieczn ie j — 
je s t m yć s ta rann ie  owoce i  w a 
rzyw a  przed ko nsum pc ją . T y lk o  ten  
p ro s ty  z a b ie g ^ w a ra n tu je  usunięcie  
za rów no p re p a ra tó w  ch em icznych  
ja k  i  b a k te r ii.  W a rto  o ty m  pam ię 
tać, zwłaszcza w  okresie  upa łów . 
gdv jesteśm y b a rd z ie j p o d a tn i na 
w sze lk ie  schorzenia u k ła d u  p o k a r
m ow ego. (t)

Na Pomorzanach

Znikają
zaniedbane place

JU Ż w k ró tc e  m ieszkańcy osiedla 
p rzy  u l. 9 M a ja  będą m o g li p ow ie 
dzieć, że budow a się skończy ła . Za 
dwa m iesiące bow iem  zakończone 
ma być  urządzanie m a łe j » a rch ite k 
tu r y  na os ied low ych  podw órkach . 
Z n ik n ą  o s ta tn ie  n ie  zagospodaro
w ane p lace, re s z tk i po lig o n u  budo
w lanego.

N iebaw em  2ałoga SPRI p rzys tą p i 
do p ra c y  n a p o d w ó rku  p rzy le g a ją 
cym  do wznoszonego obecnie ż lob - 
ka-przedszko la . Pow staną tu  dw a 
place zabaw  i  bo iska do g ie r, k w le t  
n ik ł,  t r a w n ik i,  a być  może naw e t 
posadzi s ię  k ilk u n a s to le tn ie  d rzew 
ka.

W zdłuż k o le jo w y c h  to ró w  za u l. 
9 M a ja  w yró w n a n o  sporą  połać te 
renu . I  ten plac zostanie zagospo
d a row any . Powstaną ta .n  m iędzy 
in n y m i p ię tro w e  garaże. Oczekuje 
się, że budow le  te  będą ra cze j zdo
b ić  n iż  szpecić osiedle. (I)

D O DATKO W Ą a trakcją  w ystaw y jachtów  na Podzamczu, hę  
dzie z pewnością jacht, na k tó rym  w ie lk i żeglarz Kuba Jaw or
ski zdobywał la u ry  w  ubiegłorocznych regatach dla sam otni
ków. „ Spaniel”  p rzybył do Szczecina wczoraj wprost z Targów  
Poznańskich. Foto.: Z. Jodkowski

Kalendarium imprez
z okazji „Dni Morza“
i XXX-lecia „Głosu Szczecińskiego“

T  O K A Z J I D n i M orza i  X X X -  E S T R A D A  N A  PO DZAM C ZU
łeo ia  „G ło su  S zczecińskiego" dziś i
ju t r o  odbędzie się w  naszym  m ie - Od godz. 17 do 23 grać, śpiewać 
śeie w ie le  c ie ka w ych  im prez , na i  tańczyć będą:
k tó re  zapraszam y w szys tk ich  m ie - ♦  M iędzynarodow a re w ia  „V a r ie -  
szkańców  Szczecina. tes”  ♦  G rupa w oka ino -Łns lrum en-

SOBOTA — Podzamcze od godz. ta łn a  „T e le g ra m ”  ą  S o liśc i: W ito ld
1«—19.45 

ó  P okazy  skoków  
spadochronow ych 

♦  A k ro b a c je  na sam olotach 
ty p u  Z -60

Słońce dla każdego

„Pomerania“ czeka 
na zgłoszenia

N A SZA akcja pod hasłem Zgodnie z naszymi propozy- 
„SŁONCE D L A  KAŻDEG O ”  cjam i, zm ierzającym i do za- 
jeszcze się nie rozkręciła. Do pewnienia absolutnego p rio ry - 
wczoraj n ia nap łynęły do „P o - tetu dla w łaścic ie li ośrodków, 
m eran ii”  żadne zgłoszenia za- usta liliśm y, że przedstawiane 
kładowych ośrodków wypoczyn do dyspozycji „P om eran ii”  będą 
k il 'snhnt.nin-n;prfTUd«Atf« ty lk o  te miejsca, k tóre  nie zo-k u ' sobotnio-niedzielnego, prag
nących zaoferować szczecinia
nom wolne miejsca w  domkach 
turystycznych. A  przecież — 
wiem y to z autopsji — w iele 
z n ich będzie ju tro  stało nie 
wykorzystanych.

Z D A JE M Y  sobie spraw ę, ja k  t ru d  
o pokonać w sze lk ie  p a r ty k u la rn e  re k . 

o p o ry  i  t ra d y c y jn y  sposób m yśle 
n ia . Faktem  je s t je d n a k , że p rze 
k a z yw a n ie  ty c h  m ie jsc  do kom iso 
w e j sprzedaży n ie  je s t a k te m  do
b re j w o li ze s tro n y  p rzeds ięb io r
stwa, a le  obow iązk iem  — s fo rm u 
ło w a n ym  w yraźn ie  w  obow iązu ją 
cych  a k tach  "p raw nych. Do p ode j
m ow an ia  ta k ic h  dz ia łań  zachęca 
nas także in te res  społeczny, gdyż 
w ie le  osób spędza w o ln y  czas w  
le tn ie  soboty  i  n iedz ie le  w  trud-* 
n y c h  w a ru n ka ch , podczas g d y  obok 
s to ją  puste „zak ładow e”  d o m k i, do 
k tó ry c h  wstępu strzeże nap is  „O b 
cym  w stęp w zb ro n io n y” .

sta ły  do środy każdego tygod
nia wykupione przez załogę.

P R Z Y P O M IN A M Y  raz jeszcze, że 
u dz ia ł w  naszej a k c ji je s t dobro
w o ln y  i  rozpoczyna go zgłoszenie 
ośrodka  do S e k c ji W ypoczynku  
Świątecznego BP  „P o m e ra n ia ” , al. 
Jedności N a ro d o w e j 50, lu b  pod n r  
te le fo n u  346-37 p. H e n ry k  Kaczm a-

Czekam y na zgłoszenia. K to  
dzie p ie rw szy?

bę-

ZACHĘCAM Y więc raz jesz
cze do udziału w  naszej akcji, 
przypominając, że za jedno 
miejsce noclegowe zapropono
wane „Pom eranii”  można otrzy 
mać opłatę w  wysokości od 10 
do 50 zł +  15 zł za zmianę po- 
śeieli. Stawka zależna jest od 
ka tegorii, do k tó re j zostanie 
zaliczony zgłoszony do akc ji 
ośrodek.

Zapomniane
rosarium

P IĘ K N E  róże w  p a rk u  im . Han
k i S a w ic k ie j p rzy  a l. W o jska  P o l
sk iego  b y ły  przez w ie le  la t  dum ą 
m ieszkańców  Szczecina. N ies te ty , 
w  ty m  ro k u  P rzeds ięb io rs tw o Z ie le , 
n i M ie js k ie j jakoś  zapom nia ło  o 
re sa riu m . A  ba łagan i  zan iedba
ne k rz a k i n ie  cieszą ju ż  szczecinian 
odw iedza jących  te n  p a rk . (su)

Kroniko wypadków
W C ZO R AJ o godz. 21.20 z ka na łu  

c iep łego  na u l. Szczaw iow e j w y ło 
w io n o  z w ło k i 53-letniego Józefa R „ 
k tó ry  u to n ą ł w  czasie k ą p ie li.  Do
chodzenie w  to ku . Rów nież wczo
ra j,  w  rzece Redze p rz e p ływ a ją ce j 
przez G ry fic e  u to n ą ł podczas kąp ie  
l i  m ieszkan iec tego m iasta, 29-le tn i 
M a rc in  Ch. Ja k  w y n ik a  z in fo rm a 
c j i  M O  — M a rc in  Ch. b y ł pod w p ły  
wem  a lk o h o lu .

O K O ŁO  godz. 6 w  m ie jscow ości 
K a r t le w o  gra. S tare Czarnow o, ciąg 
n ik  s io d ło w y  m -k i „J e lc z ”  n r  re j.  
M W  30-08 na leżący do „T ra n s b u - 
du ”  Szczecin w je ch a ł, na zam glo
n e j szosie, pom iędzy ogrom ne sta
do 800 szt. ow iec i  za b ił 38 sztuk. 
Dochodzenie w  toku .

W ŁO B Z IE  w y w ró c ił się na je zd 
n i m o to row erzys ta  Z y g m u n t G. 
M ężczyzna doznał z łam an ia  obo jczy 
ka  i  p rzebyw a w  szp ita lu .

O KO ŁO  godzi 17 na u l.  O brońców  
S ta lin g ra d u  za trzym ano o b cokra 
jo w ca  bez d o kum en tów , k tó ry  bę
dąc pod w p ły w e m  a lk o h o lu  w y b ił 
ka m ie n ie m  szybę -w prze jeżdża ją 
cym  sam ochodzie. Po us ta len iu  per 
so na liów  — n ie zn a jo m y stan ie  w  
try b ie  przysp ieszonym  przed ko le 
g iu m . M ilic ja  za trzym a ła  w czo ra j 
ró w n ie ż  33-le tn ią  M ilę  H „  C ygankę 
zam ieszkałą na u l.  Ś ląsk ie j. M ila  
H . s tan ie  przed  k o le g iu m  pod za
rz u te m  okradzen ia  tu ry s ty  szwedz
k iego . (ap)

A n tk o w ia k , Rysizard A rn in g , Anna 
K a reńska , Z b ig n ie w  KamcLer i  N i
co la i Radulescu. U s łyszym y także  
m ono log i W ito lda  Ś m ig ie lsk iego  +  
G rać będzie zespół m uzyczny  K a z i
m ierza  Renza.

Od godz. 14 ra d z im y  m iło ś n ik o m  
sp o rtó w  za jąć w jłgodne m ie jsca  na 
bu lw a ra ch  nadodrzańsk ich .

Do późnego w ieczo ru  trw a ć  będą: 
pokazy sportow e 1 spraw nościow e 
k ilk u s e t szczecińskich sportow ców . 
Zakończy  je :

fe e ria  sztucznych  o g n i i  k a rn a 
w a ł w e n e c k i!!!

Podzamcze — ekspozyc ja  M o rs k ie j 
S toczni Ja ch tow e j im . L . T e lig i.

Zam ek — „ X X X  la t  „G łosu  Szcza 
c iń sk ie g o ”  z lu d ź m i p ra c y ".

W ystaw a fo to g ra ficzn a  „500 k i lo 
m e tró w  po lsk iego  W ybrzeża".

W ystaw a róż „Z  P racow n iczych  
O grodów  D z ia łk o w y c h ” .

P onad to  w  sobotę: R e d a k to r Bog
dan Gzubasdewlcz, a u to r ks ią żk i p t. 
„T aza rem  k u  A n ta rk ty d z ie ”  zapra
sza do B ra m y  K ró le w s k ie j na swo
ją  w ystaw ę fo to g ra ficzn ą  — „L u 
dzie  i  ry b y ” ; godz. 11—15.

W  sobotę w  godz. 14—16 — w ys tę 
p y  o rk ie s tr  dę tych  w  na jw ię kszych  
dz ie ln icach  m iasta.

W  sobotę i n iedz ie lę  od godz. is 
w  P a rk u  Żerom skiego  — każdy  mo 
że spo tkać się z m is trzem  szachow
n icy .

N IE D Z IE L A

P ark  Ż erom skiego godz. 111—14 — 
doroczna w ys ta w a  psów  rasow ych.

ESTR A D A  N A  P O D ZAM C ZU

Godz. 1©—22 — śpiew ać będą: Ma
re k  Perepeczko, R yszard Tarase
w icz. W anda Polańska i  W ik to r  Z a - 
tw a rs k i o raz g recka  p iosenka rka  E - 
lekfcra Buira. P os łucham y także do
w c ip ó w  opow iadanych  przez R yszar 
da Z a jączkow skiego .

Godz. 20.30 — K o n c e rt w  w yko n a 
n iu  o rk ie s try  P o lsk iego  Radia i  T e 
le w iz ji pn. „H e n ry k  Deblch zapra
sza”  z udz ia łem  p le ja d y  gw iazd  p o l
s k ie j e s trady .

N A  ODRZE

Godz. 14.30 — M iędzynarodow e re 
g a ty  „O p ty m is t”  o S ta tuę  S pan ie la ,

CEN TR U M  M IA S T A

Godz. 13—14 — g ra ją  o rk ie s try  
s trażack ie .

Pomadito: Z aw ody m o d e li samce ho 
dow ych , s te row anych  ra d ie m  na 
Dl. H o łdu  P rusk iego  (godz. 10—12), 
K ry te r iu m  asów na W ałach  C h ro 
brego (godz. 12), Zaw ody sp ra w n o - 
śc ic»;e d!a k ie ro w c ó w  „F ia tó w  ’ 26 
p”  na n l. O rła  B ia łego  (godz. 10).

I  w ie le , w ie le  c ie ka w ych  im p re z !

S e r y  z  N R D
W  O S T A T N IC H  dn iach  w  szcze

c iń sk ich  p laców kach  WSS p o ja w iły  . 
się sery  tw a rd e  i  to p icn e  p ro d u k o 
w ane w  NRD. T o  wzbogacenie a- 
so rtym e n tu  w y ro b ó w  m lecza rsk ich  
w  naszych sk lepach je s t w y n ik  ’era 
s ta łe j w sp ó łp racy  ja k ą  W ojew ódzka 
S pó łdz ie ln ia  S pożyw ców  „S po łem  *• 
w  ‘Szczecinie p ro w a d z i z b ra tn ią  
o rgan izac ją  hand low ą  z Rost cek u..

(Macz)


